
9
7

7
1

5
0

7
1

0
4

1
1

9

IS
S

N
 1

5
0

7
-1

0
4

9

1
2

>

27 III 2021 r.
nr 12 (1072)
cena 2,50 zł
(w tym VAT 5%)

Zginął w pożarze 
własnego domu

Nie żyje 18-letnia 
pasażerka

Strona 12Strona 6

Zwolnieni 
z ochrony

Strona 5

Trzy akcje 
sprzątania 
za nami. Lasy 
pełne śmieci

Strona 7

Seniorzy chcą 
ćwiczyć, ale 
potrzebują 
ławek

Strona 9

Stare piece 
muszą 
zniknąć 

Strona 12

Będzie praca 
dla dwustu osób
Obiekty dawnej 

fabryki Rekin zostały 

wydzierżawione. 

Trwa przygotowanie 

do uruchomienia 

produkcji, przy której 

pracę znaleźć ma od 

dwustu do trzystu 

osób.

Strona 11

F
o

t.
 J

a
n

 R
e

im
a

n
n

 z
 P

ix
a

b
a

y

eprasa.pl b72bd596dc



2
Nr  12 (1072) 

Obserwator Lokalny

Druga strona

O Parku im. Skarbka-Borowskie-
go mówi się ostatnio wyłącznie 

w  kontekście kolejnych aktów wan-
dalizmu, do których tam dochodzi. 
Bo to rzeczywiście obecnie najwięk-
szy problem tego miejsca. Szczegól-
nie że miasto nie bardzo ma pomysł, 
co z  tym fantem 
zrobić. Bo w par-
ku niby jest moni-
toring, ale niewiele 
z tego wynika, bo 
twarze tych, któ-
rzy robią tam naj-
większe szkody, 
zazwyczaj zasła-
niają maseczki i kaptury. 
Niewiele dają też interwencje Straży 
Miejskiej, ponieważ strażnicy nie ma-
ją szans z młodzieżą, która rozpierzcha 
się w różne strony zanim zostanie ujęta 
przez funkcjonariuszy. 
Ale wandale to nie jedyny problem, 
choć jak przekonuje Robert Sieradz-
ki, naczelnik Wydziału Infrastruktu-
ry Miejskiej, największy. O ile jednak 
miasto nie wie, jak sobie z nim pora-

dzić, to może w  międzyczasie war-
to zająć się sprawami, które zgłaszają 
użytkownicy. Bo park ma być nie tyl-
ko piękny, nowy i czysty, ale przede 
wszystkim powinien służyć miesz-
kańcom. I służy, choćby Marii Sowie, 
która przychodzi tam ćwiczyć (piszę 

o tym na str. 9). 
Pani Maria pu-
blicznie nie przy-
znaje  s ię  do 
swojego wieku, ale 
wierzcie Państwo, 
że jest imponujący. 
Szczególnie bio-
rąc pod uwagę, że 

ma jeszcze siłę przyjść do parku i ćwi-
czyć na siłowni. Z racji swoich lat po 
ćwiczeniach chciałaby jednak usiąść na 
ławce i odpocząć. Tyle tylko, że nie ma 
gdzie, bo ławek brak. 
Dla pani Marii to jest więc problem. 
Łatwo go rozwiązać, więc liczę, że 
urzędnicy zrobią to, nim pogoda znów 
pozwoli seniorce wybrać się do parku 
na ćwiczenia. 

ratuszniak@ol.com.pl

Przeglądając zdjęcia wykonane nad 
Wisłoką, które wrzucili pomysło-

dawcy Eko Spaceru na Kępie, jestem 
zszokowany. Śledzę profil wydarze-
nia i okazuje się, że śmieci w tamtym 
miejscu przybywa. W poniedziałek 22 
marca Małgorzata Kozioł dodała foto-
grafię plastikowych kanistrów, których 
wcześniej nie było. 
Zastanawiam się, co siedzi w głowach 
ludzi, którzy odpady tam podrzucają. 
Po chwili dochodzę do wniosku, że 
w tych głowach nic nie siedzi. Echo, 
wiatr i tyle. Bo gdyby ci ludzie mieli 
trochę rozumu, to by tak nie śmiecili. 
Zastanawiam się też, dlaczego nikt 
jeszcze nie wpadł na pomysł, by w ta-
kich miejscach, jak na Kępie, zamon-
tować na przykład fotopułapki. Wiele 
razy słyszeliśmy, że takie urządzenia 
pomogły w namierzeniu tych, którzy 

nie mają pojęcia do czego służą kosze 
na śmieci. Nie chcę tego napisać, ale 
zrobię to: już lepiej te odpady podrzu-
cić do któregoś śmietnika. 
Mi byłoby zwyczajnie wstyd. I  nie 
chodzi o to, że ktoś by mnie mógł zo-
baczyć. Ale czułbym się źle, gdybym 
miał świadomość, że pojechałem nad 
rzekę, czy do lasu, aby pozbyć się sta-
rych opon, czy lodówki. Mamy 21. 
wiek, a niektórzy zachowują się, jak-
by mentalnie siedzieli w PRL-u. Moż-
na do nich tylko apelować: zacznijcie 
dbać o środowisko i przestańcie zanie-
czyszczać wszystko wokół. Nie jeste-
ście sami. Może lubicie dźwięk szkła 
pod butami, ale nie każdy tak ma. 
Jak nazwać śmieciarzy? Do głowy 
przychodzą mi same nieparlamentar-
ne słowa.

krol@ol.com.pl

zł za gofra z bitą śmietaną zapłacimy 
w Cukierni Wiktor w Dębicy. Pusty 
kosztuje 3 zł. Międzynarodowy Dzień 
Gofra obchodzimy 25 marca. 

Pochodzi ze Straszęcina, w  tej miejscowości działać będzie pierwszy 
w gminie Klub Senior+. Tutaj kończyła szkołę podstawową, absolwentka 
Zespołu Szkół Zawodowych nr 4 w Dębicy. Ukończyła policealną szko-
łę dla pracowników socjalnych w Mielcu, następnie kształciła się w Rze-
szowie, tytuł magistra obroniła w Wyższej Szkole Prawa i Administracji.
Od 14 lat zatrudniona w Gminnym Ośrodku Pomocy Społecznej jako pra-
cownik socjalny, kierowanie powstałym niedawno klubem dla seniorów 
traktuje jako nowe zawodowe doświadczenie. Uważa, że tego rodzaju pla-
cówki są bardzo potrzebne, bo pozwalają osobom w starszym wieku za-
chować aktywność społeczną. W wolnych chwilach Edyta Wadas wybie-
ra się na wycieczki, jej ulubione miejsce w powiecie to okolice Gorzejowej. 
Jest także miłośniczką kina.                                                                 (nan)

Kierowniczka Klubu Senior + w gminie Żyraków

Edyta Wadas

Kto jeszcze lubi szpinak i dlaczego warto mieć to warzywo w swojej 
diecie nie tylko przy okazji Międzynarodowego Dnia Szpinaku  

piszemy na stronie 21

Przeważyło to, że jest zdrowy, 
a o zdrowie trzeba dbać

Łukasz Gajewski

Komentarz

Komentarz

Ma być nie tylko 
piękny i nowy, ale 
przede wszystkim 

służyć mieszkańcom.

Młodzi uciekają, 
pani Maria ćwiczy

O niej się mówi

Felieton gościnny (zamiast listu do redakcji)

Pierwszą weryfikację senior, wtedy 
bardzo młody człowiek, przeszedł 

w  1982 roku. Nikogo nie intereso-
wał dziennikarz bez znaczących do-
konań, rozpoczynający dopiero pracę 
w zawodzie. Niech sobie dalej pisze, 
zdecydowano.

Drugi raz było poważnie. W 1989 
roku w Tarnowie odbyło się spotkanie 
zaproszonych dziennikarzy z organi-
zującymi redakcję Czasu Krakowskie-
go Janem Polkowskim i  Ryszardem 
Terleckim. Senior został pozytywnie 
zweryfikowany. Powierzono mu rejon 
dębicki. Niestety, w gazecie opisywa-
nie rzeczywistości szybko zastąpiły 
ideologiczne swary. Rozczarowany 

senior zrezygnował z pracy w niej.
Czas Krakowski kilka lat potem 

upadł. Jan Polkowski został rzeczni-
kiem prasowym rządu Jana Olszew-
skiego, Ryszard Terlecki posłem, dziś 
jest wicemarszałkiem sejmu.

Lustracja odbyła się po felietonie z 9 
nr. OL. Senior postulował w nim, aby 
prócz promowania Żołnierzy Wyklę-
tych pamiętać też o innej historii Dę-
bicy, np. COP-ie oraz bolesnej dla 
wielu mieszkańców transformacji lat 
90. 

Gniewnie zareagował Piotr Chę-
ciek, dębicki starosta. Stanął na czele 
internetowych lustratorów, czeredzie 
nieznanych seniorowi ludzi. Gorliwie 

dołączył do tego grona Czesław Łą-
czak. Zamiast argumentów, wznosili 
hurrapatriotyczne okrzyki i agresyw-
nie atakowali autora. Rozpoczęli też 
grzebanie dziennikarzowi w zawodo-
wym życiorysie. Senior nie zamierza 
wobec tego polemizować z nimi. Wy-
starczy mu wiele pozytywnych opinii 
dębiczan, którzy nie tylko przeczy-
tali, lecz zadali sobie trud zrozumie-
nia felietonu.

W ciągu 45-letniej pracy dzienni-
karskiej senior był dwa razy weryfiko-
wany i raz lustrowany. Kolejnej chyba 
już nie doczeka. Niech się młodsi mar-
twią, lustratorów nadal nie brakuje.

Andrzej Janiec

Dwie weryfikacje i jedna lustracja

W tych głowach 
hula wiatr i tyle

4TOMASZ RATUSZNIAK

GRZEGORZ KRÓL

FOTOWOLTAIKA
zgodne z nowymi PPOŻ

39-220 Pilzno, Lipiny 219, tel. 733 20 20 30

darmowa wycena

darmowy prąd ze słońca
ubezpieczenia instalacji gratis 

polski serwis  gwarancyjny i pogwarancyjny

kontakt@ac-dc.com.pl

eprasa.pl b72bd596dc

mailto:ratuszniak@ol.com.pl
mailto:krol@ol.com.pl
mailto:kontakt@ac-dc.com.pl


3
Nr  12 (1072) 

27 marca 2021

Aktualności

Mariusz Blezień Sebastian Gruszowski

Przewodniczący Rady Osiedla Sło-
neczne w Dębicy. Stara się dopro-
wadzić do tego, by rady osiedli 
miały własne budżety i większe 
znaczenie jako jednostki pomoc-
nicze gminy. Twierdzi, że budżet, 
podobny funduszowi sołeckiemu, 
byłby motywacją, by mieszkań-
cy angażowali się w życie osiedli 
i powoływali rady.

Został wybrany nowym prezesem 
OSP Chotowa. Stanął na czele jed-
nostki, która w swoich działaniach 
wyróżnia się z uwagi na podejmo-
wane inicjatywy. Jako pierwsi wy-
dali kalendarz z druhnami, teraz 
realizują program szkolenia psów 
ratowniczych. Pozostają przy tym 
aktywni w akcjach ratunkowych 
i w życiu lokalnej społeczności.

Agata Wiater, 
 Andrzej Trzeciak, 
Sebastian Korycki

Sołtyska Nagawczyny, leśniczy Le-

śnictwa Wolica, i lider Polska 2050 
w województwie. Koordynowali 
trzy akcje, w ramach których sprzą-
tane były wieś i lasy w powiecie 
dębickim. Łącznie udało się zebrać 
kilkadziesiąt worków śmieci. Takich 
akcji z okazji pierwszego dnia wio-
sny w całym powiecie było więcej 
i ich organizatorom również należą 
się ogromne brawa.

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Pięć gwiazdek otrzymuje

Coraz więcej chorych dzieci

PiS był przeciw

Wyremontują chodnik, osiedlowe 
boisko, a kluby dostaną więcej

Ortopedia już tylko dla chorych na covid-19

Na oddziale ratunkowym zajętych jest większość izolatek.

W budżecie znalazły się pieniądze na wykonanie dokumentacji 
przebudowy ul. Batorego.

Projekt budżetu na rok 2021 go-
towy był jeszcze w ubiegłym roku. 
W grudniu głosami radnych PiS zo-
stał zdjęty z porządku obrad. Wró-
cił w piątek 19 marca. Radni PiS 
ponownie złożyli wniosek o zdję-
cie uchwały, tyle tylko, że nie mają 
obecnie większości.

W porównaniu do projektu 
z ubiegłego roku ten nowy zawie-
rał kilka zmian. Główna po stronie 
przychodów. Wprowadzono 5,7 
mln zł, z czego większość to nad-
wyżka budżetowa z 2020 roku (4,9 
mln zł), 450 tys. zł z Funduszu In-
westycji Lokalnych oraz 325 tys. zł, 
które pozostały z systemu gospo-
darowania odpadami. 

Dzięki tym pieniądzom oraz do-
datkowym dochodom możliwe 

było zwiększenie puli na zaplano-
wane zadania, a także przedsta-
wienie nowych. Największa część 
tych pieniędzy, bo ponad 2,6 mln 
zł przesunięta została na wynagro-
dzenia w oświacie. Ponad 1 mln zł 
to pieniądze, które miasto musi od-
dać firmie Autosan. 

Spora część, bo 750 tys. zł wyda-
na zostanie na Podkarpacką Ko-
lej Aglomeracyjną, a o 450 tys. zł 
zwiększona została pula na odpra-
wy dla pracowników urzędu. 

O 360 tys. zł więcej dostaną kluby 
sportowe, 270 tys. zł zabezpieczono 
na dokończenie remontu chodnika 
na Świętosława, a 130 tys. zł na re-
mont boiska przy Pana Tadeusza. 

Wiceburmistrz Jerzy Sieradzki 
mówi, że budżet jest trudny.

Już w ubiegłym tygodniu dy-
rektor Przemysław Wojtys mówił, 
że sytuacja jest poważna, bo za-
czyna brakować miejsc dla zaka-
żonych koronawirusem. W tych 
okolicznościach zapadła decyzja 
o zamknięciu kolejnego oddziału 
i przeznaczenie go dla chorych na 
covid. Dzięki temu szpital zwięk-
szył liczbę łóżek dla takich pacjen-
tów do 172. 

W poniedziałek 22 marca przed 
południem zajętych było 154 na 

wszystkich oddziałach oraz na SOR 
- tu zajętych było 7 na 11 wydzielo-
nych tam izolatek. 

Dyrektor Wojtys podkreśla, że wol-
ne miejsca na SOR to wynik szybkie-
go rozdysponowania pacjentów na 
inne oddziały.

Na oddziale intensywnej opieki 
dla chorych z koronawirusem w po-
niedziałek rano zajętych było 7 na 8 
będących tam na stanie respiratorów.

- Mamy jeszcze po jednym na 
oddziałach: zakaźnym i wewnętrz-

nym. Te na razie są wolne - mó-
wi dyrektor.

Na oddziale dziecięcym przeby-
wa 11 zakażonych pacjentów, wol-
ne są jeszcze 3 miejsca.

Dla chorych z koronawirusem 
został przeznaczony także jeden 
z oddziałów szpitala psychiatrycz-
nego w Straszęcinie. Pozostałe dwa 
plus oddział terapii uzależnień 
pracują normalnie. Podobnie jak 
rehabilitacja i okulistyka w szpitalu 
w Dębicy. Od początku pandemii 
normalnie działają oddziały: gine-
kologiczno-położniczy oraz nowo-
rodków. 

(nan)

Zaskoczenia nie było - głosami nowej większości budżet 
dla Dębicy został przyjęty.

- I nikt nie ukrywa, że to nie jest 
szczyt marzeń, a czynników tego 
jest wiele. Główny to oczywiście 
pandemia - twierdzi.

Z kolei Mateusz Cebula, radny 
PiS wyjasnia, że trudno w kilku 
zdaniach streścić to, co wyłania się 
z przyjętego budżetu. 

- Dokument jest iluzją, daleką od 
rzeczywistego obrazu finansów 
miasta. Mamy braki po stronie 
wydatków na wynagrodzenia, na 
oświatę, na transport, na pomoc 
społeczną, utrzymanie czystości 
i porządku w mieście, remonty 
mieszkań, a do tego niepewności 
po stronie dochodów. Mimo że 
w projekcie zawarto kilka spraw, 
o które też osobiście zabiegałem, 
to trzeba patrzeć na to całościowo. 
Osobiście nie mogę poprzeć takiej 
fikcji - mówi były przewodniczący 
Rady Miejskiej.

Grzegorz Król

Kolejny oddział wyłączony został z przyjmowania pacjentów 
niezarażonych koronawirusem - to 20 kolejnych łóżek.

eprasa.pl b72bd596dc
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KOMENDA POWIATOWA 
POLICJI
Dębica, ul. Chłodnicza 20,
tel. 14 670 63 99, alarm. 112
O�cer dyżurny
-14 670 63 10
Sekretariat komendanta
-14 670 63 05
Rewir Dzielnicowych miasta 
Dębica
-14 670 63 45

SĄD REJONOWY
Dębica, ul. Słoneczna 3
tel. tel. 14 68 076 00

PROKURATURA REJONOWA
Dębica, ul 3 Maja 2
tel. 14 670 20 71 -73

TELEFON ZAUFANIA 
 - 14 670 63 70
od 7 -15 dyżur policjanta,
od 15 do 7 rano - zgłoszenia na 
automatyczną sekretarkę

KOMISARIATY l POSTERUNKI
Komisariat Policji w Brzeźnicy
-14 670 63 75
Komisariat Policji w Pilźnie
-14 672 10 07
Komisariat Policji w Brzostku
-14 683 09 97
Posterunek Policji w Jodłowej
14 670 63 73
Posterunek Policji w Czarnej
-14 676 10 97
Posterunek Policji w Żyrakowie
- 14 670 63 76

STRAŻ MIEJSKA
Dębica, ul. Ratuszowa 2,
- 14 683 82 59, alarm. 986

INFORMATOR

Paragraf

ZABRALI PRAWA JAZDY
Trzech kierujących straciło upraw-
nienia na trzy miesiące, za nad-
mierną prędkość w terenie 
zabudowanym. 37-letni miesz-
kaniec Warszawy jechał przez 
Brzeźnicę mając na liczniki 105 
km/h, przy ograniczeniu do 50. 
Z kolei 49-letni mieszkaniec Dębi-
cy wpadł w Pustkowie. W terenie 
zabudowanym pędził 127 km/h. 
Prawo jazdy stracił też 27-let-
ni mieszkaniec Pilzna, który w tej 
miejscowości pędził 124 km/h.

PONAD 0,7 PROMILA
Przed sądem stanie 44-letni 
mieszkaniec Pilzna, który został 
zatrzymany w piątek 19 mar-
ca, około 13:40 w Pilźnie. Męż-
czyzna prowadził seata, choć 
nie powinien. Został przebada-
ny na zawartość alkoholu i wy-
dmuchał 0,71 promila. Okazało 
się również, że wobec niego orze-
czono wcześniej zakaz prowadze-
nia pojazdów.

ZA BARDZO ŚCIĄŁ
Mandat karny w kwocie 220 zł i 6 
punktów otrzymał kierujący cię-
żarowym volvo mieszkaniec Hor-
dzieżki (woj. lubelskie), który na 
rondzie w Latoszynie nie trzymał 
się prawej krawędzi jezdni i zaha-
czył będącego po wewnętrznej 
stronie ronda mieszkańca miej-
scowości Klecie, który prowadził 
opla merivę.

KRONIKA 
POLICYJNA

Prokuratura: do znieważenia nie doszło

Dwa lata po przestępstwie

Będzie się odwoływał, 
żeby zwrócić uwagę na problem

Eksperyment miał potwierdzić

Twierdzi, że miał nie mefedron, 
tylko kofeinę, którą kupił w sklepie

Sfałszował, wziął 
i nie spłacał

Zabrał towar, płacić 
nie miał zamiaru

- Po to, żeby zwrócić uwagę, że taki 
problem istnieje. Cały ogrodzony teren 
jest cmentarzem, nie tylko tam, gdzie 
są macewy ustawione po wojennej 
dewastacji. Jestem w stanie zrozu-
mieć, jeśli ktoś postępuje w ten sposób 

nieświadomie, ale w tym przypadku 
nie ma o tym mowy - podkreśla dę-
biczanin. 

Za znieważenie miejsca pochów-
ku grozi kara do 2 lat więzienia. 

(nan)

Zawiadomienie o popełnieniu 
przestępstwa złożył mieszkaniec 
Dębicy. W styczniu na terenie 
cmentarza żydowskiego spostrzegł 
ojca budującego z synem igloo. 
Zwrócił mężczyźnie uwagę, że to 
niestosowne urządzać sobie plac 
zabaw w miejscu, gdzie pogrzeba-
ni są ludzie i poprosił, by opuścili 
ten teren.

- W odpowiedzi ten pan tylko się 
roześmiał i stwierdził, że nic go to 
nie obchodzi - opowiada zbulwer-
sowany dębiczanin.

Postanowił powiadomić poli-
cję, ale zanim patrol dojechał na 
miejsce, ojciec z dzieckiem zdążyli 
już odejść. W tej sytuacji policjan-
ci uznali, że nie mają podstaw do 
interwencji, bo na cmentarzu już 

nikogo nie ma. Ale zgłaszający 
nie odpuścił, pofatygował się na 
komendę i złożył zawiadomienie 
o możliwości popełnienia prze-
stępstwa. Podał też personalia 
człowieka, który przebywał na te-
renie nekropolii. Wszczęte zostało 
postępowanie w tej sprawie, które 
kilka dni temu prokurator umorzył.

- Człowiek wskazany jako spraw-
ca został przesłuchany. Nie przy-
znał się do winy. Stwierdził, że 
przebywał w dużej odległości od 
nagrobków i nie dopuścił się czynu 
karalnego - mówi Jacek Żak, proku-
rator rejonowy w Dębicy.

Mężczyzna, który powiadomił 
o zajściu organy ścigania, już za-
powiada, że złoży odwołanie od 
tego postanowienia.

- Zawsze w takich przypad-
kach zarządzamy również rewizję 
w miejscu zamieszkania podejrza-
nego - mówi prokurator rejonowy 
Jacek Żak.

Ta okazała się bardzo owocna, 
bo w mieszkaniu 30-latka policjan-
ci znaleźli narkotyki w ilości okre-
ślanej jako znaczna: 111 gramów 
metaamfetaminy, 356 gramów 
mefedronu oraz 30 gramów mari-
huany.

Ponadto śledczy ustalili, że Bar-
tłomiej P. w Pustyni najpierw uży-
czył 1 grama narkotyku, następnie 

3 kolejne już sprzedał, inkasując za 
transakcję 120 zł. 

Zatrzymany przez policję dębi-
czanin przyznał się do stawianych 
mu zarzutów, poza jednym: twier-
dzi, że substancja, którą policja 
wzięła za mefedron, to tylko kofe-
ina, którą legalnie kupił w sklepie. 
Wyjaśnień w sprawie pozostałych 
zarzutów odmówił. 

Na wniosek prokuratora, sąd za-
stosował wobec niego tymczasowy 
areszt. Grozi mu od 2 do 12 lat po-
zbawienia wolności.

(nan)

nie o pomoc rannego mężczyzny 
oraz widzieć oddalającą się postać 
sprawcy. Eksperyment procesowy 
został przeprowadzony w warun-

kach jak najbardziej zbliżonych do 
tych, jakie panowały w dniu kiedy 
doszło do przestępstwa.

(jov)

Ojciec z synem bawili się na terenie cmentarza żydowskiego. 

W eksperymencie wzięli udział świadkowie, policja, przedstawiciele sądu 
i prokuratury oraz oskarżony.

Prokuratura umorzyła postępowanie w sprawie 
znieważenia grobów na  cmentarzu żydowskim.

I to w takich ilościach, które 
wskazują na to, że nie posiadał ich 
na własne potrzeby. Zresztą ustale-
nia śledczych potwierdzają, że han-
dlował substancjami odurzającymi.

Bartłomej P. został przeszukany 
przez patrol policji podczas inter-
wencji. Wtedy funkcjonariusze 
znaleźli przy nim trzy gramy ma-
rihuany.

Dwa lata temu doszło tu do za-
bójstwa. Podejrzany w tej sprawie 
Jakub S. miał śmiertelnie zranić ko-
legę. W marcu 2019 roku późnym 
wieczorem mężczyźni rozmawiali 
pod blokiem na ulicy Konarskie-
go. Doszło do kłótni. W pewnym 
momencie 34-latek sięgnął po nóż 
i zadał koledze cios w brzuch. Tyl-
ko jeden, ale taki, który poważnie 
uszkodził narządy wewnętrzne. 
Poszkodowany zmarł w szpitalu, 
a podejrzany trafił do aresztu.

Czynności przeprowadzone 
w miejscu przestępstwa miały na 
celu ustalić, czy świadek z miejsca, 
w którym stał, mógł słyszeć woła-

Taką zaciągnął mieszkaniec Dę-
bicy. Kredyt opiewał na 40 tys. zł. 
Żeby go dostać, mężczyzna przed-
stawił zaświadczenie o zatrudnie-
niu i wysokości zarobków.

- Które sfałszował i zawyżył - mó-
wi prokurator Jacek Żak.

Pewnie całej sprawy by nie było, 
gdyby kredytobiorca w terminie 
spłacał raty. Tymczasem nie uiścił 
należności za ani jedną. Wtedy pra-
cownicy kasy pożyczkowej przyj-
rzeli się bliżej jego dokumentom. 
Za oszustwo grozi 8 lat więzienia.

(ag)

Jerzy C. stanął przed sądem 
oskarżony o kradzież w sklepie ko-
smetycznym. Został zatrzymany po 
tym, jak wyniósł z niego kosmety-
ki - między innymi kilka flakonów 
perfum  - o wartości 1180 zł. Oka-
zało się, że 38-latek z Rzeszowa już 
wcześniej miał zatargi z prawem. 

- Odbywał wyrok pozbawienia 
wolności za podobne przestępstwo, 
od 2013 do 2015 roku - mówi pro-
kurator Jacek Żak.

Teraz dostał 5 miesięcy więzienia 
i obowiązek naprawienia szkody.

(nan)

Na trzy miesiące trafił do aresztu 
tymczasowego mieszkaniec 
Dębicy.  Miał narkotyki.

Przesłuchanie świadków na 
miejscu przestępstwa odbyło się 
na ulicy Konarskiego w Dębicy. Poszkodowanym w tej sprawie 

jest instytucja finansowa 
udzielająca pożyczek. 

Sąd nie okazał pobłażliwości 
dla mieszkańca Rzeszowa, który 
kradł w Dębicy.

eprasa.pl b72bd596dc
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Aktualności
Czują się skrzywdzeni

Około trzydziestu osób 
straciło pracę

Te pieniądze powinny 
trafić do rad osiedli

Powstanie fundacja 
im. Marii Klamut

Pracownicy TC Dębica sprawdzani będą przez nową �rmę.

Mariusz  Blezień chce, by osiedla miały swoje budżety.

do pracy, żeby ten okres przepraco-
wać - zastanawia się kobieta.

Jak mówi nowa firma ogłosiła na-
bór pracowników, którzy mieliby 
ochraniać dębickiego producenta 
opon. Według niej musiał on pójść 
nie po myśli tej firmy... bo w koń-
cu skontaktowali się m.in. z naszą 
rozmówczynią i wtedy zapropono-
wano jej pracę.

- Ale nie zgodziłam się. Mam swój 
honor. Poza tym powiedziałam, że 
albo wszyscy, albo nikt - dodaje.

Wysłaliśmy w tej sprawie zapy-
tania - zarówno do Firmy Opo-
niarskiej Dębica, jak i do firmy 
Securitas, która wygrała przetarg na 
ochranianie zakładu. Do momentu 
oddania tego numeru Obserwatora 
Lokalnego do druku odpowiedział 
nam tylko Paweł Jezierski, rzecznik 
prasowy TC Dębica SA.

- Każdy dostawca usług dla na-
szej fabryki prowadzi niezależną 
politykę kadrową opartą na swoich 
wewnętrznych procedurach i aktu-
alnych potrzebach biznesowych - 
wyjaśnia.

Dodaje, że prowadzenie procesu 
rekrutacyjnego oraz ewentualne 
zatrudnienie poszczególnych osób 
zawsze jest niezależną decyzją da-
nego dostawcy usług, zarówno 
jeśli chodzi o firmy ochroniarskie, 
jak i dziesiątki innych firm, które 
świadczą usługi dla Firmy Opo-
niarskiej Dębica. 

Rzecznik wyjaśnia również, że 
władze spółki zawsze starają się 
zasugerować, by nowa firma prze-
jęła dotychczasowych pracowni-
ków, ale wymuszać tego na nikim 
nie mogą.

Grzegorz Król

Chodzi o pracowników, 
którzy ochraniali Firmę 
Oponiarską w Dębicy.

W większości pracowali w tej roli 
od wielu lat. Do tej pory wszystko 
odbywało się tak: pracownicy za-
trudniani byli przez firmę, która 
wygrała przetarg ogłoszony przez 
producenta opon, a gdy ogłasza-
ny był kolejny i wygrywał go inny 
podmiot, to pracownicy przecho-
dzili właśnie do niego. 

Nie tym razem.
- Wybrana została firma, która nie 

zatrudnia osób niepełnosprawnych 
- twierdzi jedna z pracownic.

Dodaje, że w związku z tym 3/4 
dotychczasowych pracowników 
straciło zatrudnienie.

- Może Firma Oponiarska nie 
zdaje sobie z tego sprawy? - zasta-
nawia się kobieta.

Dodaje, że nigdy nie było zastrze-
żeń do tego, jak wykonują swoje 
obowiązki, nikt na nich się nie skar-
żył. Z jej relacji wynika, że wszyscy 
złożyli do nowego pracodawcy CV. 
Odbyły się też rozmowy. Z około 
40 osób pracujących w ochronie TC 
Dębica zaledwie 15 otrzymało pro-
pozycję dalszej współpracy.

- Z tego, co wiem, to same zre-
zygnowały trzy osoby - mówi na-
sza rozmówczyni.

Według niej nie ma już możliwo-
ści, by coś zmienić, ale ma nadzieję, 
że informacja o tym, jak zostali po-
traktowani, dotrze do ludzi odpo-
wiedzialnych za to.

- I może ktoś się zastanowi nad 
tym co zrobił - dodaje.

Kobieta czuje się skrzywdzo-
na przez firmę, która wygrała 
przetarg. Ale podobne odczucia 
mają także inne osoby pracujące 
w ochronie.

- Wielu z nas zostało bardzo mało 
do emerytury. Mi brakuje zaledwie 
2,5 roku. Gdzie ja mam teraz pójść 

Taki pomysł przewodniczący 
Rady Osiedla Słoneczne zgłosił 
miejskim radnym podczas spotka-
nia w sprawie budżetu obywatel-
skiego, które odbyło się w zeszłym 
tygodniu. 

Mariusz Blezień tłumaczy, że pie-
niądze te nie idą na najważniejsze 
dla mieszkańców inwestycje, ale 
na projekty zgłoszone przez gru-
py, które mają możliwość zebra-
nia większej liczby podpisów, np. 
przez kibiców. 

- A na osiedlach są przecież więk-
sze potrzeby, niż chodnik na stadio-
nie - zauważa. 

Dlatego przekonuje, by pienią-
dze, które miasto przekazuje do 
budżetu obywatelskiego, zostały 
podzielone pomiędzy rady osiedli. 

- Wtedy rada rzeczywiście może 
o czymkolwiek decydować, mieć 
na cokolwiek wpływ. Zyskuje na 
znaczeniu - mówi przewodniczący. 

Chciałby utworzenia w mieście 
budżetu osiedlowego na podobnej 
zasadzie, jak w gminach funkcjonu-
ją fundusze sołeckie. 

- Miasto przyznaje nam jakąś 
kwotę roczną, a my albo wydajemy 
te pieniądze na bieżące potrzeby, 

albo składamy pieniądze z trzech 
lat i dokładamy się miastu do ja-
kiejś większej inwestycji, na której 
mieszkańcom zależy - wyjaśnia 
Mariusz Blezień.

A co z osiedlami, na których rady 
się nie uformowały? Według prze-
wodniczącego budżet byłby wła-
śnie motywacją do tego, by takie 
organy powstawały. 

- Oczywiście to nie jest do zre-
alizowania w obecnym budżecie, 
bo ten już jest gotowy, ale w przy-
szłym już tak - podpowiada Ma-
riusz Blezień. 

Dębica mogłaby w tej kwestii 
wziąć przykład z miast, w któ-
rych już takie budżety funkcjonu-
ją. Z Łodzi, Poznania, czy choćby 
Piotrkowa Trybunalskiego. 

To jednak, czy rady otrzymają 
własne budżety zależeć będzie od 
radnych. A wśród nich, zdaniem 
przewodniczącego, wielu popiera 
ten pomysł. 

Józef Sieradzki, świeżo upieczo-
ny przewodniczący Rady Miejskiej 
twierdzi, że propozycja Mariusza 
Blezienia jest warta przemyślenia. 

- Musimy to przedyskutować, 
sprawdzić czy jest zgodne z pra-
wem i wtedy dopiero zdecydować. 
Ale myślę, że warto się nad tym 
zastanowić - stwierdza Józef Sie-
radzki.

Tomasz Ratuszniak

Maria Klamut pochodziła z Jasła. 
W I Liceum Ogólnokształcącym 
uczył się jej mąż. Oboje wyjechali 
stąd na lata, ale o Dębicy nie zapo-
mnieli.

- Pani Maria wspierała uczniów 
naszej szkoły, fundowała stypen-
dia, dzięki którym uczniowie mo-
gli rozwijać talenty - mówi Ludmiła 
Stelmach-Kołodziej, wicedyrektor 
I LO.

Dodaje, że Maria Klamut wszyst-
ko robiła po cichu, bez zbędnego 

rozgłosu. A jej dzieło chce teraz 
kontynuować rodzina, która zapo-
wiedziała utworzenie Funduszu 
Stypendialnego im. Marii Klamut, 
który będzie wspierał uczniów Ja-
giełły.

Maria Klamut od 1984 roku na-
leżała Wspólnoty Życia Chrześci-
jańskiego. W 1985 roku złożyła 
przymierze. Przez wiele lat była 
animatorką wspólnoty Znak. Przez 
lata współpracowała też z Fun-
dacją Świętego Mikołaja i Teolo-
gii Politycznej. Zmarła 6 marca 
w Warszawie, w piątek 12 marca 
pochowana została w Dębicy. Mia-
ła 72 lata.

rar

Według Mariusza Blezienia 
jednostki pomocnicze miasta 
powinny mieć własne budżety.

Przez lata wpierała uczniów 
I LO w Dębicy. Po jej śmierci 
utworzona zostanie fundacja.
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Obserwator Lokalny

Krótko

Czy powiat dębicki jest atrakcyj-
ny jako rynek nieruchomości?
– Jest miejscem, gdzie zakłady 
produkcyjne lokuje wiele nowych 
firm, zarówno tych mniejszych jak 
i większych. Zakłady funkcjonują-
ce w naszym regionie od wielu lat 
stawiają na rozwój swojej marki, 
budując nowe obiekty i zatrud-
niając kolejnych pracowników. Te 
czynniki wpływają pozytywnie na 
atrakcyjność regionu, mimo nie-
zbyt sprzyjającej obecnie sytuacji 
związanej z epidemią. 

Jakich nieruchomości jest na 
rynku najwięcej, a na jakie jest 
największe zapotrzebowanie?
– Duża aktywność lokalnych 
deweloperów spowodowała, 
że obecna oferta nowych lokali 

mieszkalnych jest bardzo zróżni-
cowana pod względem lokaliza-
cji oraz cen, ale w dalszym ciągu 
ten sektor nieruchomości cieszy 
się bardzo dużym powodzeniem. 
Kupujący wykazują również coraz 
większe zainteresowanie działka-
mi rolnymi, rekreacyjnymi oraz 
budowlanymi, a także nowymi 
domami z rynku pierwotnego. 
Zdarzają się wyjątkowe nieru-
chomości, budzące bardzo duże 
zainteresowanie wśród klientów, 
aczkolwiek wyjątkowość oferty 
to subiektywne odczucie każdego 
kupującego. Na lokalnym rynku 
zauważamy zainteresowanie za-
kupem nieruchomości o wyższym 
standardzie, w nowym budownic-
twie idealnym pod wynajem i jako 
lokata kapitału.

Trzy pytania do ... Andrzeja Sroki,

właściciela Agencji Nieruchomości Rotex.

Dzień agenta nieruchomości 
obchodzony jest 30 marca. Co 
stanowi największe wyzwanie 
w waszej pracy?
– Wyzwania w pracy pośrednika 
to nasza codzienność, jak pozy-
skać klientów, co dla nich zrobić, 
jak się promować i z jakich narzę-
dzi korzystać. 

Cały czas się szkolimy oraz je-
steśmy na bieżąco z nowinkami 
technologicznymi. Zakup drona 
oraz zmiana strony internetowej 
pozwoliła nam na rozszerzenie 
oferty sprzedażowej oraz pozy-
skanie nowych, młodych klien-
tów.

(nan)

W tej pracy wyzwania 
to codzienność

Samorządy i organizacje proszą marszałka Ortyla

Dotacje dla organizacji pozarządowych

Czy będą dodatkowe cztery 
kursy pociągów do Tarnowa?

Dla stowarzyszeń, klubów i parafii

Nie żyje 18-letnia 
pasażerka samochodu

Prokuratura zajmie się 
doniesieniem radnych

Pomagają sąsiadom 
po pożarze

- Niestety nie wiem, na jakim eta-
pie są te ustalenia, nie wiemy rów-
nież, czy i z jakimi kosztami by się 
to wiązało - mówi wójt.

Dodaje, że takie pomysły popie-
rał będzie zawsze, a na rozmowy 
o pieniądzach przyjdzie czas.

rar

Na największe wsparcie mogło li-
czyć stowarzyszenie Uwierz w sie-
bie z Dębicy, które na trzy różne 
zadania dostało 11 575 zł.

Po 8 800 zł otrzymały stowarzy-
szenie Dobroć z Dębicy i i parafia 
Najświętszego Serca Pana Jezusa 
z Dębicy-Latoszyna. 7 500 zł trafiło 

do Stowarzyszenia na Rzecz Osób 
z Niepełnosprawnością i ich Oto-
czenia Z potrzeby serca w Dębicy.

Pozostali grantobiorcy: Akade-
mia Małego Strażaka z Brzeźnicy (4 
400 zł), Towarzystwo Miłośników 
Ziemi Brzosteckiej (2 600 zł), OSP 
Zawada (1 900 zł), OSP Dębica - Kę-

Pociągi zatrzymywałyby się m.in. w Czarnej, gdzie powstaje 
nowy dworzec.

70 875 zł rozdał powiat w ramach rozstrzygniętego 
właśnie konkursu na realizację zadań publicznych.

Stowarzyszenie Tarnów 
Pierwsze Niepodległe 
wysłało list do marszałka.

Jest w nim prośba o częstsze po-
łączenia kolejowe między Dębicą 
a Tarnowem. W swoim piśmie 
wymieniają cztery kursy: Dębi-
ca (10:52) - Rzeszów (11:31) oraz 
Dębica (16:00) - Rzeszów (16:39), 
które po ewentualnych zmianach 
zaczynałyby się w Tarnowie oraz 
Rzeszów (5:54) - Dębica (6:33) i Rze-
szów (9:00) - Dębica (9:38), które 
jechałyby dalej i kończyły w Tar-
nowie.

Pomysł zaproponowany przez 
tarnowskie stowarzyszenie popie-
ra m.in. wójt gminy Czarna Józef 
Chudy, o którym zresztą w pi-
śmie wspomniano.

dzierz (4 400 zł), Uczniowski Klub 
Sportowy Kępa w Dębicy (6 900 zł), 
Międzyszkolny Uczniowski Klub 
Lekkiej Atletyki w Dębicy (3 000 zł), 
Koło Gospodyń Wiejskich Miesz-
kańców Dęborzyna i Zagórza (4 000 
zł), Podkarpackie Stowarzyszenie 
Pomocy Osobom Uzależnionym 
i ich Rodzinom Jutrzenka w Dębi-
cy (4 000 zł), OSP w Nagoszynie (3 
000 zł). 

tra

Zgłoszenie o zdarzeniu dotarło 
do służb ok. 3, w nocy z piątku na 
sobotę. Z ustaleń policjantów wyni-
ka, że samochód marki alfa romeo 
kilka razy koziołkował i uderzył 
w ogrodzenie prywatnej posesji. 
Nic nie wskazuje na to, że w wy-
padku brał udział jakiś inny pojazd.

W momencie przyjazdu na miej-
sce policji i ratowników w środku 
znajdowała się 18-letnia mieszkan-
ka powiatu ropczycko-sędziszow-
skiego. Obok samochodu stał 
20-letni mieszkaniec powiatu dę-
bickiego.

- Nie możemy na obecną chwi-
lę potwierdzić, czy to on kierował 
samochodem - mówił w ponie-
działek 22 marca asp. sztab. Jacek 
Bator, rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Dębicy.

Stan pasażerki samochodu był 
dużo cięższy. Młoda dziewczyna 
trafiła do szpitala, gdzie mimo wy-

Chodzi o doniesienie, w którym 
część radnych z dawnej opozycji 
zarzuca byłemu przewodniczące-
mu Rady Miejskiej w Dębicy Ma-
teuszowi Cebuli nadużywanie 
władzy i przekraczanie upraw-
nień. Poszło o posiedzenie Komisji 
Rewizyjnej, które zwołał w marcu 
ubiegłego roku jej ówczesny wice-
przewodniczący Adam Rogowski, 
co w ocenie Mateusza Cebuli było 
niezgodne z prawem. 

Prokuratura odmówiła wszczę-
cia postępowania. Radni odwołali 

Paliło się w Zwierniku. Kiedy 
na miejsce przybyli strażacy, ca-
ła stodoła objęta była już ogniem. 
Zagrożenie było duże, bo budy-
nek znajdował się bezpośrednio 
w sąsiedztwie domu. Na szczęście 
udało się nie dopuścić do rozprze-
strzenienia ognia. Stodoła została 
zniszczona, spaliła się przechowy-
wana tam pasza dla zwierząt oraz 
część maszyn rolniczych. 

Resztę zdołał uratować właściciel, 
doznając przy tym poparzeń dłoni. 

siłków lekarzy jej życia nie udało się 
uratować. Zmarła w godzinach po-
południowych.

Jeśli okaże się, że kierowcą alfy 
był 20-latek znajdujący się na miej-
scu zdarzenia, to mężczyzna odpo-
wie za spowodowanie wypadku ze 
skutkiem śmiertelnym. Ale to może 
nie być jego jedyny problem. Bada-
nie alkomatem dało wynik ponad 
1,7 promila alkoholu.

rar

się od tej decyzji do sądu. Szczepan 
Mroczek potwierdza, że decyzja zo-
stała uchylona, ale nie może wiele 
powiedzieć. Sprawą ponownie zaj-
mie się prokurator. 

- Mamy dowód na funkcjonowa-
nie praworządności w Polsce i z 
przyjemnością złożę wyjaśnienia - 
komentuje Mateusz Cebula.

Były już przewodniczący rady 
dodaje, że na tym przykładzie wi-
dać, jak w praktyce wygląda wola 
współpracy otoczenia Mariusza 
Szewczyka, którego Szczepan 
Mroczek jest prawą ręką w Poro-
zumieniu i że warto by mieszkańcy 
widzieli, jakich narzędzi używa się 
do politycznej walki.

rar

W akcji, która trwała około sied-
miu godzin uczestniczyło 44 stra-
żaków. 

Sąsiedzi nie zostawili poszkodo-
wanych w potrzebie.

- Paszę dla zwierząt udało się już 
zebrać. Potrzebne są jeszcze mate-
riały do odbudowy stodoły - mówi 
sołtys Marcin Potempa.

I dodaje, że najpilniejsza sprawa 
to zabezpieczenie tej części budyn-
ku, która służy do przechowywa-
nia pokarmu dla inwentarza. Te 
prace wkrótce się rozpoczną, reszta 
zaczeka do lata.

Kontakt w sprawie pomocy: 692 
258 730.

(nan)

Do tragicznego wypadku doszło 
w Pilźnie na ul. Kraszewskiego.

Sąd w Rzeszowie uchylił 
decyzję o odmowie 
wszczęcia postępowania.

Ogień wybuchł w nocy. Paliła się 
stodoła, w której były pasze dla 
zwierząt i maszyny rolnicze.

Auto jest doszczętnie zniszczone.
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Temat tygodnia
Znaleźli butelki, opony i stary nocnik

Trzy akcje sprzątania za nami. 
W kwietniu spacer nad Wisłoką

Kolejnym problemem - jak przekonuje 
Małgorzata Kozioł - jest niska świadomość 

mieszkańców miasta, którzy w trakcie 
spacerów zostawiają nad rzeką opakowania po 

produktach spożywczych.

Grzegorz Król

Wolontariusze i sympatycy Polska 2050 sprzątali las wzdłuż drogi Chotowa-Czarna.

Natra�li na schody
Wydawać by się mogło, że takie 
inicjatywy powinny być wspie-
rane przez samorząd. Jednak jak 
mówi Małgorzata Kozioł dostała 
informację z Urzędu Miasta, że oni 
mogą odebrać nie więcej niż... 8 
worków odpadów.

- Bo nie mają takich działań zapla-
nowanych w budżecie, a poza tym 
to nie jest ich teren - mówi.

Oczywiście miasto ma narzędzia, 
dzięki którym te śmieci już dawno 
by znikły z Kępy, ale do tej pory nikt 
z nich nie skorzystało. Najprostszym 
jest wydanie polecenia właścicielowi 
terenu, by go posprzątał.

Pytanie o pomoc wysłane zostało 
także do Wód Polskich. Większość 

zaśmieconego terenu należy wła-
śnie do nich. Odpowiedzi brak. In-
formacja wysłana została również 
do starostwa, a na miejscu przepro-
wadzona została wizja. Czy i jak 
powiat pomoże, tego jeszcze nie 
wiadomo, ale Małgorzata Kozioł 
jest dobrej myśli. 

Z pomocą przyszła Szkoła Pod-
stawowa nr 10, która dołącza się do 
akcji oraz firma CANPACK. 

- Poszukujemy też wolontariuszy, 
którzy pomogą rozdzielać worki, 
rękawice. Każdy może się z nami 
kontaktować poprzez fejsbuka - 
mówi Małgorzata Kozioł.

Eko Spacer nad Wisłoką zapla-
nowany został od 9 do 11 kwietnia.

krol@ol.com.pl

W powiecie dębickim przybywa inicjatyw ekologicznych. 
Okazją do ostatnich był pierwszy dzień wiosny.

zją nie tylko do działalności ekolo-
gicznej, ale również do aktywności 
fizycznej i pobycia wśród innych 
w pandemicznych czasach - dodaje.

Porządki z sołtyską
Akcja sprzątania wsi odbyła się 
w Nagawczynie.

- Wspólnie ze strażakami, dru-
hami OSP, mieszkańcami oraz 
młodzieżą przez trzy godziny 
sprzątaliśmy place zabaw, siłownię, 
boiska, tereny wzdłuż torów - mó-
wi Agata Wiater, sołtyska i radna 
gminy Dębica.

Zebranych zostało 30 worków 
śmieci, 5 opon, basen, plastikowe 
słupki, stare okna, kołpaki. Straża-
cy umyli altanę i dokonali napraw 
na placu rekreacyjno-sportowym, 
mieszkańcy założyli nowe siatki 
na bramki do gry w piłkę nożną. 
Mimo zimowej pogody do akcji 
zgłosiło się 35 osób, najmłodszy 
uczestnik miał 4 latka.

Eko spacer także w Dębicy
Jeśli ktoś nie mógł wziąć udziału 

w tych trzech akcjach, a również 

chciałby mieć wpływ na czystość 
w naszych okolicach, to będzie 
miał ku temu świetną okazję już 
w kwietniu. Mieszkańcy osiedla 
Kępa, na czele z Małgorzatą Kozioł 
zachęcają do wzięcia udziału w ak-
cji: Kępa Eko Spacer nad Wisłoką. 
A patrząc na zdjęcia zamieszczone 
na fejsbukowej stronie wydarzenia, 
będzie co sprzątać.

- Nad Wisłoką, nie tylko na osie-
dlu Kępa, leży gruz budowlany, 
eternit, zakopane są części samo-
chodów, akumulatory i inne śmie-
ci, które notorycznie wywożone są 
nad rzekę - mówi Małgorzata Ko-
zioł.

Problemem - jak przekonuje - jest 
niska świadomość mieszkańców, 
którzy w trakcie spacerów zosta-
wiają opakowania po produktach 
spożywczych. Wysypisk na Kępie 
przybywa. Rok temu Małgorzata 
Kozioł wraz z koleżanką spacero-
wały brzegiem Wisłoki i zauwa-
żyły, jak ktoś wysypuje gruz oraz 
eternit. Sprawę natychmiast zgło-
siły Straży Miejskiej. Później do-
wiedziały się, że temat przekazany 
został do Wód Polskich, jako że od-
pady trafiły na ich teren i... nie wia-
domo, czy sprawca został ukarany.

- Rozmawiałam z mieszkańca-
mi osiedla, którzy to, co się dzieje 
w tamtym miejscu obserwują od 
lat - mówi.

Z ich relacji wynika, że to co mo-
żemy zobaczyć gołym okiem, to 
tylko wierzchołek góry odpadów, 
które zostały tam zakopane.

Sprzątali w lesie
Andrzej Trzeciak, leśniczy Leśnic-
twa Wolica wraz z członkami MTB 
Dębica, Dębickiego Klubu Kolar-
skiego Gryf i Bike Brothers Dębica 
usunęli część śmieci z lasu, w oko-
licy ul. Zielonej i Gajowej. Choć, 
jak mówi Michał Ciołkosz z MTB 
Dębica, do pełni szczęścia brakuje 
jeszcze wiele.

- Zebraliśmy kilkadziesiąt wor-
ków śmieci, najwięcej było szkła. 
Ale zdarzyły się też opony - opisuje.

Cyklici już rozmawiali na temat 
kolejnego sprzątania, kiedy teren 
trochę obeschnie.

- Może po świętach się uda - mo-
wi Michał Ciołkosz.

Akcję zakończyło ognisko po-
łączone z pieczeniem kiełbasek. 
Wolontariuszy chwali leśniczy An-
drzej Trzeciak.

- Wykonali plan w 100 procen-
tach. W imieniu swoim, a głównie 
w imieniu Nadleśnictwa Dębica 
dziękuję serdecznie za kawał do-
brej roboty - mówi.

W Chotowej czyściej
Na #WiosennePorządki wyruszyli 
także działacze i sympatycy Pol-
ska 2050.

- Aby właściwie przywitać 
pierwszy dzień wiosny, nasi wo-
lontariusze z całej Polski pójdą 
w najbliższych dniach na eko-spa-
cery, aby zadbać o swoje najbliższe 
okolice - poinformowała Polska 
2050 na swoim profilu.

Na dołączonej do posta mapie 
znaleźć mogliśmy nazwę jednej 
miejscowości z powiatu dębickiego. 
To Chotowa. Jak mówi lider woje-
wództwa podkarpackiego Sylwe-
ster Korycki właśnie 21 marca, czyli 
w Dniu Lasu i w pierwszy dzień 
wiosny, wolontariusze i sympatycy 
w powiatach dębickim, ropczycko–
sędziszowskim, krośnieńskim oraz 
przemyskim wzięli udział w eko 
spacerach. Zgodnie z sugestią 
Nadleśnictwa Dębica sprzątali las 
wzdłuż ul. Witosa w Czarnej, czy-
li wzdłuż drogi łączącej Chotową 
i Czarną. Worki na śmieci przeka-
zało im leśnictwo Chotowa.

- Udało się oczyścić las i zebrać 
siedemnaście worków z odpada-
mi. W lesie zalegało głównie szkło 
i plastiki, ale również stary nocnik 
czy opona - mówi Sylwester Ko-
rycki.

Dodaje, że łącząc małe inicjaty-
wy jak ta ich, można wypracować 
widoczną zmianę w naszym oto-
czeniu.

- A może nawet w myśleniu 
i postrzeganiu problemu czystości 
naszych lasów. Spotkanie było oka-
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Dębica
Urząd Miejski
tel. 14 683 81 00

Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 681 35 90, 14 681 35 91

Zespół ds. przeciwdziałania przemocy 
w rodzinie
tel. 14 670 33 42

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 14 680 31 46, 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Usług Miejskich
tel. 14 681 64 86, 14 682 70 50

Policja - KPP w Dębicy
tel. 14 670 63 99 (centrala), 14 670 63 10 (o�-
cer dyżurny), 14 670 63 70 (telefon zaufania)

Arka – Specjalistyczna poradnia i Telefon 
Zaufania
tel. 14 681 81 41

Powiatowe Centrum Pomocy Rodzinie
tel. 14 680 31 21

Środowiskowy dom samopomocy
tel. 14 666 87 02, 14 670 20 51

Ośrodek Interwencji Kryzysowej
tel. 14 670 33 42

Poradnia Psychologiczno – Pedagogiczna
tel. 14 670 24 60

Podkarpackie stowarzyszenie pomocy oso-
bom uzależnionym i ich rodzinom Jutrzenka
tel. 14 682 16 69

Stowarzyszenie Osób Działających w Zakre-
sie Pomocy Społecznej Ad Astram
tel. 14 670 50 06

Stowarzyszenie Obrony Praw Człowieka
tel. 14 682 72 19

Powiatowy Rzecznik Konsumentów
tel. 14 680 31 27

Towarzystwo Pomocy im. św. Brata Alberta
tel. 14 670 44 71

Stowarzyszenie im. E. Bojanowskiego 
Dobroć
tel. 14 682 22 90

Dębickie Hospicjum Domowe im. Jana Paw-
ła II
tel. 507 506 808 / (14) 690 20 44

Stowarzyszenia Rodziców I Przyjaciół Osób 
Niepełnosprawnych Radość
tel. 14 696 91 38

Stowarzyszenia na rzecz wspomagania osób 
z niepełnosprawnością i ich otoczenia Z Po-
trzeby Serca
tel. 512 305 090, 14 677 85 98

Stowarzyszenie dla Osób Autystycznych i ze 
Spektrum Autyzmu Ukryty Dar
tel. 791 132 080

Ośrodki zdrowia
POZ w Dębicy
Przychodnia Nr 1, ul. Cmentarna 54
tel. 14 682 78 01, 14 682 78 02

NZOZ „Dwójka”,ul. Krasickiego 1
tel. 14 670 07 72

Przychodnia Nr 5, ul. Szkolna 4
tel. 14 682 78 13

NZOZ Cor-Med, ul. Kolejowa 34
tel. 14 680 86 91

NZOZ Kol-Med, ul. Kolejowa 19
tel.  14 670 26 57

Najlepiej podjechać od ul. Krakowskiej

Na części stoją kontenery, 
na innych parkują karetki 

Budynek może mieć 
więcej kondygnacji

Mężczyzna, który zadzwonił 
do naszej redakcji twierdzi, że nie 
miałby pretensji, gdyby na tych 
miejscach zaparkowane były sa-
mochody osób, które również są 
niepełnosprawne i mogą wylegity-
mować się poświadczającym to do-
kumentem. Ale nie. Na części stoją 
karetki, na części zaś kontenery.

- Przy wejściu obok podjazdu na 
SOR był znak potwierdzający, że 
to miejsce dla niepełnosprawnych. 
Dziś znaku już nie ma, teraz par-
kują wszyscy. Przy wejściu od ul. 
Krakowskiej znak jest, ale co z tego, 
jeśli tam parking zajęty jest przez 
karetki? - pyta nasz Czytelnik. 

Twierdzi, że od strony parku 
również nie miał jak zaparkować. 
Jedyne miejsce, z którego mógłby 

jeszcze skorzystać było akurat za-
jęte, a na reszcie stoją kontenery, 
które z założenia służyć mają do 
wstępnej selekcji pacjentów lub ja-
ko zaplecze dla personelu medycz-
nego. 

- Pytanie tylko, dlaczego te kon-
tenery stanęły na miejscach dla 
osób niepełnosprawnych, a nie na 
zwykłych parkingowych? - pyta 
mężczyzna. 

Przemysław Wojtys, dyrektor dę-
bickiego szpitala, nie zamierza roz-
wodzić się nad przyczynami takiej, 
a nie innej ich lokalizacji. 

- Tutaj nie ma dyskusji. Musiały 
tam stanąć i tyle - ucina. 

Kierowców, którzy posiada-
ją uprawnienia do korzystania 
z miejsc dla osób niepełnospraw-

nych, a z różnych przyczyn nie 
mogą parkować na parkingu ogól-
nodostępnym, kieruje na miejsca 
wyznaczone tuż obok wejścia do 
szpitala od ul. Krakowskiej. 

Deklaruje też, że postara się, by 
nie były zajęte przez karetki. 

- Będziemy je po prostu stamtąd 
przeganiać - stwierdza krótko. 

tra

Od tyłu szpitala pozostało jedno miejsce dla osób niepełnosprawnych.

Blok będzie miał cztery piętra.

Choć jest osobą niepełnosprawną miejsca parkingowego 
pod szpitalem nie znalazł. Wszystkie były zastawione. 

Jak tłumaczy wiceburmistrz Jerzy 
Sieradzki, inwestor złożył wniosek 
o to, by móc wybudować nie trzy, 
a cztery kondygnacje, a więc więcej 
niż przewiduje plan miejscowy. Jest 
to możliwe dzięki specustawie bu-
dowlanej. Urząd Miejski w Dębicy 
pierwszy raz prowadził taką proce-
durę, gdyż przepis jest nowy. 

Dębiccy urzędnicy musieli zwró-
cić się o zaopiniowanie wniosku 
do wielu - często nieoczywistych 
- instytucji, jak Wojewódzki Sztab 
Wojskowy w Rzeszowie, czy Biesz-
czadzki Oddział Straży Granicznej 
w Przemyślu. 

Kolejnym krokiem było przy-
gotowanie w tej sprawie projektu 
uchwały. Ta trafiła pod obrady na 
ostatniej sesji Rady Miejskiej. Rad-
ni Prawa i Sprawiedliwości zagło-

sowali przeciwko, ale to za mało 
i uchwała przeszła głosami nowej 
większości. Teraz inwestor mu-
si wystąpić o zmianę pozwolenia 
na budowę.

rar

Powstający przy ul. Pułaskiego 
budynek wielorodzinny będzie 
wyższy niż planowano.

„Ludzie, których kochamy zostają na zawsze, bo zostawili ślady w naszych sercach”.

PODZIEKOWANIE 

W imieniu Rodziny pragniemy podziękować Kapłanom sprawującym 
Liturgię Pogrzebową, Przyjaciołom, Współpracownikom, Sąsiadom, 

Delegacjom oraz wszystkim tym, którzy w bolesnych chwilach dzielili 
z nami smutek i żal oraz uczestniczyli 

we Mszy świętej i ceremonii pogrzebowej naszego 
Męża, Taty, Teścia, Dziadzia, Pradziadzia
Śp. Zdzisława Kosiby

Dziękujemy za okazane wsparcie, modlitwę i intencje mszalne. 
Ludmiła i Mariusz Szewczykowie z Rodziną

,

PODZIEKOWANIE 

W imieniu Rodziny pragniemy podziękować 
Dyrekcji i Personelowi Szpitala Powiatowego w Dębicy

za opiekę i zaangażowanie oraz okazaną życzliwość 
w ostatnich dniach życia naszego 

Męża, Taty, Teścia, Dziadzia, Pradziadzia
Śp. Zdzisława Kosiby

Ludmiła i Mariusz Szewczykowie z Rodziną

,

Państwa praca, często niewidoczna na co dzień, ale jakże  
potrzebna w godnym przeżywaniu takich chwil  jest ogromną 
pomocą i pocieszeniem dla pogrążonych w smutku bliskich.

eprasa.pl b72bd596dc
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CO NAJMNIEJ DO 9 KWIETNIA
Tylko zawodnicy kadry narodo-
wej mogą obecnie korzystać 
z basenów treningowych przy 
ul. Piłsudskiego. Za to z lodowi-
ska, stadionów, boisk i hal nale-
żących do MOSiR także grupy 
zorganizowane, składające się 
z zawodników kadry narodowej, 
zawodników pobierających sty-
pendium sportowe oraz dzieci 
i młodzieży należącej do klubów 
sportowych, uczestniczących 
we współzawodnictwie, prowa-
dzonym przez polskie związ-
ki sportowe.

W MORSIE I ŚNIEŻCE 
NIECZYNNE
Od 20 marca do 9 kwietnia go-
dziny pracy zmienia Miejska i Po-
wiatowa Biblioteka w Dębicy. 
Siedziba przy ul. Akademickiej 
czynna będzie od godz. 9:00 do 
17:00. Filia nr 2 przy ul. Krakow-
skiej we wtorki i czwartki od 11:00 
do 17:00, a w piątki od 10:00 do 
14:00. Od godz. 9:00 do 17:00 pra-
cować będzie �lia nr 4 przy ul. 
Cmentarnej, natomiast �lie nr 1 
i 3 mieszczące się w domach kul-
tury pozostaną zamknięte.

NAJWIĘCEJ NA WYŁAPYWANIE
161 476 zł przeznaczy w tym ro-
ku miasto na realizację Programu 
opieki nad zwierzętami bezdom-
nymi oraz zapobiegania bez-
domności zwierząt. W tym 37 
920 zł na opiekę nad bezdomny-
mi kotami, 38 556 zł na obsługę 
weterynaryjną, 85 000 zł na wy-
łapywanie zwierząt i utrzymanie 
tymczasowego przytuliska.

Dębica

Seniorzy ćwiczenia w parku traktują jako darmową rehabilitację.

Warto posłuchać tych, którzy z parku korzystają

Dla młodych to nie problem, 
ale starsi ławek potrzebują

- Ja jestem już emerytką i to moż-
na powiedzieć do kwadratu. Nie 
mam tyle siły co młodzi - śmieje się 
pani Maria. 

Mimo to, kiedy tylko pogoda na 
to pozwala, ubiera się i spod Staro-
stwa Powiatowego, gdzie mieszka, 
maszeruje do Parku Skarbka-Bo-
rowskiego. 

- Zanim tam dojdę to już się tro-
chę zmęczę. I usiadłabym sobie 
gdzieś, żeby odpocząć, ale przy 
głównej alei, przynajmniej na wy-
sokości placu zabaw, nie ma gdzie. 
Bo ławek nie ma - przekonuje. 

Ich brak doskwiera jej również 
w samej strefie rekreacyjnej. Nie 
wie nawet, czy nie bardziej niż 
po drodze do niej. Tłumaczy, że 
gdy ćwiczy to kurtkę, czy torebkę 
chciałaby gdzieś odłożyć. Niestety, 
o tym nikt nie pomyślał. Podobnie 
jak o tym, że osoby starsze po ćwi-
czeniach chciałyby trochę odpo-
cząć. I to nie w innej części parku, 
gdzie akurat ławka jest, tylko zaraz 
obok przyrządów do ćwiczeń. 

- Widocznie młodzi to projekto-
wali i o starych już nie pomyśleli - 

śmieje się krewka emerytka, której 
trudno odmówić wigoru. 

Tymczasem jak przekonuje, 
osoby starsze, które ćwiczenia na 
wolnym powietrzu traktują jak 
darmową rehabilitację, mają tro-
chę inne potrzeby niż młodzi. Jako 
przykład podaje starsze małżeń-
stwo, które spotkała niedawno na 
ćwiczeniach. 

- Pani rzeczywiście przyszła 
poćwiczyć, bo zdrowie jej na to 
pozwalało. Ale pan był trochę nie-
pełnosprawny i nie dość, że ćwiczyć 
nie mógł, to musiał stać, czekając na 
żonę, bo na ziemi przecież nie usią-
dzie - opowiada pani Maria. 

Robert Sieradzki, naczelnik Wy-
działu Infrastruktury Miejskiej 
twierdzi, że na razie do parku wró-
ciło sześć ławek. Ale to nie koniec, 
bo kolejnych osiem czeka na trans-
port. Zamontowane zostaną w cią-
gu najbliższych trzech tygodni.

- To nie są nowe ławki tylko te, 
które zostały zdemontowane na 
starym placu zabaw. One na razie 
czekają w Zakładzie Usług Miej-
skich - tłumaczy. 

Dziś nie potrafi jeszcze powie-
dzieć, czy któraś z nich zamon-
towana zostanie akurat w strefie 
rekreacyjnej. To niewykluczone, ale 
zależeć będzie od możliwości tech-
nicznych.

- Po prostu najpierw musimy 
sprawdzić, czy się da - zaznacza 
naczelnik. 

Tymczasem Maria Sowa zwraca 
uwagę na jeszcze jedną sprawę. 
Może banalną, ale też utrudniają-
cą życie seniorom. A mianowicie 

liście, które blokują urządzenia do 
ćwiczeń. Wiadomo, że to park i li-
ście muszą być, ale gdyby miasto 
częściej je grabiło, to strefa rzeczy-
wiście spełniałaby swoją rolę. 

- Kiedyś mi tak przyblokowało 
jedno urządzenie, to wzięłam kija 
i chciałam te liście powyciągać. Ale 
pomyślałam sobie, że mnie zobaczą 
w tych kamerach i zaraz przyjadą, 
to dałam sobie spokój - wybucha 
śmiechem pani Maria. 

Tomasz Ratuszniak

Maria Sowa do parku przychodzi ćwiczyć. Szkoda tylko, że 
gdy się zmęczy, to nie ma gdzie odpocząć.
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Pierwsze próby powołania teatru dramatycznego w Dębicy pojawiły się już dwa lata po wojnie. Mieszkańcy 
na pierwszy spektakl czekać musieli jednak aż do roku 1951. Wtedy bowiem z inicjatywy Franciszka 
Ziemiowskiego rozpoczął działalność Teatr dla Dorosłych, przemianowany później na Teatr Kurtyna. Działał 
z przerwami do 1969 roku, kiedy to podjęto decyzję o jego rozwiązaniu. Dziś w Domu Kultury Śnieżka 
znów działa teatr o takiej nazwie. Swoje święto, Międzynarodowy Dzień Teatru, świętował będzie 27 marca. 

Dębica i powiat

Skandaliczny wpis na oficjalnym profilu drużyny

Zawodnikom z Lubczy 
napisali, gdzie ich miejsce

Pomagają zwierzętom, 
nie tylko w teorii

raj padły na oficjalnym profilu UKS 
Kępa MOSiR Dębica, chcemy prze-
prosić zawodników oraz cały sztab 
zespołu z Lubczy. Jednogłośnie 
zgadzamy się, że nieprofesjonalne 
zachowania nie budują pozytyw-
nych emocji, a takich na boisku 
nam potrzeba. W meczach często 
dochodzi do zgrzytów, mimo to 
jesteśmy jedną wielką siatkarską 
rodziną i o tym musimy pamiętać 
- napisali działacze klubu z Kępy.

O komentarz poprosiliśmy dy-
rektor Miejskiego Ośrodka Sportu 
i Rekreacji Martę Pawełko-Tokarz.

- Jest mi niezmiernie przykro, bo 
nazwa naszej instytucji i logo MO-
SiR pojawia się przy takich wpi-
sach. Komentarze w takim stylu nie 
powinny mieć miejsca. Nawet jeśli 

emocje biorą górę, to jest to skanda-
liczne. Przecież mówimy tu o doro-
słych osobach - mówi dyrektor.

Wpis skomentowała także druży-
na z Lubczy na swoim profilu.

- Treść wpisu jest dla nas o tyle 
zaskakująca, że mecze obu drużyn 
zakończyły się czysto sportową 
walką, były ładnymi widowiskami 
i po ich zakończeniu zawodnicy 
dziękowali sobie za grę. Zdajemy 
sobie sprawę, że rywalizacja spor-
towa budzi emocje, w tym te ne-
gatywne. Ubolewamy jednak nad 
obrażającą nas treścią tego wpisu 
i stoimy na stanowisku, że pewne 
granice kultury i dobrego smaku 
zostały przekroczone - czytamy.

I trudno się z tym nie zgodzić.
rar

Najwyższy czas, by posprzątać
Zapewne wszyscy mieszkańcy 

(albo większość)  naszego Grodu 
zadają sobie pytanie… czy w tym 
roku po zakończeniu okresu zimo-
wego i związanej z tym konieczno-
ści posypywania chodników i ulic 
piaskiem, sytuacja się powtórzy!? 
Niestety, powtarza się co roku, i te-
raz nie jest inaczej…

Oczywiście mam na myśli brak 
reakcji władz miasta na zalegają-
ce wszędzie zwały piasku, który 
nie dość , że w znacznym stopniu 
zabrudza powietrze, którym oddy-
chamy, przy wietrze wkrada się do 
oczu, to w dodatku przy opadach 
będzie zamulał instalacje kanali-
zacyjne, co według mnie podlega 
pod dywersję… Niestety takie 
mam zdanie.

Przecież już przynajmniej od po-
nad dwóch tygodni są warunki, 
aby rozpocząć sprzątanie i usuwa-
nie piachu po minionej zimie, ale 
władza dębicka ma czas, a z do-
świadczenia  wiemy,  że  dla  nich  
ta  czynność  to  jest  zło  konieczne, 
które trzeba „po łebkach odwa-

lić”. I w końcu z głównych arte-
rii z grubsza pozbierają piasek… 
a w miejscach gdzie nie za bardzo 
widać, to nie przeszkadza nikomu, 
może zostać! Trzeba sobie jakoś ra-
dzić!!!

Tak się tylko zastanawiam, jak 
ci ludzie przy takiej jakości pracy, 
którzy są bardzo dobrze opłacani 
przez podatników mają czelność 
prosić o głosy wyborców!!!

To co zawarłem w powyższym 
tekście, to nie jest tylko moja opi-
nia, można zrobić sondę uliczną 
i sprawdzić zdanie wybranej prób-
ki populacji! (...)

Czytelnik

Nie powinni utrudniać
Jak ludzie chcą dostarczać śmieci 

w miejsca zbiórki to nie powinno 
się im tego utrudniać tzn. pobierać 
opłat, wyznaczać limity. 

Trochę wyobraźni powinni mieć 
rządzący. Co lepsze i tańsze? Do-
wożenie śmieci do punktu czy 
zbieranie po lasach + transport + 
utylizacja?

rob

Zawodnicy z Lubczy odnieśli się do wpisu, ale zrobili to z kulturą i klasą. 
Fot. SST Lubcza Racławówka

Uczestniczki projektu Na pomoc schroniskom.

Sport zawsze wiązał się 
i wiąże z emocjami. Ale są 
pewne granice.

Krótko na oficjalnym profilu UKS 
Kępa MOSiR Dębica widniał wpis, 
w którym drużyna z Dębicy zaata-
kowała ligowych rywali. Najpierw 
jednak siatkarze z Kępy cieszyli się 
z wygranej 3:0 nad Głogovią Gło-
gów Małopolski, co dało im możli-
wość, by walki o II ligę.

- Szczepione pozdrowienia dla 
Pastuchów z Lubczy Racławów-
ka. PS. Wasze miejsce zawsze było 
w oborze - napisali potem (pisow-
nia oryginalna) autorzy profilu.

Na końcu wpisu dodali kilka 
ikon ze zwierzętami. Mogliśmy zo-
baczyć krowę, świnię, kozę, lamę 
i ponownie krowę. 

To nie była jedyna demonstracja 
tego, co sądzi drużyna z Dębicy 
o siatkarzach z Lubczy. Zamieścili 
oni tzw. relację, na której prezento-
wali ligową tabelę. Nazwa zespołu 
SST Lubcza Racławówka zasłonięta 
została owcami i baranami.

Na szczęście ktoś w drużynie 
z Kępy myśli jeszcze trzeźwo i bul-
wersujący post usunął. Pojawiły się 
natomiast przeprosiny.

- Wpis, który został dodany 
w emocjach po zakończonym me-
czu wywołał burzę w gronie sym-
patyków podkarpackiej siatkówki. 
Odwołując się do postu przeciwni-
ka - SST Lubcza i słów, które wczo-

Same opracowały projekt i teraz 
zajmują się jego realizacją. Uczenni-
ce Zespołu Szkół nr 2 w Dębicy po-
stanowiły tym razem swoją pomoc 
ukierunkować na zwierzęta. I to te, 
które najbardziej potrzebują wspar-
cia - bezdomne i porzucone. W kla-
sie II d Liceum Ogólnokształcącego 
znalazły się aż dwie grupy, które 
przygotowały plan działań pomo-
cowych dla czworonogów. Każda 
położyła nacisk na inne działania.

- Jedne mają charakter bardziej 
edukacyjny, drugie praktyczny 
i polegają na pomaganiu w azylu 
dla bezdomnych zwierząt w Dę-
bicy - mówi Małgorzata Burdzy, 
opiekunka grup zaangażowanych 
w projekt.

Projekt pod nazwą: Na po-
moc schroniskom, polega przede 
wszystkim na zbiórce karmy 
i przedmiotów potrzebnych psom 
z azylu, takich jak miski, koce, smy-
cze. Pierwsza partia darów o war-
tości blisko 4,5 tys. zł trafiła już do 
przytuliska w Dębicy.

- Każda taka pomoc jest dla 
nas bardzo miła i jesteśmy za nią 
wdzięczni. Muszę pochwalić zaan-
gażowanie tych dziewcząt - mówi 
Dominika Rostowska, opiekująca 
się azylem.

Weronika Szczędor, jedna 
z uczennic realizujących projekt 
zapewnia, że to dopiero począ-
tek współpracy ze schroniskiem. 
Chociaż na razie na przeszkodzie 
stoją przepisy reżimu sanitarnego, 
w przyszłości dziewczyny chciały-
by pomagać w nim jako wolonta-
riuszki. 

(nan)

Nawet w dobie pandemii 
chcą działać i nieść 
wsparcie potrzebującym.
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Powiat dębicki
Rekin w Paszczynie został wydzierżawiony

Produkcja ruszy już za 
dwa miesiące

Naprawią im sztandar i zapewnią 
transport na uroczystości

Wojsko czeka na 
kandydatów do służby

Najpierw sprzątanie, 
później malowanie 

Nowy zakład produkujący wyroby mięsne powstanie w tym budynku.

Przedstawiciele dębickiego koła Związku Sybiraków: Zygmunt Batorski, 
Jerzy Godzisz i Maria Aktyl. 

Ppłk Bogusław Antas wręcza kartę powołania przyszłemu żołnierzowi.

szłości produkty rybne, zalegała 
jej z podatkami, ich łączna kwota 
to prawie 660 tys. zł. Teraz będzie 
szansa na odzyskanie tych pienię-
dzy. Zyski z dzierżawy, a potem 
sprzedaży, zostaną przeznaczone  
przez syndyka na zabezpieczenie 
roszczeń wierzycieli. Choć zapew-
ne nie wszystkich od razu.

Na razie nie wiadomo, kiedy doj-
dzie do sprzedaży zakładu, ani jaka 
będzie jego cena.

- Były sporządzane wyceny, ale 
pochodzą one sprzed kilku lat i nie 
ma sensu teraz podawać kwot. 
Konieczne będzie oszacowanie od 
nowa wartości - podkreśla Woj-
ciech Wąsik.

(nan)

dębickich Sybiraków. Bo jak twier-
dzi Jerzy Godzisz, nakład, który 
wypuściło Muzeum Regionalne 
w Dębicy, dawno się już wyczerpał. 

Urzędnicy zastanowią się także 
nad upamiętnieniem zesłańców 
poprzez nadanie ich imienia ulicy 
lub placówki. 

- Poza tym to są takie drobne 
prośby, jak bezpłatny wstęp na 
basen w Latoszynie, czy choćby 
przekazanie biurek i stołu, które nie 
będą nam już potrzebne. Na pewno 
takie znajdziemy - deklaruje Marek 
Mikrut. 

Sybiracy będą mogli też liczyć na 
gminę, kiedy potrzebować będą 
transportu na różne uroczystości. 
A to dla nich szczególnie ważne.

- Zaproszenie wysłać łatwo, tylko 
nikt się nie zastanawia, że ci ludzie 
jakoś muszą tam dotrzeć i jesz-
cze wziąć ze sobą sztandar. A to 
w większości osoby po osiemdzie-
siątce - tłumaczy wiceprezes dębic-
kiego koła. 

Tym bardziej cieszy się, że zna-
lazł się samorząd gotowy wspomóc 
ostatnich już zesłańców na Sybir.

tra

To trzecia edycja kampanii Zo-
stań Żołnierzem Rzeczpospolitej. 

- Skupiamy się na skróceniu pro-
cesu rekrutacji przede wszystkim 
do zawodowej służby wojskowej. 
Wdrożyliśmy nowe narzędzia 
rekrutacyjne m. in. portal www.
zostanzolnierzem.pl oraz wojsko-
we centra rekrutacyjne, w których 
kandydaci w ciągu jednego dnia 
zrealizują wszystkie niezbędne for-
malności - informuje podpułkow-
nik Bogusław Antas, komendant 
WKU w Mielcu.

Dodaje, że oferta skierowana jest 
do szerokiego grona. Każdy kto 
jest osobą pełnoletnią, posiada oby-
watelstwo polskie, nie jest karany 
za przestępstwo umyślne oraz jest 
w dobrym stanie zdrowia, może 
ubiegać się o przyjęcie do wojska. 
Dotyzy to nawet osób, które obec-

nie spełniają się zawodowo w innej 
roli, a kiedyś planowały czy też ma-
rzyły zostać żołnierzami .

Reformie poddano również 
szkolenie podstawowe, tzw. służbę 
przygotowawczą. Obecnie to tylko 
28 dni ćwiczeń praktycznych, za 
które przysługuje odprawa w wy-
sokości 2600 zł + wynagrodzenie 
miesięczne 1233 zł oraz wiele in-
nych przywilejów. Pozytywne za-
liczenie szkolenia podstawowego 
zakończy się złożeniem przysięgi 
wojskowej i uzyskaniem tytułu 
żołnierza rezerwy, który pozwala 
aplikować do zawodowej służby 
wojskowej. 

Wszelkie informacje dostępne 
są na stronie internetowej WKU 
w Mielcu oraz pod nr telefonu 261 
156 539

(nan)

Będzie praca nawet dla 300 
osób. Gmina ma szansę 
odzyskać pieniądze.

Jak zapewnia Wojciech Wąsik, 
syndyk upadłego w 2012 roku za-
kładu, to pierwszy krok do sprze-
daży firmy. Jednym z inwestorów  
jest obywatel Turcji, od 15 lat za-
mieszkały w Polsce. Ma zamiar 
otworzyć w Paszczynie duży za-
kład produkcyjny branży gastro-
nomicznej. Na razie trwają prace 
przygotowujące dawną siedzibę 
Rekina do produkcji.

To budynek o powierzchni ponad 
2900 metrów kwadratowych, wraz 
z terenem to 1,2 ha. Dzierżawca 
i współwłaściciel firmy przewidu-
je, że zakład rozpocznie działanie 
już za dwa miesiące. Wcześniej ma 
zostać ogłoszona rekrutacja pra-
cowników. Jego zdaniem ich liczba 
wahać się będzie między 200 a 300.

- To bardzo możliwe, bo w naj-
lepszym czasie Rekin zatrudniał 
około 250 osób - mówi Jacek Dro-
bot, wicewójt gminy Dębica.

Władze gminy cieszą się zwłasz-
cza z utworzenia nowych miejsc 
pracy. Ale dla gminy to dobra wia-
domość także z innego powodu. 
Firma Rekin, produkująca w prze-

- Bardzo nas to miło zaskoczyło, 
bo o pomoc nie prosiliśmy, nigdy 
nie prosimy, a wójt Rokosz sam 
nam ją zaproponował - mówi Jerzy 
Godzisz, wiceprezes dębickiego ko-
ła Związku Sybiraków. 

Choć o konkretach nie rozmawiał 
z wójtem, który z uwagi na pande-
mię pracuje zdalnie, ale z jego za-
stępcą Markiem Mikrutem. 

Ten przyznaje, że współpraca 
z Sybirakami jest dla niego szcze-
gólnie ważna z uwagi na ich wiek 
i to co przeżyli. 

- Uważam, że ludzi, którzy prze-
szli przez Sybir powinno się doce-
nić. Szczególnie że jest ich już coraz 
mniej -  twierdzi wicewójt. 

Dodaje poza tym, że propozy-
cje pomocy, które przedstawił 
mu Jerzy Godzisz, nie wymagają 
wielkich nakładów finansowych. 
Wśród nich jest odnowienie sztan-
daru, który trzeba wyczyścić 
i pozszywać. Gmina wyłoży na 
to pieniądze pod warunkiem, że 
związek znajdzie wykonawcę tej 
usługi i przedstawi jej wycenę.

Wznowiona zostanie również pu-
blikacja zawierająca wspomnienia 

Chyba nie ma roku, byśmy po 
sezonie zimowym nie odbiera-
li telefonów z pytaniem, kiedy 
w końcu służby odświeżą przej-
ścia dla pieszych. Tak jest i dziś, 
gdy zebry ledwo widać, a jedynym 
wspomnieniem po zamarzniętych 
nawierzchniach pozostaje piach za-
legający na ulicach. 

I z tym piachem właśnie najpierw 
chce uporać się Zarząd Dróg Po-
wiatowych w Dębicy. 

- Część ulic chcemy posprzątać 
jeszcze przed świętami, resztę już 
po świętach. A kiedy będzie już 
czysto, to wtedy dopiero możemy 
myśleć o odświeżeniu pasów - wy-
jaśnia Tomasz Pyzia, dyrektor ZDP. 

Dlatego akcji ich malowania nie 
ma się co spodziewać wcześniej niż 
w maju. Wyjątkiem pewnie będzie 
tylko zebra towarzysząca nowej 
sygnalizacji świetlnej na skrzyżo-

waniu ulic Rzeszowska i Bojanow-
skiego. 

Tomasz Pyzia tłumaczy, że firma 
wykonała ją w warunkach atmos-
ferycznych, które nie zapewniały 
prawidłowej przyczepności. Dlate-
go po sezonie zimowym nałożona 
tam substancja zaczęła się łuszczyć. 

- Będziemy chcieli, by wykonaw-
ca poprawił to w ramach gwarancji 
- mówi dyrektor. 

Na przełomie kwietnia i maja 
akcję odnawiania oznakowania 
poziomego planuje też miasto. 
Na początek, jak twierdzi Robert 
Sieradzki, naczelnik Wydziału In-
frastruktury w Urzędzie Miejskim 
w Dębicy, na głównych ulicach. 
Później również na tych rzadziej 
uczęszczanych. 

Zresztą malowania po zimie, na 
co zwracają uwagę nasi Czytelnicy, 
wymagają nie tylko przejścia dla 
pieszych, ale też linie ciągłe i prze-
rywane na ulicach, miejsca parkin-
gowe, a także oznakowanie ścieżek 
rowerowych. 

tra

Dębiccy Sybiracy będą mogli 
liczyć na pomoc gminy Dębica. 
Tak przynajmniej deklaruje wójt.

Niektóre są tak wytarte, że ledwo 
widzą je nie tylko kierowcy, ale 
i piesi, którzy po nich chodzą. 

Trwa nabór do służby wojskowej. Na chętnych czeka Wojskowa 
Komisja Uzupełnień w Mielcu.
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Czas tylko do końca tego roku

Ogniem objęta była cała kondygnacja budynku

Dramat w Parkoszu: życia młodego 
mężczyzny nie udało się uratować

Stare piece muszą być 
wymienione

Strefa gastronomiczna 
ma jeszcze wolne miejsca  

Jak przekazał nam rzecznik pra-
sowy Komendy Powiatowej Policji 
w Dębicy asp. sztab. Jacek Bator 
informacja o pożarze dotarła do 
mundurowych o 8:10. O zdarzeniu 
służby zaalarmowali sąsiedzi, któ-
rzy próbowali ruszyć z pomocą.

- Niestety, wejście na posesję 
utrudniał biegający pies - mówi 
asp. sztab. Jacek Bator.

Ogień wydobywał się z okien
Na miejsce dojechały również 
pierwsze zastępy strażaków. Dy-
żurny Komendy Powiatowej Pań-
stwowej Straży Pożarnej w Dębicy 
zadysponował na miejsce dwa za-
stępy z Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Pilźnie oraz trzy z KP PSP w Dę-
bicy.

- Po przybyciu na miejscu 
stwierdzono, że zadymiona jest 

cała kondygnacja murowanego 
budynku. To nie była początkowa 
faza pożaru - mówi mł. bryg. Wik-
tor Porada, rzecznik prasowy KP 
PSP w Dębicy.

Z okien wydobywały się języki 
ognia. Obecni na miejscu świad-
kowie mówili, że w środku może 
znajdować się jedna osoba. 

Nie dawał oznak życia
Niestety, te przypuszczenia się 
potwierdziły. Po wejściu do 
budynku strażacy zlokalizowa-
li mężczyznę.

- Był nieprzytomny, nie dawał 
żadnych oznak życia - mówi mł. 
bryg. Wiktor Porada.

Poszkodowany został wycią-
gnięty na zewnątrz, gdzie strażacy 
rozpoczęli masaż serca i sztuczne 
oddychanie. Robili to do czasu 

którzy zobowiązani zostaną do 
wymiany źródła ciepła, będą mogli 
korzystać. Wiceburmistrz nie wy-
obraża sobie, by musieli zrobić to 
bez dofinansowania.

- Wszystko wskazuje jednak na 
to, że w najbliższym czasie będzie-
my musieli ruszyć z akcją informa-
cyjną - dodaje Jerzy Sieradzki.

Również Wojciech Staniszew-
ski, burmistrz Brzostku, nie jest 
sobie w stanie wyobrazić tego, 
w jaki sposób proces wymiany bę-
dzie przebiegać.

- Ja na tą chwilę nie widzę możli-
wości programowych, by to zada-
nie realizować. Można oczywiście 
przyjąć jakiś przepis, ale pozostaje 
pytanie, co dalej. Odpowiedzi na 
nie brak - mówi.

Włodarz dodaje, że część gmin, 
jak Pilzno, ma takie wskaźniki 
emisyjności, że kwalifikuje się do 
skorzystania z istniejących progra-
mów.

- Ale my te wskaźniki mamy inne 
i nie możemy. Więc jak? Gmina ma 
to współfinansować z mieszkańca-
mi? Na jakiej podstawie - zastana-
wia się.

Gdyby tak było, to dla samorzą-
dów osłabionych walką z pande-
mią koronawirusa mógłby to być 
gwóźdź do trumny. W przypadku 
Dębicy i przy bardzo delikatnych 
szacunkach, potrzeba na realizację 
takiego zadania około 20 mln zł. 
Ani miasto, ani żadna gmina po-
wiatu nie dźwignie takiego ciężaru.

rar

Strażacy wydobyli z budynku mężczyznę, który nie dawał oznak życia. 
Fot. OSP Pilzno.

Stare piece muszą zniknąć. Tylko kto za to zapłaci?

W piątek około godziny 8 rano doszło do pożaru domu 
w Parkoszu. Nie żyje 40-latek.

 Sejmik uchwałę przyjął, 
ale co dalej, nie do 
końca wiadomo.

przybycia na miejsce załogi karetki 
pogotowia. Potem resuscytację kon-
tynuowali ratownicy. 

Ale życia 40-latka nie udało się 
uratować. 

O podpaleniu mowy nie ma
Jak mówi prokurator rejonowy 
Jacek Żak, ani on, ani żaden z pro-
kuratorów nie był na miejscu zda-
rzenia.

- Nic nie wskazuje na to, że do-
szło tam do czynu zabronionego - 
mówi Jacek Żak.

A to oznacza, że podpalenie nie 
jest brane pod uwagę. 

Co więc było przyczyną wybu-
chu pożaru?

Możliwości jest kilka, m.in. spię-
cie instalacji elektrycznej, wadliwa 
instalacja centralnego ogrzewania, 
czy też niedopałek papierosa. Co 
dokładnie stało się w Parkoszu, bę-
dą musieli ustalić teraz biegli z za-
kresu pożarnictwa.

Grzegorz Król

Antysmogowa uchwala Sejmiku 
Województwa Podkarpackiego 
wejdzie w życie z dniem 1 stycznia 
2022 roku. Co to oznacza w prakty-
ce dla mieszkańców powiatu dębic-
kiego i całego województwa?

Korzystać będziemy mogli jedy-
nie z pieców, które spełniają mini-
mum standard emisyjny zgodny 
z klasą 5. Te piece emitują do at-
mosfery mniejsze ilości szkodli-
wych substancji. Wszystkie inne 
kotły, poniżej klasy 5, będą musiały 
być zastąpione nowszymi. 

Ich właściciele będą mieli możli-
wość wymiany źródła ciepła na in-
ne, np. gazowe, które jest bardziej 
ekologiczne. 

Jak mówi wiceburmistrz Dębi-
cy Jerzy Sieradzki, o całej sprawie 
nie wiadomo jeszcze wiele, choć 
podczas konwentu wójtów i bur-
mistrzów powiatu debickiego była  
już poruszana. Przede wszystkim 
nie wiadomo, kto i w jaki sposób 
ma sprawdzać, czy piec w danym 
gospodarstwie spełnia normę, czy 
też nie. Być może z pomocą przyj-
dzie tutaj Centralna Ewidencja 
Emisyjności, ale jej przygotowanie 
ma się zakończyć dopiero w poło-
wie przyszłego roku. 

Nie wiadomo także, czy i z jakich 
programów pomocy mieszkańcy, 

Strefa gastronomii, nazywana 
też strefą foodtracków, jest jedną 
z siedmiu na terenie parku, miesz-
czącą się niedaleko strefy aktyw-
ności i głównej alei. Przygotowane 
zostało tam miejsce na cztery samo-
chody typu foodtrack, lub cztery 
budki serwujące jedzenie osobom 
spędzającym tam czas. Urzędnicy 
liczyli, że w ich ofercie znajdą się 
lody, czy gofry. 

I jeśli chodzi o lody, to na pew-
no będzie je można w lecie zjeść. 
Być może też zapiekanki, a tak 
przynajmniej, według Doroty Try-
by-Kłęczek, zastępcy naczelnika 
Wydziału Gospodarki Komunalnej 
w Urzędzie Miejskim w Dębicy, za-
powiada jeden z przedsiębiorców, 

który zgłosił się do przetargu na 
wynajem miejsca pod małą gastro-
nomię.

- Drugi się jeszcze nie określił, bo 
jak twierdzi, ciągle się zastanawia - 
mówi urzędniczka. 

Na razie w strefie gastronomii 
zajęte są tylko dwa miejsca. Kolej-
ne dwa, o powierzchni 15 metrów 
kwadratowych każde, wciąż czeka-
ją na najemców. Cena wywoławcza 
czynszu w rozstrzygniętym w ze-
szłym tygodniu przetargu wyniosła 
500 zł na miesiąc. 

Sezon w parku rusza już 24 
kwietnia i podobnie jak na Rynku, 
potrwa do 20 września. Oczywiście 
z możliwością przedłużenia jeśli 
pogoda na to pozwoli. 

- Od Rynku to miejsce różni się 
jednak tym, że w parku nie można 
sprzedawać alkoholu - zastrzega 
Dorota Tryba- Kłęczek. 

tra

W sezonie do parku im. Skarbka-
Borowskiego będzie można 
wybrać się na lody. 
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Powiat dębicki

Tylko raz pokazał zęby, kiedy wyciągali go z przepustu, gdzie się schował.

Po wypadku w Machowej

Wilk walczy o powrót do zdrowia - 
wiele osób trzyma za niego kciuki

W tamten poniedziałek chyba 
co drugi kierowca zwalniał w tym 
miejscu, żeby zobaczyć, co się dzie-
je. Na parkingu przy drodze grup-
ka osób: leśnicy, policja, cywile. 
I główny bohater tego zamieszania 
- canis lupus, czyli wilk. Z daleka 
wyglądał jak duży pies. Płowy, 
o bursztynowych oczach. Z pętlą 
chwytaka na szyi, ledwo przytom-
ny po środkach uspokajających, na 
pewno ranny. Przez kilka godzin 
ważyły się tutaj jego losy.

Około 6:30 policjanci otrzymali 
wiadomość, że kierowca z Dąbrowy 
Tarnowskiej potrącił przebiegające-
go przez jezdnię wilka. Ranne zwie-
rzę odczołgało się z drogi i ukryło 
w betonowym przepuście. Na 
miejscu oprócz policji szybko po-
jawili się leśnicy, urzędnicy z gmi-
ny i lekarz weterynarii, z którą 
umowę podpisaną ma pilzneński 
samorząd. Z Rzeszowa przyjechał 
przedstawiciel Regionalnej Dyrek-
cji Ochrony Środowiska, bo wilk to 
dzikie zwierzę, ale objęte całkowitą 
ochroną. Po lekarza z Palmerem - 

specjalną strzelbą z ładunkiem do 
znieczulania na odległość, posłano 
aż do Przeworska. 

Czas mijał, zwierzę skulone 
w kłębek, obserwowało kręcących 
się przy przepuście ludzi. Wilk na-
wet nie próbował wstawać, zacho-
dziła obawa, że jest ciężko ranny. 
W żaden sposób nie był agresyw-
ny. Zęby pokazał tylko raz, kiedy 
weterynarz z Przeworska, już po 
usypiającym zastrzyku, wyciągał 
go z przepustu.

Przyćmione lekami zwierzę leża-
ło na poboczu, a ludzie debatowali, 
co z nim zrobić. Po wstępnym ba-
daniu było wiadomo, że samiec ma 
złamaną miednicę. Lekarze stawiali 
też na urazy wewnętrzne. Rozwa-
żana była opcja eutanazji, na którą 
zgodę wyraziła Generalna Dyrekcja 
Ochrony Środowiska.

Nie sposób teraz powiedzieć, 
co zaważyło o zmianie decyzji, by 
uśpić wilka na miejscu wypadku. 
Faktem jest, że w ciągu godziny 
udało się zorganizować transport 
i czworonóg pojechał do Ośrodka 

Rehabilitacji Zwierząt Chronionych 
w Przemyślu. Tamtejsi lekarze 
potwierdzili złamanie miednicy, 
okazało się też, że ma uraz nerek, 
który wymaga leczenia. Wilk, który 

dostał imię Wolfik, je, wstaje i prze-
mieszcza się na czterech łapach. 
Ale rokowania wciąż są bardzo 
ostrożne i nie wiadomo, czy uda 
się go przywrócić do życia w lesie 

- lekarze mają taką nadzieję. Na ra-
zie walczy, wspierany dobrą myślą 
i datkami na rehabilitację od swo-
ich miłośników.

(gaM)

Leżał przy drodze, otumaniony lekami, ranny i obolały. 
Ale czujny i przytomny. Czekał na ratunek, albo na śmierć.
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Nowy zarząd, nowe cele

Na razie się przymierzają

Obrady strażaków z Chotowej.
Mają nowego prezesa

Decyzje nie w pandemii

Policja ustala, kto bez 
zgody pożyczył auto

Jest już umowa, będzie 
dotacja od wojewody

W domu miał zapas 
narkotyków

wyznaczenia kierunków pracy na 
najbliższą przyszłość. 

Trzeba zaznaczyć, że jednost-
ka w Chotowej jest bardzo ak-
tywna, nie tylko w działaniach 

ratunkowych, ale też inicjatywach 
podejmowanych na rzecz lokalnej 
społeczności. Druhowie stąd ja-
ko pierwsi zorganizowali zajęcia 
szkolenia dla psów, których celem 

jest przygotowanie czworonogów 
do pracy ratowniczej.  Do współ-
pracy zaprosili szkoleniowców 
spoza OSP.

(nan)

Jednostka OSP w Chotowej jest aktywna nie tylko w działaniach ratowniczych.  Fot. OSP Chotowa. 

Centrum w Kochanówce będzie gotowe w przyszłym roku. Fot. UG Dębica.

Sebastian Gruszowski 
zastąpił Sławomira 
Stolarczyka. 

Druhowie z OSP Chotowa spo-
tkali się w ośrodku Grand, gdzie 
obradowali z zachowaniem obo-
wiązujących wymogów sanitar-
nych. Powód spotkania był ważny, 
podczas zebrania strażacy wybrali 
nowe władze jednostki.

Na czele zarządu stanął Sebastian 
Gruszowski. Sławomir Stolarczyk, 
dotychczasowy prezes jest teraz 
jego zastępcą. Funkcję naczelnika 
i również wiceprezesa zachował 
Łukasz Gajewski. Jego zastępcą zo-
stał Paweł Niedbalec. 

Sprawy finansowe druhowie 
postanowili powierzyć kobiecie - 
w jednostce działa drużyna żeńska 
- zajmować się nimi będzie Natalia 
Krystek. Sekretarzem został To-
masz Kobel. W skład Komisji Re-
wizyjnej weszli: Wiktoria Hals jako 
przewodnicząca oraz Mateusz Pa-
procki - sekretarz i Grzegorz Waśko 
jako członek.

Zebranie było okazją do pod-
sumowania działań  strażaków - 
ochotników w 2020 roku, ale  też 

Organizacja miałaby zająć się 
sprawą transportu zbiorowego 
w powiecie. Na razie gmina Dębi-
ca wystąpiła do miasta o ustalenie 
kwoty za wozokilometr, w przy-
padku usług świadczonych przez 
Miejską Komunikację Samochodo-
wą, jako potencjalnego usługodaw-
cy.

- Nasza propozycja to 1,2 zł. Mia-
sto na to na pewno nie przystanie, 
ale jeszcze nie znamy ich stawki - 
mówi Stanisław Rokosz. 

Terenówka stała zaparkowana 
przy ogrodzeniu, wewnątrz były 
kluczyki i dowód rejestracyjny, 
a samochód został na noc nieza-
mknięty. Ostatni raz właściciel wi-

Dodaje, że błędem jest stawiać 
na miejską spółkę jako jedynego 
kandydata. A już na pewno po-
dejmowania jakichkolwiek działań 
w czasie pandemii, kiedy wszyscy 
przewoźnicy notują straty.

Tymczasem w gminie trwa 
zbieranie podpisów w sprawie 
przywrócenia przewozów realizo-
wanych przez MKS - tak jak to było 
wcześniej, zanim umowa z miastem 
została zerwana, a kursy przejął 
Ogro-Trans, do którego mieszkań-
cy od początku mają uwagi.

Zdaniem  Stanisława Rokosza to 
nie jest dobry czas dla podejmowa-
nia takich inicjatyw.

gam

dział go koło północy, o 6 rano już 
go nie było. Powiadomił policję. 
Dwie godziny później udało się 
ustalić, gdzie jest poszukiwany 
pojazd. Auto stało w miejscowości 
Mikołajowice. Nie było uszkodzo-
ne. Sprawcy zaboru w celu krótko-
trwałego użycia grozi kara do 5 lat 
pozbawienia wolności.

(nan)

W ramach tej inwestycji gminy 
Dębica, zbudowane zostanie cen-
trum opiekuńczo-mieszkalne. Uda 
się ją zrealizować dzięki dotacji 
z województwa w wysokości 2,9 
mln zł. Umowę na jej przyznanie 
właśnie podpisała wojewoda pod-
karpacka. 

Ośródek zajmujący powierzchnię 
519 m kw. przeznaczony będzie dla 
osób z umiarkowanym i znacznym 

stopniem niepełnosprawności. 
Miejsca podzielone zostaną po po-
łowie na te całodobowe oraz poby-
tu dziennego. 

Oprócz pojedynczych pokojów 
dla pensjonariuszy, w budynku 
mieścić się będą pomieszczenia do 
wspólnego użytku, takie jak pokój 
dzienny, sale rehabilitacyjne czy 
stołówka. Osoby niepełnosprawne 
otrzymają w centrum pomoc dosto-
sowaną do ich potrzeb i możliwości, 
a także wieku i stanu zdrowia oraz 
możliwość samodzielnego funkcjo-
nowania.

(nan)

Z ustaleń śledczych wynika, że 
niespełna 19-latek najpierw sprze-
dał znajomym 3 gramy marihuany, 
a miesiąc później 4 gramy. Policja 
przeprowadziła przeszukanie 
w jego mieszkaniu i okazało się, 
że środków odurzających ma wię-
cej: 19 gramów marihuany, ponad 
32 gramy mefedronu, 14,5 tabletki 
MDMA, 4 gramy metaamfetaminy 
i 6 gramów haszyszu. 

Młody człowiek twierdzi, że 3 
krzaki konopii wyhodował, zaś 
resztę kupił za 1500 zł. Personaliów 
sprzedawcy nie wyjawił, bo stwier-
dził, że się boi. Ma dozór policyjny 
i zakaz opuszczania kraju.

(nan)

O utworzenie powiatowo - 
gminnego związku zabiega wójt 
Stanisław Rokosz.

Mieszkaniec Podgrodzia 
zauważył rano, że zniknął jego 
samochód. 

Pokoje z dostępem do łazienki 
powstaną w Kochanówce . 
Będzie z nich korzystać 18 osób.

Więzienie grozi mieszkańcowi 
Przyborowa  za posiadanie 
i sprzedaż narkotyków.

Gmina Dębica, Czarna

Urząd Gminy w Czarnej
tel. 14 676 10 30

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 676 10 67

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 676 10 67

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 676 14 38

Ośrodki zdrowia
Czar-Med Czarna, tel. 14 676 10 95
Róża, 14 681 09 99
Stara Jastrząbka, tel. 14 676 22 84

Policja - Posterunek w Czarnej
tel. 14 670 63 72

Urząd Gminy w Dębicy
tel. 14 680 33 10, 14 680 33 36

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 680 33 33

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 33 37

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Komunalny
tel. 14 682 04 20, 14 682 87 32

Ośrodki zdrowia
NZOZ Gumniska, tel. 14 681 66 77
Latoszyn, tel. 14 600 52 79
Elmed Nagawczyna, tel. 14 696 99 88
NZOZ Paszczyna, tel. 14 682 56 84
NZOZ Pustków Osiedle, tel. 14 682 16 16
NZOZ Pustków, tel. 14 681 28 22
NZOZ Zakład Pielęgnacyjno-Opiekuń-
czy Pustków, tel. 606 670 804
NZOZ Zawada, tel. 14 677 50 92

Policja - Komisariat w Brzeźnicy
tel. 14 670 63 75
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Nabór rusza w czerwcu

Trwa zbiórka na siepomaga.pl/blanka

W pilzneńskim liceum 
klasa dla piłkarzy

Namawiają do sąsiedzkiej pomocy

Sportowcy będą mieli szatnie, 
a sędziowie własny pokój

W Straszęcinie 
okradł kurierkę

Remont dróg na 
18 odcinkach

Umowę na początku zeszłego tygodnia podpisali dyrektor liceum Jolanta 
Rębis i Marcin Kudłacz, prezes KS Legion.

Budowa pomieszczeń dla sportowców w Wiewiórce.

Dodatkowo w klasie sporto-
wej będą mieć aż dziesięć godzin 
WF tygodniowo. Pod warunkiem 
oczywiście, że zaliczą egzamin 
sportowy, który będzie przepustką 
do niej.

Jolanta Rębiś liczy, że klasa ta bę-
dzie strzałem w dziesiątkę. Podob-
nie musieli myśleć przedstawiciele 
Starostwa Powiatowego godząc się 

na jej utworzenie i Marcin Kudłacz, 
prezes KS Legion Pilzno, podpisu-
jąc akt współpracy. 

- W czerwcu będzie nabór, bo ca-
ła rekrutacja przesunęła się o dwa 
miesiące, i wtedy zobaczymy, jakie 
będzie zainteresowanie. Ja jestem 
dobrej myśli, choć nie chciałabym 
zapeszyć - przyznaje Jolanta Rębiś.

tra

Czas, o którym mówili lekarze, 
udaje się przedłużyć dzięki radio-
terapii, którą przyjmuje dziewczyn-
ka. Jednak ona tylko powstrzymuje 
rozrost guza. 

Dlatego rodzice Blanki nawią-
zali kontakt z ośrodkami leczenia 
DIPG w Szwajcarii oraz w Stanach 
Zjednoczonych, gdzie lekarze da-
ją Blance większe szanse. Obecnie 
czekają na jeszcze bardziej szcze-
gółowe badania, niż te robione do 
tej pory, których wyniki pozwolą 
lekarzom dobrać jak najlepszą tera-
pię dla dziewczynki.

- Koszty leczenia będą ogromne. 
Za kilka tygodni poznamy dokład-

ny kosztorys, jednak już dziś chce-
my zacząć zbierać środki, bo życie 
i zdrowie naszej córeczki jest dla 
nas najważniejsze - piszą rodzice, 
dziękując jednocześnie za każdą 
wpłatę. 

Leczenie Blanki wesprzeć można 
pod adresem: www.siepomaga.pl/
blanka, gdzie uruchomiona została 
zbiórka. 

Można również wziąć udział 
w licytacjach, z których dochód 
przekazany zostanie jej rodzicom. 
Znajdziemy je wpisując na facebo-
oku: Blanka walczy z guzem - licy-
tacje.

tra

Pod koniec ubiegłego tygodnia 
rozpoczęły się prace w Straszęcinie. 
Przy stadionie powstanie budynek 
dla zawodników rozgrywających 
tu mecze. Będzie się składał z szat-
ni dla drużyn gospodarzy oraz 
gości, pokoju dla sędziów, łazienki 
z natryskami oraz magazynu, gdzie 
przechowywany będzie sprzęt.

Ale to nie wszystko, bo w ramach 
inwestycji wymienione zostanie 

także ogrodzenie obiektu, zamon-
towane piłkochwyty oraz oświetle-
nie. Prace obejmą także pielęgnację 
drzewostanu. W planach nie ma  
wyciki, a tylko przycinka sąsiadu-
jących ze stadionem drzew.

Obok Wiewiórki Straszęcin był 
ostatnią miejscowością w gminie, 
gdzie zawodnicy klubów spor-
towych nie mieli pomieszczenia, 
z którego mogliby korzystać po 

Umowę w tej sprawie 
szkoła podpisała z klubem 
Legion Pilzno. 

Jolanta Rębiś, dyrektor Liceum 
Ogólnokształcącego w Pilźnie 
przyznaje, że o utworzeniu klasy 
sportowej myślała, wraz ze swoją 
kadrą, już w zeszłym roku. 

- My mamy świetne zaplecze 
sportowe. Salę gimnastyczną, si-
łownię, boisko i to wszystko stoi 
niewykorzystane - przekonuje. 

Projekt zaczął nabierać tempa 
kiedy w sprawę zaangażował się 
Wojciech Sztorc, nauczyciel WF, 
a zarazem trener piłkarzy Legionu 
Pilzno. 

Okazało się bowiem, że w klubie 
jest wielu chłopców, którzy kończą 
szkołę podstawową i chcieliby grać 
dalej w Legionie. Tyle tylko, że 
ucząc się np. w Tarnowie musieli-
by tracić przynajmniej dwie godzi-
ny na dojazdy. A nie wyjeżdżając 
i chodząc do szkoły w Pilźnie zaraz 
po lekcjach będą mogli iść na tre-
ning. 

Blanka mieszka w Zalasowej 
w gminie Ryglice. W listopadzie 
zeszłego roku wykryto u niej zło-
śliwego nowotwora - rozlanego 
glejaka pnia mózgu (tzw. DIPG). 

- Nie istnieją słowa, które mogły-
by opisać, to co czuliśmy tamtego 
dnia w gabinecie lekarza. Państwa 
córeczce zostało kilka miesięcy ży-
cia… – po takim zdaniu świat roz-
pada się na drobne części - piszą 
w serwisie Siepomaga jej rodzice. 

Policjanci z Żyrakowa zostali po-
wiadomieni o kradzieży. Poszko-
dowaną była pracownica jednej 
z firm kurierskich. Wystarczyło, że 
na chwilę oddaliła się od auta, żeby 
złodziej zabrał stamtąd 500 złotych 
w gotówce i elektronicznego papie-
rosa. Policjanci ruszyli jego śladem. 
Mężczyznę i jego towarzyszkę za-
trzymali w okolicach delikatesów 
Centrum. Zdążyli już zrobić zaku-
py i wydać około 150 zł. 

Resztę łupu udało się odzy-
skać. Dawid M. był pijany, miał 
w organizmie prawie 2,5 promila 
alkoholu. Przestępstwa dopuścił 
się w warunkach recydywy.

(nan)

Prace zostały zaplanowane 
w Zawierzbiu, Straszęcinie, Woli 
Wielkiej, Żyrakowie, Bobrowej, Ko-
rzeniowie oraz Woli Żyrakowskiej.  
Remonty przeprowadzone zostaną 
na już istniejących drogach o ka-
mienistej nawierzchni. Na wszyst-
kich położony zostanie asfalt.

- Każda z tych dróg stanowi do-
jazd do budynków mieszkalnych 
- podkreśla Grzegorz Reguła, za-
stępca wójta gminy Żayraków.

W sumie wyremontowanych 
zostanie 18 odcinków o różnej dłu-
gości. Niektóre mają po kilkadzie-
siąt metrów, ale są i takie, których 
długość przekracza kilometr. Całe 
przedsięwzięcie kosztować będzie 
1,35 mln zł. Pieniądze te gmina 
w całości wyłoży z własnej kasy.

Na razie prowadzone są prace 
pomiarowe. Harmonogram robót 
uzależniony będzie od warunków 
na poszczególnych odcinkach, a te 
z kolei od pogody.

(nan)

meczach czy treningach. Dzięki 
dotacji przyznanej na budowę tych 
pomieszczeń powstają w obydwu 
miejscowościach. Połowę do całości 
kosztów, które zamkną się kwotą 
około 800 tys. zł. ze swojej kasy do-
kłada gmina Żyraków. 

Budynek w Straszęcinie buduje 
firma Adres z Nagawczyny, która 
w październiku wygrała przetarg. 
Inwestycja ma się zakończyć we 
wrześniu. Wcześniej sfinalizowane 
zostaną prace w Wiewiórce, gdzie 
powstaje bliźniaczy budynek.

(nan)

3-letnia Blanka Lipowska walczy 
o życie. Urząd Miejski w Pilźnie 
prosi o wsparcie dziewczynki.

Złodziej wykorzystał moment, 
kiedy kobieta roznosiła przesyłki 
oraz to, że auto było otwarte.

Wkrótce ruszają remonty dróg 
w siedmiu miejscowościach 
w gminie Żyraków.

W Straszęcinie dopiero zaczynają, w Wiewiórce prace są już 
zaawansowane. Zawodnicy będą mieli szatnie i prysznice.

Urząd Gminy
tel. 14 680 71 21

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 682 26 35

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 71 21

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 682 26 38

Ośrodki zdrowia
Gminny Ośrodek Zdrowia, tel. 14 670 
12 17
NZOZ Lekarz Rodzinny Krystyna 
Osuch, tel. 14 68 22 850
Straszęcin, tel. 14 676 86 44
Bobrowa, tel. 14 682 43 00
Nagoszyn, tel. 14 682 88 14

Policja - Posterunek w Żyrakowie
tel. 14 670 63 76

Urząd Miejski
tel. 14 672 10 36

Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 676 16 88

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 672 20 56

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Miejski Zakład Komunalny
tel. 14 681 57 88

Ośrodki zdrowia
Pilmedic Pilzno, tel. 14 672 10 77
Sumed Pilzno, tel. 14 672 33 33
Dobrków, tel. 14 672 10 35
Łęki Dolne, tel. 14 672 50 03
Strzegocice, tel. 14 681 72 20 

Policja - Komisariat w Pilźnie 
tel. 14 670 63 74 

Pilzno, Żyraków
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Brzostek, Jodłowa Stronę redaguje Grzegorz Król
tel. 14 670 27 87, e-mail: krol@ol.com.pl

Urząd Miasta
tel. 14 680 30 26

Miejsko-Gminny Ośrodek Pomocy 
Społecznej
tel. 14 683 03 77

Zespół ds. przeciwdziałania przemo-
cy w rodzinie
tel. 14 680 89 21

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Zakład Gospodarki Komunalnej
tel. 14 683 01 20

Ośrodki zdrowia
SPGZOZ Brzostek, tel. 14 683 04 72, 14 
680 50 80
SPGZOZ Brzostek o/Smarżowa, tel. 
tel. 14 683 04 72, 14 680 50 80
S-MED Brzostek, tel. 14 639 62 00

Policja - Komisariat w Brzostku
tel. 14 683 09 97, 14 670 63 71 

Urząd Gminy
tel. 14 683 30 53

Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej
tel. 14 683 30 45

Zespół ds. przeciwdziałania 
przemocy w rodzinie
tel. 14 683 30 45

Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej 
tel. 690 901 136 (rejestracja)

Gminny Zakład Gospodarki 
Komunalnej
tel. 14 630 20 28

Ośrodki zdrowia
GK-MED Jodłowa, tel. 14 672 63 23

Drzewko wielkanocne coraz bardziej kolorowe

Pismo już złożył

Wygrali Klaudia i Mateusz

Chce bezpiecznych przejść

Szkoła zachęca mieszkańców Jodłowej

Konkurs zakończony
Wszystko gotowe, prace 
niebawem ruszą

Autobusy z Jodłowej 
do Krakowa?

Wiele wskazuje na to, że w tym 
roku, podobnie jak w poprzednim, 
święta wielkanocne nie będą, jak 
dawniej. Ale namiastkę normal-
ności zafundowała mieszkańcom 
gminy społeczność SP nr 1 w Jodło-
wej.

- To było takie moje marzenie, 
żeby na Wielkanoc ubrać drzewko 
przy szkole - mówi dyrektor Ane-
ta Jantaś.

Dodaje, że każdego roku przy-
ozdabiana jest choinka na Boże Na-

rodzenie, ale dekorowanie drzewka 
z okazji świąt wielkanocnych to no-
wość.

- I się to sprawdziło, z czego bar-
dzo się cieszę, bo co chwilę ktoś 
przychodzi, wiesza pisanki i robi 
sobie zdjęcia, które potem dodają 
do mediów społecznościowych - 
dodaje dyrektor.

I zachęca wszystkich do dołącze-
nia się do ich projektu, zwłaszcza że 
czasu jeszcze trochę zostało.

rar

Ale pieniądze można otrzymać 
również na budowę tzw. przejść 
aktywnych, takich jak w Dębicy, 
m.in. przy szpitalu. 

W swoim piśmie Daniel Wójcik 
zaproponował budowę przejścia 
wraz z dojściami w Kleciach, w re-
jonie skrzyżowania z drogą w kie-
runku Frysztaka, przebudowę, 

doświetlenie i wyposażenie w urzą-
dzenia bezpieczeństwa przejścia 
w Brzostku na skrzyżowaniu 
Mysłowskiego i Zielonej, budowę 
przejścia w Nawsiu Brzosteckim, 
w rejonie skrzyżowania z drogą 
w kierunku Warsztatów Terapii 
Zajęciowej w Brzostku, budowę 
przejścia w Brzostku przy skrzy-

żowaniu Szkotniej i 11 Listopada, 
budowę przejścia wraz z dojścia-
mi w Kamienicy Dolnej, w rejonie 
skrzyżowania z DK 73 i przebu-
dowę, doświetlenie i wyposaże-
nie w urządzenia bezpieczeństwa 
przejścia w Grudnej Górnej, 
obok szkoły.

Grzegorz Król

Radny chce, by przebudowane zostało m.in. przejście na skrzyżowaniu Mysłowskiego i Zielonej.

Ozdoby można cały czas wieszać.

Wojewoda ogłosiła 
nabór, radny zgłosił 
kilka propozycji.

Ruszył nabór wniosków na za-
dania dotyczące poprawy bezpie-
czeństwa ruchu pieszych w ciągu 
dróg gminnych oraz powiatowych. 
Radny powiatowy Daniel Wójcik 
zwrócił się na piśmie do Zarządu 
Powiatu, by przy składaniu wnio-
sku wzięli pod uwagę bezpieczeń-
stwo pieszych z gminy Brzostek.

- Można otrzymać pieniądze na 
budowę lub przebudowę przejść - 
mówi radny.

Dodaje, że dzięki pieniądzom 
z rządowego Funduszu Rozwoju 
Dróg, który dawniej nazywał się 
Fundusz Dróg Samorządowych, 
można wybudować chodniki pro-
wadzące do przejść, o długości 100 
metrów lub doświetlić przejścia 
dla pieszych.

- W grę wchodzi też budowa za-
bezpieczeń w postaci barierek, czy 
tzw. kocich oczu, czyli światełek 
LED, które montowane są wzdłuż 
przejść dla pieszych - wyjaśnia.

Diody zapalają się, kiedy pieszy 
zbliża się do pasów. To z kolei spra-
wia, że kierowca dużo wcześniej 
otrzymuje informację o tym, że na 
jezdnię może ktoś wejść. Choć są 
i takie, które świecą bez przerwy. 

Jak mówi wójt Jan Janiga, au-
tobusy będą wyjeżdżały z Gorlic, 
przejadą przez Szerzyny, Jodłową, 
Ryglice, Tarnów i dalej do Krako-
wa. W planach jest uruchomienie 
dwóch kursów w jedną i dwóch 
w drugą stronę 

- Właściciel firmy zwrócił się 
już do marszałka podkarpackiego 
i małopolskiego o zgodę - tłuma-
czy wójt.

Dodaje, że bardzo go cieszy per-
spektywa uruchomienia takich 
kursów. Ale cieszą się również 
mieszkańcy, którzy będą mogli te-
raz bez przesiadek podróżować do 
Tarnowa, czy Krakowa. Ułatwi to 
komunikację z gminą m.in. studen-
tom, czy tym, którzy muszą jechać  
do lekarza. Linie mają ruszyć na 
przełomie maja i czerwca.

rar

W kategorii klas 0-III wygrała 
Klaudia Wolska (Szkoła Podstawo-
wa nr 1 w Jodłowej), drugi był Ma-
teusz Stanoch (SP w Dęborzynie), 
a trzeci Filip Wal (SP w Dębowej). 
Wyróżniono: Kingę Bator (SP nr 1 

Włodarze Brzostku mówią, że 
wszystko, co jest potrzebne do wy-
konania zadania, zostało już zwie-
zione do tej miejscowości. Prace 
ruszą w ciągu kilku dni, a według 

w Jodłowej) oraz Katarzynę Jędrzej-
czyk (SP w Dęborzynie). W kate-
gorii klas IV-VIII wygrał Mateusz 
Jodłowicz, drugi był Karol Janusz, 
a trzeci Patryk Drąg (wszyscy SP 
nr 2 w Jodłowej). Wyróżnienia tra-
fiły do: Krzysztofa Kosa, Zuzanny 
Urban (oboje SP nr 2 w Jodłowej) 
oraz do Adriana Drożdża (SP nr 3 
w Jodłowej).

rar

harmonogramu mają zakończyć się 
w czerwcu przyszłego roku.

- Ale wiele wskazuje na to, że uda 
się to zrealizować wcześniej - mówi 
wiceburmistrz Adam Kostrząb.

Wartość całkowita zadania to 2,5 
mln zł. Gmina otrzyma dofinan-
sowanie w wysokości 85% kosz-
tów kwalifikowanych.

rar

Wiele na to wskazuje, 
a linię obsługiwała będzie 
firma Voyager.

Rozstrzygnięty został konkurs 
plastyczno-techniczny Zaproś 
ptaka do swojej budki.

Jedenaście kilometrów 
wodociągu powstanie 
w Bukowej.

To pierwsza taka akcja, ale odzew mieszkańców jest ogromny, dlatego 
drzewko ubrane będzie też w kolejnych latach.

eprasa.pl b72bd596dc
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Kościół, religia, wiara

DZIEŃ MODLITW ZA 
WIĘŹNIÓW
26 marca przypada liturgiczne 
wspomnienie Dobrego Łotra. To 
okazja do szczególnej pamięci 
o osadzonych i modlitwy 
za nich. Dzień Modlitw za 
Więźniów ustanowili polscy 
biskupi podczas 347. zebrania 
plenarnego Episkopatu 
w marcu 2009 r. na wniosek 
Bractwa Więziennego.

NIEDZIELA PALMOWA
Niedziela 28 marca to 
Niedziela Męki Pańskiej, zwana 
niedzielą palmową. W para�i 
Najświętszego Serca Pana 
Jezusa w Dębicy-Latoszynie 
poświęcenie palm na każdej 
mszy św.
Natomiast w para�i Miłosierdzia 
Bożego uroczyste wprowadzenie 
z palmami będzie o godz. 13:00, 
a po mszy odbędzie się konkurs 
palm. 
W dębickiej farze uroczyste 
poświęcenie palm i procesja 
będą o godz. 10:30. 
W para�i Krzyża św. i Matki 
Bożej Bolesnej na os. Igloopol 
błogosławieństwo palm będzie 
na początku każdej mszy św.

SPOWIEDŹ 
PRZEDŚWIĄTECZNA
Z powodu obostrzeń 
związanych z pandemią nie 
będzie wyznaczonego dnia 
spowiedzi przedświątecznej 
w para�i Miłosierdzia Bożego 
w Dębicy. Możliwość spowiedzi 
będzie w czasie każdej mszy. 
Ponadto w każdy dzień 
będą dyżury w konfesjonale 
– w pomieszczeniu przy 
wejściu do dolnego kościoła 
w następujących godzinach: 
9:00 – 12:00; 15:00 – 18:00; 19:30 
- 20:30. 
W para�i Krzyża św. księża będą 
spowiadać codziennie rano 
podczas mszy św. i po południu 
od godziny 17:30.

REKOLEKCJE W ŚW. JADWIDZE
Odbywać się będą od 27 do 31 
marca. Głosił je będzie kapelan 
Sióstr Służebniczek - ks. dr hab. 
Ireneusz Stolarczyk. 
Program
Sobota (27.03)
9:00 – msza św. - rozpoczęcie 
rekolekcji, konferencja
10:00 – konferencja dla rodziców 
dzieci szkolnych.  
18:00 – msza św., konferencja
19:00 – konferencja dla rodziców 
dzieci szkolnych 
20:00 – zamyślenia z młodzieżą
Niedziela (28.03)          
6:00, 7:30, 9:00, 10:30, 12:00, 
14:00, 17:00, 19:00 – msza sw. 
z kazaniem
16:00 i 18:00 Gorzkie Żale 
z kazaniem
Poniedziałek(29.03)       
9:00 – msza św. – konferencja
11:00 – msza św. – konferencja 
dla chorych i starszych
15:00 – Droga Krzyżowa.
18:00 – msza św. – konferencja
19:00 - Zamyślenia z młodzieżą
Wtorek(30.03) - dzień pokuty
8:00 – msza z homilią
18.00 – msza z homilią
spowiedź św. - 6:00-9:00; 
15:00-19:00
Środa(31.03) - dzień pokuty 
8:00 – msza z homilią 
18:00 – msza z homilią
Spowiedź św. 6:00-9:00; 
15:00-19:00

Akcja charytatywna w Nagoszynie

Niech w Boliwii też będą święta
Dla tych, którzy 
chcą się żenić

Pierwszy pochówek odbył się w październiku ubiegłego roku. Fot. Beata Malec-Suwara/Gość.pl

Ks. Tomasz Fajt jest proboszczem w jednej z boliwijskich para�i. 
 fot. FB

Pożegnają dzieci utracone

To będzie druga taka 
uroczystość w Dębicy

Ks. Tomasz Fajt pochodzi z Ra-
dłowa i od ponad trzech lat prze-
bywa na misji w Boliwii. Na co 
dzień sprawuje posługę w parafii 
w Concepcion, pomaga również jej 
mieszkańcom w życiu codziennym. 

Początkiem tego roku otworzył 
tam tzw. Ogród Biblijny, w któ-

rym znajduje się ponad 30 rzeźb 
nawiązujących do najważniejszych 
wydarzeń opisanych na kartach 
Pisma Świętego. Ks. Fajt chce, by 
w przyszłości ogród stał się ośrod-
kiem ekumenicznym, łączącym 
wszystkich chrześcijan. 

tra

zawsze przepisy na to zezwala-
ły - wyjaśnia Krystyna Wolska, 
dodając że wystawiona zostanie 
księga, w której znajdą się imiona 
tych dzieci.

Można zgłaszać się poprzez 
stronę

Rodzice, którzy chcieliby pocho-
wać swoje nienarodzone dziecko 
mogą taką wolę zgłaszać teraz za 
pomocą strony internetowej, któ-
rą znaleźć można pod adresem 
www.debica-dzieciutracone.pl. 

Tam należy wypełnić, a następnie 
wysłać formularz.

- Myślę, że to ułatwi rodzicom 
kontakt z nami i pochówek swoje-
go nienarodzonego dziecka - mówi 
Krystyna Wolska.

W przyszłości pochówki dzieci 
nienarodzonych również będą się 
odbywały. Jak mówi wiceprezes 
hospicjum zaplanowane zostały 
dwa razy do roku: w pierwszą nie-
dzielę po 25 marca, kiedy obcho-
dzony jest Dzień Świętości Życia 
i w niedzielę po 15 października, 

czyli w dzień poświęcony wspo-
mnieniu Dziecka Utraconego.

Powołali społeczny komitet
Dębickie Hospicjum Domowe ma 

w planach budowę pomnika dzieci 
nienarodzonych. Ma powstać na 
cmentarzu przy Wielopolskiej, na 
mogile dzieci.

- Powstał społeczny komitet bu-
dowy, ale wszystko chcemy ogłosić 
oficjalnie i ze szczegółami w nie-
dzielę - mówi Krystyna Wolska.

Grzegorz Król

Pochówek zaplanowano 
na Niedzielę Palmową 28 
marca br.

Pochówki dzieci utraconych 
to w naszym mieście pomysł 
Dębickiego Hospicjum Domo-
wego. Pierwszy taki odbył się 
w październiku ubiegłego roku, 
a na cmentarzu komunalnym przy 
ul. Wielopolskiej złożono do gro-
bu prochy 90 dzieci, które zmarły 
przed porodem.

Zaczną od mszy świętej
Jak mówi wiceprezes hospicjum 

Krystyna Wolska, msza święta 
w intencji dzieci utraconych odpra-
wiona zostanie 28 marca, o godz. 
15 w kościele Miłosierdzia Bożego 
w Dębicy.

- Później, każdy już we wła-
snym zakresie, musi dostać się na 
cmentarz przy Wielopolskiej, gdzie 
do grobu zostanie złożona urna 
z prochami dzieci - dodaje Krysty-
na Wolska.

Jak wyjaśnia, według ostatnich 
informacji na pewno pochowane 
zostaną prochy 55 dzieci, a być mo-
że więcej.

Organizatorzy chcą również dać 
możliwość symbolicznego po-
chowania dzieci utraconych tym 
rodzicom, którzy tej traumy do-
świadczyli przed laty i nie mogli 
normalnie pożegnać się ze swo-
imi dziećmi.

- A nie zawsze była możliwość, 
by pochować takie dziecko, nie 

Akcję charytatywną pod hasłem 
W Boliwii też są Święta! organizu-
je parafia św. Antoniego Padew-
skiego w Nagoszynie, a wspiera 
Centrum Kultury i Promocji w Ży-
rakowie. 

W jej ramach 28 marca, 
w Niedzielę Palmową, przy ko-
ściele w Nagoszynie odbędzie się 
kiermasz świąteczny, z którego do-
chód wesprze działalność misyjną 
ks. Tomasz Fajta. 

W związku z tym CKiP zwraca 
się z prośbą do wszystkich chęt-
nych o przekazanie na ten cel ozdób 
lub stroików wielkanocnych. Prace 
można dostarczać od 22 do 25 mar-
ca w godzinach od 7:00 do 15:00 do 
siedziby CKiP w Dworku w Żyra-
kowie lub bezpośrednio do parafii 
w Nagoszynie. Dodatkowych in-
formacji na ten temat udziela ks. 
Piotr Fela z tej właśnie parafii. 

Rozpoczęcie zaplanowano na 
godz. 18:00. Później spotkania od-
bywać się będą w kolejne weeken-
dy i zakończą w niedzielę 9 maja. 

Parafia informuje, że liczba 
miejsc jest ograniczona, dlatego ze 
zgłoszeniami warto się pospieszyć. 
Może to być szczególnie ważne dla 
osób, które małżeństwo sakramen-
talne planują zawrzeć w najbliż-
szych miesiącach. 

Zgłaszać można się telefonicznie 
w kancelarii parafii Miłosierdzia 
Bożego, pod nr tel.: 14 6812401, od 
wtorku do piątku w godzinach od 
9:00 do 10:00 i od 16:00 do 17:00, 
a także w soboty od godz. 9:00 do 
10:00. 

Informacje na temat dokumen-
tów potrzebnych podczas pierw-
szej rozmowy przedmałżeńskiej 
znaleźć można na stronie parafii 
w zakładce: Kancelaria.

tra

Ks. Tomasz Fajt pomaga jednej 
z boliwijskich parafii. Za to my 
możemy pomóc jemu.

17 kwietnia w parafii Miłosierdzia 
Bożego w Dębicy rozpocznie się 
katechizacja przedmałżeńska.
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Powiat dębicki
Oświadczenia majątkowe posłów, senatora i radnych wojewódzkich

To nie jedyny sukces

Czesław Łączak ma na koncie ćwierć 
miliona, Stefan Bieszczad o wiele więcej

 Julia Kipa w finale
Działania Platformy chętnie wspierają, 
ale do partii zapisywać się nie chcą

Dywidenda, którą uzyskał 
z pierwszej firmy to 12 691 672 zł, 
z drugiej - 45 992 470 zł.

Posiada też 170 akcji TC Dębica 
co przyniosło mu 671 zł. 

Prócz 58 684 142 zł z dywidend 
na jego konto wpłynęło jeszcze 
173 434 zł z innych źródeł (139 824 
zł - wynagrodzenie ze stosunku 
pracy, 8 735 zł - zasiłki pieniężne 
z ubezpieczenia społecznego, 23 
727 zł - diety, 1 148 zł - dochód z ty-
tułu dzierżawy). 

Wśród składników mienia rucho-
mego wartego powyżej 10 000 zł 
wymienia trzy samochody osobo-
we: jaguar xjl z 2004 roku, porsche 
panamera z 2011 roku i mercedesa 
glc z 2015 roku, a także zegarek.

Całkiem niezłymi oszczędnościa-
mi, choć oczywiście nie takimi jak 
Stefan Bieszczad, może pochwalić 
się i drugi z naszych radnych woje-
wódzkich - Czesław Łączak. 

On zgromadził 250 000 zł i 5 600 
euro. 

Jan Warzecha na końcu 2019 miał 
odłożone 82 000 zł, w maju zeszłe-
go roku już 95 000 zł. 

Poseł jest właścicielem domu 
o powierzchni 144 m2, który wyce-
nia na 300 000 zł. Działka, na któ-
rej stoi, o powierzchni 12,2 ara, jest 
warta kolejne 100 000 zł. 

Cały czas ma dwa te same sa-
mochody produkcji niemieckiej: 
volkswagena golfa z 2002 i vol-
kswagena sharana z 2011 roku. 

Z oświadczenia z 2019 roku 
wynika, że Jan Warzecha zarobił 
140 960 zł (110 898 zł - uposażenie 
poselskie, 30 062 zł - dieta z tytułu 
pełnienia funkcji poselskiej). Do do-
kumentu z maja 2020 wpisał, że na 
jego konto wpłynęło 124 511 zł (94 
449 zł - uposażenie, 30 062 zł - die-
ta parlamentarna).

O ile pierwsze oświadczenie ma-
jątkowe poseł Kazimierz Moskal 
złożył w tym samym terminie co 
Jan Warzecha, o tyle drugie dwa 
miesiące wcześniej, czyli w końcu 
marca 2020 r. 

W tym okresie udało mu się odło-
żyć 15 000 zł, dzięki czemu składa-

jąc drugie oświadczenie miał na 
koncie 25 000 zł. 

Poseł jest właścicielem mieszka-
nia o powierzchni 63,7 m2, wartego 
150 000 zł. Jeździ hondą civic z 2007 
roku. 

W 2019 roku zarobił 157 795 zł 
(127 733 zł - uposażenie, 30 062 zł - 
dieta). W 2020 - 138 861 zł (108 799 
zł - uposażenie, 30 062 zł - dieta).

Radny wojewódzki Stefan Biesz-
czad oświadczenia majątkowe skła-
dał w kwietniu 2019 i maju 2020 
roku. 

W pierwszym wykazał 8 053 167 
zł, a w drugim 43 144 377 zł 
oszczędności. Ma też polisy ubez-
pieczeniowe na kwotę 352 238 zł. 

Dom radnego o powierzchni 600 
m2 wart jest kolejne 2 000 000 zł. 
Ma też trzy mieszkania: pierwsze 
o powierzchni 39 m2 warte 600 000 
zł, drugie - 79 m2 warte 1 240 000 zł 
i trzecie - 142 m2 o wartości 340 000 
zł. Cztery działki, które wycenia na 
872 320 zł. 

Posiada 84 udziałów (powyżej 
10%) w spółce Terus. W lipcu 2019 r. 
sprzedał udziały w firmie Suret. 

nasze działania - tłumaczy prze-
wodniczący. 

Twierdzi, że plany rozwoju PO 
w powiecie pokrzyżowała też pan-
demia. Bo w czasie, gdy nie można 
się spotykać, jakiekolwiek działania 
są właściwie niemożliwe. Podobnie 
jak rekrutacja nowych członków. 

Z tego samego powodu do dziś 
nie zostało oficjalnie otwarte dę-
bickie biuro platformy. Lokal jest,  
wcześniej mieściło się tam biuro 
posła Zdzisława Gawlika. Krzysz-
tof Lipczyński zapowiadał nawet, 
że siedzibę partii w Dębicy otwo-
rzy Borys Budka, który końcem 

stycznia zeszłego roku został prze-
wodniczącym PO. I te plany spaliły 
jednak na panewce. 

Szef powiatowych struktur przy-
znaje, że obecnie pozostają one 
w zawieszeniu. Tak zresztą jak 
w całym kraju. Choć nie znaczy 
to, że do powiatowej platformy nie 
można się zapisywać. Krzysztof 
Lipczyński mówi , że najlepiej zro-
bić to poprzez zgłoszenie dostępne 
na oficjalnej stronie partii.

- Można też dzwonić bezpośred-
nio do mnie na numer 698 877 608 
-  podpowiada. 

tra

Jan Warzecha ma dwa volkswageny, Czesław Łączak toyotę i volvo.

Biuro PO w Dębicy miał otwierać Borys Budka. Na zdjęciu z Krzysztofem 
Lipczyńskim i Zdzisławem Gawlikiem.

Julia Kipa jest uczennicą drugiej klasy I LO.

Takimi oszczędnościami jak nasi radni wojewódzcy nie 
mogą pochwalić się posłowie, czy nawet senator.

Jest właścicielem domu o po-
wierzchni 120 m2, który wycenia 
na 180 000 zł i działki budowlanej 
(7 arów) wartej 30 000 zł. 

Zasiada w radach nadzorczych 
Miejskiej Komunikacji Samocho-
dowej w Dębicy i spółki Euro-Eko 
w Mielcu. Z tego tytułu osiągnął 
w roku dochód w wysokości 
79 442 zł (20 339 zł - MKS, 59 103 zł 
- Euro-Eko).

Ponadto zarobił jeszcze 225 507 zł 
(185 701 zł - pensja, 10 120 zł - eme-
rytura, 29 686 zł - dieta radnego), 
7 800 euro podarował mu syn. 

W garażu Czesława Łączka par-
kuje toyota auris z 2007 roku (war-
tość - 10 500 zł) i volvo v-40 z 2014 
r. (33 000 zł).

Senator Zdzisław Pupa odło-
żył zaledwie 10 000 zł. Jego dom 
o powierzchni 214 m2 wart jest 
300 000 zł. Ma też gospodarstwo 
rolne (4,4 ha) warte 100 000 zł, 
działki, które wycenia na 10 000 zł, 
samochód nissan qashqai z 2012 r. 
i ciągnik ursus c-330 z 1976 r. 

Na jego konto wpłynęło 160 931 
zł (115 386 zł - uposażenie z do-
datkiem, 30 062 zł - dieta, 9 715 zł 
- KRUS, 875 zł - dieta wyjazdowa, 
4 893 zł - dochód z gospodarstwa).

tra

Oczywiście nie tylko krajowego 
zarządu Platformy Obywatelskiej, 
ale jej powiatowego oddziału. 

- Skończy się PiSowi high life!- 
zapowiadał w marcu 2019 roku 
Krzysztof Lipczyński, powiatowy 
radny, a zarazem przewodniczący 
powiatowej Platformy.

Twierdził też, że w mieście i gmi-
nach odbudowują się struktury PO, 
a jej przedstawiciele zamierzają 
działać wspólnie z Koalicją Oby-
watelską Ziemi Dębickiej. 

Szczególnie, że właśnie wtedy 
rozwiązane zostało wcześniejsze 
koło, a powstało nowe, w skład za-
rządu którego, prócz przewodni-
czącego Krzysztofa Lipczyńskiego 
weszli również: Dominik Łazarz, 
jako zastępca przewodniczącego, 
Alina Rzewuska - sekretarz i Piotr 
Kramarz w roli skarbnika. 

Działacze liczyli, że w ciągu kil-
ku miesięcy ich grono rozrośnie się 
przynajmniej do 60-70 członków. 
Tak się jednak nie stało. 

- Zaczynaliśmy w sześć osób, dziś 
jest nas szesnaście. Mamy za to wie-
lu sympatyków, którzy co prawda 
z różnych przyczyn nie chcą wstę-
pować do partii, ale wspierają 

Ludmiła Stelmach-Kołodziej 
nie kryje zadowolenia z osiągnię-
cia uczennicy klasy drugiej, któ-
ra będzie walczyła w finale 45. 
Ogólnopolskiej Olimpiady Języ-
ka Angielskiego.

Część pisemna odbędzie się 12 
kwietnia w siedzibie Komitetu 
Okręgowego. Uczniowie rozpocz-
ną rywalizację o godz. 12. Z kolei 
część ustna odbędzie się on-line 13 
i 14 kwietnia.

Jak mówi Ludmiła Stelmach-Ko-
łodziej sukces Julii smakuje lepiej, 
kiedy sprawdzimy listę uczestni-
ków olimpiady.

- Wielu ma zachodniobrzmiące 
nazwiska, inni uczą się w klasach 
językowych - mówi.

Ale Julia Kipa nie jest jedyną 
uczennicą I LO, która w ostatnim 
czasie odniosła sukces. Magdale-
na Mazur została finalistką XXXVI 
Konkursu Matematycznego im. 
prof. J. Marszała, a Magdalena 
Gruszka zakwalifikowała się do 
etapu centralnego III Ogólnopol-
skiej Olimpiady Wiedzy o Mózgu.

rar

Mieli być nowi działacze, miało 
być otwarcie biura. Pandemia 
pokrzyżowała plany PO.

Pracowita i zdolna - tak 
o Julii Kipie mówi wicedyrektor 
I Liceum Ogólnokształcącego.
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Jan Borek z burmistrzem Mariuszem Szewczykiem i biskupem Leszkiem 
Leszkiewiczem podczas otwarcia Domu Kultury Mors.

Następcy wskazywać nie chce

Czekają na niego nieprzeczytane 
książki i stęsknione wnuki

Gdyby nie zaległy urlop musiał-
by pracować jeszcze do 22 lipca, bo 
wtedy kończy mu się kadencja. Ale 
ma do wykorzystania przysługu-
jące wolne, dlatego odejdzie dużo 
wcześniej. 

- Myślę, że od połowy maja już 
mnie nie będzie - zapowiada. 

Pytany o to, kogo widziałby 
w fotelu, który on zajmował przez 
ostatnie prawie sześć lat, nie chce 
wymieniać żadnego nazwiska. 
Wymienia za to cechy, którymi 
powinien charakteryzować się jego 
następca. 

- Powinien to być ktoś, kto ma 
talent organizacyjny. Kto umie roz-
mawiać z ludźmi, komu bliskie są 
wszystkie dziedziny sztuki. W koń-
cu ktoś, dla kogo praca jest pasją, 
więc nawet jeśli jest męcząca, to 
jego nie męczy - wylicza. 

Jemu samemu trochę niezręcz-
nie jest oceniać własną pracę, by 
nie wyjść na megalomana, ale nie 
ukrywa, że jest z niej zadowolony. 
Przede wszystkim dlatego, że prze-
wodził dębickiej kulturze w czasie, 

gdy przebudowywane były oba 
miejskie domy kultury. A to, jak 
twierdzi, było wyjątkowo trudnym 
przedsięwzięciem techniczno-logi-
stycznym. 

- Tego może nie było widać, bo to 
nie jest coś, o czym możemy napi-
sać na naszej stronie internetowej, 
ale to był ogrom pracy - przekonuje 
dyrektor. 

Za jeden z większych swoich suk-
cesów w tej materii uważa wpisanie 
Domu Kultury Śnieżka do rejestru 
zabytków. Dzięki temu udało się 
zdobyć pierwszą transzę pieniędzy 
na jego remont i przebudowę. 

- I dzięki temu Śnieżka jest dziś 
taka piękna - zauważa. 

Cieszy się też, że udało mu się 
w Miejskim Ośrodku Kultury zbu-
dować świetny zespół. Bo to prze-
cież dzięki ludziom MOK w miarę 
spokojnie przetrwał wszystkie za-
wirowania związane z remontami 
i przeprowadzkami, a jednocześnie 
ofertę domów kultury udało się 
utrzymać na co najmniej dotych-
czasowym poziomie. 

Nie da się ukryć, że kadencja Ja-
na Borka kojarzyć się będzie przede 
wszystkim z teatrem. I to nie tylko 
z przedstawieniami organizowa-
nymi w domach kultury, galerii, 

na dębickim Rynku, czy nawet 
w parku, czy spektaklami Teatru 
Kurtyna. Prężnie działał też Klub 
Miłośników Teatru, Opery i Muzy-
ki, z którym dębiczanie jeździli do 

To już ostatnie tygodnie Jana Borka na stanowisku 
dyrektora Miejskiego Ośrodka Kultury w Dębicy.

teatrów w Krakowie, Tarnowie, czy 
Rzeszowie. Ostatnie lata to również 
rozkwit teatru dziecięcego i mło-
dzieżowego, za który odpowiada 
Dominika Migoń.

Wśród inicjatyw, z których szcze-
gólnie jest zadowolony wymienia 
jeszcze Poranki z Tatą, które cieszy-
ły się szczególną popularnością, czy 
Czwartki z dobrym kinem. 

Zdaje sobie sprawę, że niektórzy 
zarzucali mu, że promuje kultu-
rę wysoką, zapominając całkiem 
o ofercie adresowanej do mniej wy-
magających odbiorców. Nie zgadza 
się jednak z tą opinią. Twierdzi, że 
i takie imprezy się odbywały, tyle 
tylko, że nie organizowane przez 
MOK, ale zewnętrzne agencje. 

A co w takim razie szef dębickiej 
kultury zamierza robić na emery-
turze? 

- Jest tyle spektakli i filmów, któ-
rych nie obejrzałem. Tyle książek, 
których nie przeczytałem. Mam 
ogródek, na który nie miałem cza-
su. A przede wszystkim mam troje 
wnucząt, które bardzo kocham i to 
im chcę poświęcić jak najwięcej cza-
su, jeśli tylko zdrowie pozwoli - za-
powiada Jan Borek.

Tomasz Ratuszniak
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Nadchodzi wasz czas, przygotuj-
cie się na szansę, jaką ześle wam 
los. Wkrótce poczujecie przed-
smak nadchodzących zmian.

Słuchajcie intuicji i nie róbcie ni-
czego wbrew sobie. Osiągnie-
cie stabilizację i sukces na przekór 
opiniom otoczenia.

Nauczcie się czegoś nowego 
i cieszcie się życiem. Uporządkuj-
cie wreszcie sprawy zawodowe 
na spokojnie.

Unikajcie ryzyka i umacniajcie re-
lacje z otoczeniem. Bez nich nie 
osiągniecie takich sukcesów, o ja-
kich marzycie.

Czas lockdownu to dobry czas na 
sprawy uczuciowe, rozwijanie ta-
lentów artystycznych i patrzenie 
na życie z innej perspektywy.

Ukochana osoba okaże się waszą 
podporą, a przyjaciele pomogą 
uporać się z różnymi życiowy-
mi kłopotami.

Nie postępujcie pochopnie i spo-
kojnie róbcie to, co sobie zaplano-
waliście. Wasze szanse na sukces 
teraz wzrosną.

Przed wami czas podbojów i suk-
cesów, na które zasługujecie. Ko-
rzystajcie z tego, co przyniesie los 
i nie martwcie się na zapas.

Nawet niewinny 	irt może zagro-
zić waszej reputacji. Wyznaczcie 
sobie wreszcie granice i nie prze-
kraczajcie ich.

Nie walczcie ciągle z wiatrakami, 
bo to nieefektywne. Nastawcie się 
na małe cele, które doprowadzą 
w końcu na szczyt. 

Sprawy, które się opóźniały i spra-
wiały wam trudność, ostro ruszą 
do przodu. Poczujecie, że świat 
stoi przed wami otworem.

Los będzie wam teraz sprzyjać. Bę-
dziecie mieć wiele energii i zapa-
łu. Nowe projekty, ambitne plany 
mają szansę się udać.

Wicewróżka Maga

HOROSKOP 

OBSERWATORA

CHCESZ, ABY TWÓJ PRZEPIS ZNALAZŁ SIĘ NA ŁAMACH OBSERWATORA LOKALNEGO? ZADZWOŃ:  14 670 27 87.

Placek szklankowiec
Poleca: Stanisław Falarz

Składniki: 
1 szklanka cukru pudru
1 szklanka mąki
1 szklanka białek
1 szklanka suchego maku lub wiórek kokosowych
1 kostka masła lub margaryny jeśli używamy maku, 
lub 3/4 kostki jeżeli wolimy kokos
1 cukier waniliowy
2 łyżeczki proszku do pieczenia
aromat cytrynowy, lub skórka z cytryny

Wykonanie:
Najpierw rozpuszczamy masło lub margarynę, a na-
stępnie łączymy z mąką, cukrem pudrem, makiem 
lub wiórkami kokosowymi i proszkiem do pieczenia. 
Po wymieszaniu tych składników białka ubijamy na 
sztywno i dodajemy je do masy. Następnie możemy 
dodać kilka kropel aromatu cytrynowego lub startej 
skórki z cytryny. 
Ciasto przekładamy do formy keksowej i pieczemy 
około 45 minut w temperaturze 170 stopni Celsjusza. 
Po tym czasie warto sprawdzić czy ciasto jest gotowe. 
Można to zrobić choćby drewnianym patyczkiem. Gdy 
rzeczywiście tak jest i ciasto nieco przestygnie, wyjmu-
jemy je z formy i studzimy na kratce. Po tym czasie cia-
sto powinno być lekkie i puszyste. 
Szklankowca warto zrobić nawet przy okazji, kiedy do 
innej potrawy wykorzystamy żółtka, a białka nam po-
zostaną. Niektórzy przygotowują go również w ten 
sposób, że mak i kokos mieszają pół na pół. 

Anioł pod osłoną nocy.             fot. Rafał Król

Chcesz, by Twoje zdjęcie uka-
zało się w OL? Ta galeria prze-
znaczona jest na fotogra�e 
wykonane przez Czytelników.
Można je przesyłać do redak-
cji. Temat jest dowolny i ni-
czym nieograniczony.
Przesyłając zdjęcia prosimy ko-
niecznie o podanie imienia i na-
zwiska autora. Tych danych nie 
będziemy przetwarzać, ale ich 
przesłanie oznacza zgodę na pu-
blikację w Obserwatorze Lokalnym 
w podpisie pod zdjęciem.
Co tydzień autor jednej z przysła-
nych fotogra�i otrzyma nagrodę 
w wysokości 30 złotych.
W tym tygodniu otrzymuje ją Ra-
fał Król za zdjęcie: Anioł pod 
osłoną nocy.
Nagrody będą do odebrania oso-
biście w redakcji Obserwatora 
Lokalnego, 39-200 Dębica, ul. Że-
romskiego 10, III piętro (nad kwia-
ciarnią Róża), w terminie miesiąca 
od zniesienia stanu epidemii. 
Na ten sam adres prosimy prze-
syłać zdjęcia wywołane metodą 
tradycyjną, natomiast fotogra�e 
cyfrowe na e-mail:  
rozrywka@ol.com.pl.  
Uwaga: redakcja nie zwraca prze-
słanych zdjęć.

Zajmuję się

Pracuję w PSS Społem, jako kie-
rownik piekarni.

W dzieciństwie chciałam 
zostać

Piosenkarką.

W wolnym czasie

Słucham muzyki, spaceruję, oglą-
dam �lmy.

Na bezludnej wyspie chciała-
bym się znaleźć z...

Z namiotem.

Pies czy kot?

Psy, mam To�ka rasy Shih Tzu.

Pierwsze zarobione pieniądze

Wydałam na kupno rowe-
ru górskiego.

Ulubiony lokal w powiecie

Steak House.

Najchętniej zjadłabym

Placka po zbójnicku 
w Zakopanem.

Podróż marzeń i dlacze-
go tam?

Malediwy - piękne rajskie pla-
że i mieniące się na lazurowo wo-
dy oceanu.

Książka lub �lm, które 
polecam

Książka Dom w zgodzie z naturą.

Na urodziny chciałabym 
dostać

Płytę z muzyką relaksacyjną.

Gościom w powiecie 
pokazałabym

Latoszyn-Zdrój.

Tam, gdzie mieszkam brakuje

W Żyrakowie - wszystko mamy 
na miejscu.

Wygraną w Lotto wydałabym

Zabezpieczyłabym całą rodzi-
nę �nansowo.

Anna Żurek

Informacja. Przesyłając zdjęcie do Twojej Galerii wyrażacie Państwo zgodę na przetwarzanie swoich danych osobowych wyłącznie w celu realizacji konkursu oraz zgodę na publikację swego imienia i nazwiska 
na łamach Obserwatora Lokalnego. Dane te będą przechowywane do zakończenia konkursu, zaś dane zwycięzców w terminie wymaganym przez przepisy podatkowo-księgowe. Administratorem danych jest Agen-
cja Wydawnicza Agard, wydawca tygodnika Obserwator Lokalny. Dane te nie będą przekazywane innym podmiotom.
Szczegóły w regulaminie konkursu na stronie: www.ol.com.pl
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To i owo

Zielony koktajl ze szpinakiem poleca dietetyk Izabela Nowicka. Fot. Łukasz Gębara.

26 marca - Międzynarodowy Dzień Szpinaku

Szpinak - zielony, smaczny, zdrowy 
i... wszyscy go lubią

oraz wykończonych zimowym ma-
razmem. Dobrze działa na układ 
nerwowy, pomaga niwelować 
stres i zapobiega bólom głowy. To 
wszystko dzięki wysokiej zawarto-

ści magnezu, ułatwiającej wchłania-
nie go pirydoksynie (wit. B6) oraz 
zmniejszającej poczucie zmęczenia 
i łagodzącej ból głowy ryboflawinie 
(wit. B2).

To prawdziwa skarbnica b-ka-
rotenu, witaminy A i witaminy E, 
które odpowiadają za utrzymanie 
nawilżenia głębokich warstw skó-
ry, przyspieszają regenerację jej 

Był koszmarem obiadów 
z dzieciństwa. Ale nie na 
każdym stole.

komórek i nadają jej zdrowy, złoty 
kolor oraz jędrność i sprężystość. 

Izabela Nowicka zaznacza, że 
witaminy A i E rozpuszczają się 
w tłuszczach, więc warto łączyć 
szpinak z jego dobrymi źródłami 
takimi jak pestki, orzechy, nasiona 
oleiste czy awokado.

- Zielone listki zawierają sporo 
żelaza w formie niehemowej, która 
samodzielnie jest dość słabo przy-
swajalna. Wystarczy jednak połą-
czyć szpinak z czymś kwaśnym, 
co zawiera dużo witaminy C, aby 
osiągnąć poziom wchłanialności 
żelaza podobny do tego, jaki jest 
w mięsie - radzi dietetyczka.

I podaje przepis na koktajl szpi-
nakowy na wiosnę: 

Składniki na 1 porcję: 3 duże gar-
ście świeżych liści szpinaku, 2 ki-
wi, 1 pomarańcza, ¼ szt. awokado, 
woda do poprawy konsystencji, ok 
¼-½ szklanki. 

Wykonanie jest proste - wszystkie 
składniki należy zmiksować. 

Pić od razu po przygotowaniu. 
Taka porcja energii to 260 kcal, 6g 
białek, 8g tłuszczów, 41g węglo-
wodanów, a także: magnez i mnó-
stwo witamin.

(nan)

Łukasz Gajewski, naczelnik jed-
nostki OSP w Chotowej zapewnia, 
że szybko do szpinaku się przeko-
nał, biorąc przykład z rodziców.

- Przeważyło to, że jest zdrowy, 
a o zdrowie trzeba dbać - mówi.

Bardzo lubi to warzywo do dziś. 
Podobnie jak Grażyna Dobrowol-
ska i Monika Sroczyńska. Obydwie 
mają swoje ulubione szpinakowe 
dania: pierwsza zapiekankę ze 
szpinakiem i dużą ilością czosnku, 
druga pierogi, naleśniki, a najbar-
dziej koktajle.

Dietetyk Izabela Nowicka obser-
wuje, że szpinak coraz częściej po-
jawia się w naszym menu.

- I bardzo dobrze! Bo zawiera 
moc składników odżywczych i wy-
kazuje szereg właściwości prozdro-
wotnych, szczególnie przydatnych 
po zimie, na wiosnę - przekonuje.

Wyjaśnia, że szpinak świetnie 
sprawdzi się jako dodatek do sała-
tek i koktajli, szczególnie dla osób 
zestresowanych, przepracowanych 

eprasa.pl b72bd596dc
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Za stroje podopiecznych Kingi i Kacpra Jurków odpowiada Krystyna Wiktor. 

Miejskiemu Ośrodkowi Kultury 
w Dębicy udało się zdobyć na ich 
zakup 29 000 zł w ramach dofinan-
sowania z programu EtnoPolska 
2021, realizowanego przez Naro-
dowe Centrum Kultury.

Za te pieniądze kupiony zostanie 
nie tylko komplet strojów ludo-
wych dla dziecięcej grupy Zespołu 
Pieśni i Tańca Igloopolanie, ale tak-
że wyposażenie tancerzy niezbęd-
ne przy wykonywaniu nowego 
programu zatytułowanego: Pieśni 
i tańce Górali Beskidu Śląskiego.  

Mali Igloopolanie będą mieć 
nowe stroje. Tym razem górali 
Beskidu Śląskiego. 

Tegoroczne dofinansowanie nie 
jest pierwszym, które MOK zdo-
bywa z programu EtnoPolska. 
W 2020 r. starsza grupa tancerzy 
zyskała 10 kompletnych strojów 
żywieckich, tak damskich, jak i mę-
skich oraz tzw. police, czyli laski 
pasterskie, warkocze, buty i pasy. 

Zespół Pieśni i Tańca Mali Iglo-
opolanie to obecnie około 70 osób, 
które na co dzień ćwiczą w Domu 
Kultury Mors. Zespołem kierują: 
Kinga i Kacper Jurkowie, którzy 
odpowiadają też za choreografie. 
Z zespołem pracuje także akom-
paniator Zenon Piękoś i Krystyna 
Wiktor odpowiedzialna za przygo-
towanie strojów.

tra

Dostali dofinansowanie z Narodowego Centrum Kultury

Janusz Pyziński znów 
okazał się najlepszy 

Janusz Pyziński kolekcjonuje laury.

Janusz Pyziński wziął udział 
w XXVII Międzynarodowych Spo-
tkaniach Poetów im. Stanisławy 
Pudełkiewicz Wrzeciono 2021orga-
nizowanych w Nowej Sarzynie. 

W tym roku konkurs miał nieco 
inną formułę. Z powodu pandemii 
nie było uroczystego podsumowa-
nia i wręczania nagród.

- Rok 2020 był rokiem szczegól-
nym. Pandemia, wywołana korona-
wirusem z Wuhan spowodowała, 
że wiele osób prawdopodobnie zre-
zygnowało z uczestnictwa w Spo-
tkaniach, ponieważ nie wiedziały, 
czy konkurs odbędzie się w ogóle 
- tłumaczył Kazimierz Linda, prze-
wodniczący jury. 

Mimo tego jurorzy musieli zmie-
rzyć się z 107 kompletami wierszy, 
zgłoszonymi przez poetów z Pol-
ski, Francji, Włoch, czy Hiszpanii.

Twórca z Podgrodzia zdobył 
główną nagrodę w kolejnym 
konkursie poetyckim. 

Ale to nie poezja zagranicznych 
autorów, ale Janusza Pyzińskiego,  
najbardziej przypadła do gustu 
oceniającym. I to jemu przyznali 
pierwszą nagrodę i Złote Wrzecio-
no 2021. 

tra

Najpierw Żywiec, teraz Beskid Śląski 

Wszystkie wydawnictwa 
będzie można pożyczać

Książki, warte około 2 000 zł, 
przekazały oddziały Instytutu 
Pamięci Narodowej z Rzeszowa 
i Gdańska. 

Rzeszowski IPN, dzielił się już 
swoimi zbiorami z działającą 
w Pustkowie-Osiedlu instytucją. 
Natomiast IPN z Gdańska zrobił 
to pierwszy raz w ramach akcji: 
Uwalniamy książki - dzielimy się 
wiedzą. 

Do tworzącej się przez cały czas 
biblioteki ECPiP trafiły monografie, 

Blisko 50 nowych publikacji z IPN 
trafiło do Europejskiego Centrum 
Pamięci i Pojednania.

opracowania, a także wydawnic-
twa rocznicowe i okolicznościowe. 
Wszystkie publikacje wzbogacą 
zbiory podręcznego księgozbioru 
bibliotecznego Ekspozycji Histo-
ryczno-Dydaktycznej przy Górze 
Śmierci w Paszczynie.

Po skatalogowaniu będą one 
nieodpłatnie udostępniane wszyst-
kim zainteresowanym. Skorzystają 
z nich w szczególności: młodzież 
szkolna, studenci, nauczyciele i pa-
sjonaci historii. 

Pełną listę przekazanych przez 
instytuty książek można znaleźć 
na stronie internetowej centrum 
pod adresem: www.ecpip.pl.

tra
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Ekologiczny konkurs literacki 

Nagrodzone prawie 
same dziewczyny 

Julita Kmiecik - laureatka z gminy Pilzno.                fot. Urząd Miejski w Pilźnie

Organizatorem ekologicznego 
konkursu literackiego był Związek 
Gmin Dorzecza Wisłoki. Wzięli 
w nim udział uczniowie klas IV-
-VIII ze szkół podstawowych dzia-
łających we wszystkich gminach 
naszego powiatu. 

Julita Kmiecik została laureatką 
w gminie Pilzno. Nagrodę przyzna-
ną przez ZGDW uczennica klasy IV 
w Szkole Podstawowej w Pilźnie  
odebrała w Urzędzie Stanu Cywil-
nego. Swoją nagrodę podopiecznej 
polonistki Marii Wojtuły przyznała 
również burmistrz Ewa Gołębiow-
ska. 

W gminie Brzostek laureatką zo-
stała Magdalena Sztorc z SP w Go-
rzejowej. Jurorzy wyróżnili również 
Kacpra Nowaka z SP w Brzostku. 

Paulina Szerszeń z SP w Chotowej 
to laureatka z gminy Czarna, a Ma-
ria Szela z SP w Stobiernej z gminy 
Dębica. W tej drugiej z gmin dodat-
kowe wyróżnienie otrzymała Ame-
lia Górka z SP w Gumniskach. 

Laureatką w mieście Dębica zo-
stała Julia Wolak, reprezentująca 

Julita Kmiecik została jednym 
z gminnych laureatów konkursu 
pod hasłem: Co drzewo widziało?

Szkołę Podstawową nr 4, a wyróż-
nienie otrzymała Natalia Wlezień 
z tej samej szkoły. 

Najlepsze opowiadanie wśród 
uczniów z gminy Jodłowa napi-
sała Agnieszka Maczuga z SP nr 
2 w Jodłowej. Wyróżnienie przy-

znano Karolinie Łąckiej z SP nr 3 
w Jodłowej. 

W gminie Żyraków wygrał Kon-
rad Maniewski z SP w Zasowie. 
Wyróżnienie otrzymała Magdalena 
Czerniak SP w Korzeniowie. 

tra

Najmłodsi malowali 
zimowe pejzaże

Na konkurs organizowany przez 
Oddział przedszkolny Szkoły Pod-
stawowej w Pilźnie wpłynęło 21 
prac dzieci 5-letnich i 32 prace dzie-
ci 6-letnich. 

W kategorii dzieci młodszych 
zwyciężyła Kamila Smoter z od-
działu przedszkolnego SP w Ja-
worzu Górnym. Drugie miejsce 
jurorzy przyznali Lenie Szumowicz 
z SP w Dobrkowie, a trzecie Oliwii 
Rzeszowskiej z SP w Zwierniku. 

Dzieci z niemal wszystkich 
przedszkoli w gminie Pilzno 
wzięły udział w konkursie 
plastycznym: Lubię zimę!

Wyróżnienia otrzymały: Anna 
Szczepanik z SP w Dobrkowie, 
Nikola Socha z SP w Strzegocicach 
i Maja Piątek z SP w Dobrkowie. 

Wśród dzieci 6-letnich najlepszą 
pracę przygotowała Magdalena 
Kardaś z SP w Dobrkowie. Drugie 
miejsce jurorzy przyznali Zuzannie 
Barze z SP w Pilźnie, a trzecie Julii 
Rybie z Niepublicznego Przedszko-
la Sióstr Służebniczek w Pilźnie.

Wyróżnione przedszkolaki: Ali-
cja Stawarz z SP w Pilźnie, Filip 
Dąbrowski i Emilia Nowicka z Pu-
blicznego Przedszkola w Pilźnie 
oraz Anastazja Śpiewak z SP w Łę-
kach Dolnych.

tra

Eliminacje rejonowe do 66. OKR

Czekają cztery turnieje

Miejski Ośrodek Kultury zapra-
sza do wzięcia udziału w elimina-
cjach rejonowych do niego, które 
odbędą się 22 kwietnia w Domu 
Kultury Śnieżka. Eliminacje obej-
mą uczniów szkół ponadpod-
stawowych, studentów i osoby 

Zbliża się 66. Ogólnopolski 
Konkurs Recytatorski. 

dorosłe z trzech powiatów, w tym 
dębickiego. Konkurs przeprowa-
dzony zostanie w formie czterech 
turniejów: recytatorskiego, poezji 
śpiewanej, teatrów jednego aktora 
oraz wywiedzione ze słowa.

Termin zgłoszeń upływa 8 kwiet-
nia. Wszystkie potrzebne doku-
menty dostępne są pod adresem: 
mokdebica.pl.

tra
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dr n. med. Ewa Janeczko
lek. dentysta

D-ca, ul. Konarskiego 17 a,

rej. tel. 14 670 87 88, 604 298 923

Pełny zakres usług stomatologicznych

w tym abrazja powietrzna

i leczenie kanałowe w mikroskopie

D-ca, ul Grottgera 3. rej. tel.: 500 038 130 NFZ

Dębica, ul. Północna 88
Tel.: 886-706-886, 14-677-87-71

Pracownia Protetyki
Stomatologicznej 

tech. dent. Jakub Franczyk

Usługi protetyczne, 
naprawa protez

STOMATOLOGIA
LEWICCY

Diana i Paweł Lewiccy
pn. - pt. 9.00-19.00, sobota 9.00-13.00

Tel. 500 526 800
Dębica, ul. Rzeszowska 26, 

(naprzeciw kościoła św. Jadwigi)

Leczenie kanałowe pod mikroskopem

Dębica, ul. Cmentarna 40
Kontrakt z NFZ

Tel. 14 670 86 49

Specjalista protetyk
Jadwiga Naziemiec

Dębica, ul. Słowackiego 8
14 670 35 50, 602 557180

Umowa z NFZ

Prywatny Gabinet
Stomatologiczny

lek. stom. Mariusz Pogorzelski

Stomatologia i protetyka

terapia zaburzeń koncentracji uwagi, 
pamięci, nadpobudliwości

u dzieci i dorosłych 
wspomagająco przy dysleksji

i dysortografii

Dębica, ul. ks. Nosala 4, Gabinet nr 4
rejestracja telefoniczna tel. 661 675 000

Biofeedback

Centrum Medyczne Pod Akacjami
tel. kom. 509 648 757
tel. kom. 602 471 187

Lek med. Paweł  Jasiński
specjalista-ortopeda traumatolog

Asystent Oddz.Ortopedii Szp. Woj.Nr 2 w Rzeszowie

-USG stawów biodrowych u dzieci
-USG innych stawów i narządu ruchu
-artroskopie
-leczenie operacyjne po urazach

Analityka

Chirurgia

Dermatologia

Endokrynologia

Ginekologia

Kardiologia

Ortopedia

Psychiatria

Pediatria

Radiologia

Psychologia

Neurologia

Dietetyka

Okulistyka i optyka

spec. chorób
wewnętrznych – endokrynolog 

choroby tarczycy i cukrzyca

informacja: +48 14 670 52 71
rejestracja +48 887 807 566

Dębica, ul. Paderewskiego 2,
środa od 15.00

Lek. med. Jadwiga
Niemiec-Kulij

Endokrynolog
Spec. chorób wewnętrznych

Dębica, ul. Królewska 55 
Poniedziałek od 17.30. 

Rejestracja tel. 608 879 367

SPECJALISTA 
NEUROLOG

Krzysztof Bałabuszek
Dębica, ul. Wielopolska 123 A,

Rejestracja tel. 507 971 563, 
 14 676 97 40

EEG badanie głowy

usg narządu ruchu, stawów i mięśni
diagnostyka i leczenie ortopedyczne

Sędziszów Młp  ul. 3 Maja 29
czwartek  od 15:00

rejestracja  603-757-452

Lek. med. Marcin Dec
Specjalista Ortopedii 

i Traumatologii, Chirurg

Dębica, ul. Paderewskiego 2
Przyjmuje: poniedziałki od 15.00

Rejestracja telefoniczna
607 366 336

Gabinet Lekarski
Agnieszka Żaba–Susz
Specjalista psychiatra

PEDIATRA 
lek. med. Amelia Jasek- Piątkowska 

ul. Ks. Nosala 4
gab. nr 5 (budynek Openmed)

Rejestracja telefoniczna:
692 622 524

rejestracja od 9.00 do 10.30 
tel.: 14 677 65 60, 502 071 715

dr n. med. 

Barbara Brożyna-Żyłka
specjalista chorób oczu

Dębica, ul. 3 Maja 12/11

tel. 661 675 000

Pracownia EEG
badanie u dzieci, 

 młodzieży
i dorosłych

Dębica, ul. Nosala 4, gabinet 4

Dębica, ul. Paderewskiego 2

ROPCZYCE – NFZ

czw.

Medycyna pracy

Neurochirurgia

Dębica, ul. Krakowska 88 A
(przy aptece Medella)

przyjmuje w poniedziałek i środę 16.00-18.00
Inne terminy po uzgodnieniu tel. 604 472 462

SPECJALISTA CHORÓB WEWNĘTRZNYCH
lek. med. Jan Marć

BADANIA PROFILAKTYCZNE 
WSTĘPNE, OKRESOWE, KONTROLNE, 

SANITARNO-EPIDEMIOLOGICZNE, 
BADANIA DLA KIEROWCÓW 

WSZYSTKICH KATEGORII

Miejsce pracy: Oddział Kardiologii, Szpital MSW Rzeszów

Gabinet Kardiologiczny
Nagawczyna 24 a,
tel. 570 623 580

Lek. Marcin Urbański,
specjalista kardiolog

Echo serca, EKG, Holter EKG
Holter ciśnieniowy

* leczenie chorób układu nerwowego: 
mózgu, kręgosłupa, nerwów 
obwodowych

Dębica, Mielec
rejestracja tel. 695 944 434

DR N. MED. SYLWIA ŚLIWONIK
specjalista neurochirurg

Rejestracja telefoniczna
Tel. 536 308 387

MOŻLIWOŚĆ TELEWIZYT
Dębica, ul. Paderewskiego 2

lub
Sędziszów Młp., ul. 3 Maja 29

Lek med.
Anna Czarnecka–Ożóg
specjalista psychiatra

rejestracja telefoniczna
14-670-30-98

„Domed” - konsultacje specjalistów 
z Krakowa i Rzeszowa

Dębica, ul. Sobieskiego 31

dr n. med. Sławomir Kroczka
 NEUROLOG DZIECIĘCY

 PEDIATRA

Psychoterapeuta Gestalt
specjalista psychoterapii uzależnień

Dębica, ul. ks. Nosala 4
- Openmed, parter gabinet nr 6

Rejestracja telefoniczna: 
731 279 187

kontakt@dobry-kontakt.pl

mgr Magdalena Krajewska

Gabinet Psychoterapeutyczny
Dobry Kontakt

Dębica, ul. Kościuszki 18
Tel. 602 481 553, 14 676 96 96

Terapia schorzeń kręgosłupa 
i stawów obwodowych

Manualnej i Rehabilitacji
mgr Jurek Podgórski

mgr Norbert Podgórski

Fizjo-Med Studio Terapii

fizykoterapia, masaż

Gabinet Rehabilitacji

Małgorzata Barnaś
tel. 661 675 000

Dębica, ul. Ks. Nosala 4 gabinet 4

Rehabilitacja

Rehabilitacja

- porady dermatologiczne
- kriochirurgia

- fototerapia dermatologiczna
- zabiegi dermatologii estetycznej

Lek. med. Małgorzata Krasoń
specjalista dermatolog - wenerolog

przyjmuje od poniedziałku do czwartku
Dębica, ul. Żołędziowa 3,
rejestracja telefoniczna 14 670 41 83

Badanie wzroku

Soczewki kontaktowe

Okulary

 

 

Kolejowa 30c, 

Dębica

14 670 27 07

 

 
optyk- debica.plREALIZACJA RECEPT

NFZ

Rynek 18, Dębica

14 670 35 00

 

 

Rynek 40, Dębica

534 451 880

 

 kontakt@optyk-debica.pl

optyk- debica.pl

Dębica, ul. Kolejowa 30C
Rejestracja telefoniczna

664-445-406
Możliwe wizyty online

Agnieszka Orechwo
LEKARZ SPECJALISTA 

PSYCHIATRA
Kompleksowa pomoc psychiatryczna

SPECJALISTA NEUROLOG
Lek. med. Jacek Składzień

telefoniczna rejestracja pacjentów:
14 677 92 76
696 48 12 56

Dębica, ul. 3 Maja 10/17

tel. 668 988 870
ul. Prof. Gawrysia 5/1, Dębica

www.ramutstomatologia.pl

Dębica, ul. Kolejowa 29, 
tel. 14 670 87 80, 602 176 852

PRYWATNY
GABINET DENTYSTYCZNY

„APARACIK”

Jerzy Żabicki, spec. ortodonta
ORTODONCJA

STOMATOLOGIA
PROTETYKA

L A S E R Y
usuwanie owłosienia, tatuaży, naczynek, brodawek, 
plam, piegów it.
BOTOX - zmarszczki, nadpotliwość, mezoterapia 
i inne zabiegi dermatologii estetycznej
Dębica, ul. Rynek 32, tel. 602 789 581

lek. med. Marek Haslinger
specjalista dermatolog

Ginekologia:
Lek med. Anna Siwińska

specjalista ginekolog położnik
poniedziałek 9-11 i 16-18;

wtorek 9-11 i 16-18; 
środa 9-11 i 16-18;

czwartek 9-11; piątek 9-11

Dębica, CENTRUM POD AKACJAMI, ul. Rzemieślnicza 2

USG i USG piersi, badanie ginekologiczne, cytologia

POGOTOWIE GINEKOLOGICZNE tel. 606 453 528

Psychoterapia

OrtopediaNeurologia

Przyjmuje:

1. Dębica, ul. Rzemieślnicza 2 we wtorki od 15.00, 
tel. 509 648 757

2 Mielec, ul. Mickiewicza 40 w poniedziałki od 15.00, 
tel. 17 586 23 78

3. Rzeszów, ul. Słowackiego 24 w piątki od 14.00, 
tel. 17 864 17 45

Lekarz robi USG i biopsję tarczycy; tel. 604 588 920 

dr nauk med. Zofia Grażyna Żyła
specjalista endokrynolog
i chorób wewnętrznych

www.vivere-usg.pl
Tel : 14 648 37 00

oraz sms 603 994 449

MEDYCYNA PRACY

PEŁEN ZAKRES
BADAŃ PRACOWNIKÓW

UMOWY DLA FIRM

Rejestracja telefoniczna
516 277 635 

ul. Piekarska 1, Dębica

Gabinet Dietetyczny 
Bonne Sante

Pierwsza Bezpłatna Konsultacja

eprasa.pl b72bd596dc

mailto:kontakt@dobry-kontakt.pl
mailto:kontakt@optyk-debica.pl
http://www.ramutstomatologia.pl/
http://www.vivere-usg.pl/
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Gabinet Urologiczny
lek. Daniel Łukaszewski

przyjmuje w soboty 14:00-18:00  
i poniedziałki 17:00-20:00

39-200 Dębica, ul. Paderewskiego 2
rejestracja tel. 530 309 303

USG, diagnostyka, leczenie chorób układu mo-
czowego i płciowego m.in. prostaty

PROFESJONALIZM I MIŁA ATMOSFERA!

Lek. Marcin Gajewski
specjalista chorób wewnętrznych

i chorób naczyń
- USG jamy brzusznej, piersi, tarczycy
- USG doppler (przepływy) tętnic i żył
- ECHO serca

Gabinet lekarski ULTRAMED
Dębica, ul. Sobieskiego 3 (obok Kaprysu)

REJESTRACJA: 517 408 805

Stomatologia i protetyka

Urologia

USG

Dębica, ul. Paderewskiego 2

GABINET LEKARSKI
USG DZIECI I DOROSŁYCH

węzły chłonne, szyja, jama brzuszna, piersi
badania naczyniowe (żyły, tętnice)

lek.med. Tomasz Krzyżanowski
specjalista medycyny rodzinnej
specjalista medycyny transportu

Umawianie badań:
tel. 603 994 449, 14 648 37 00 

oraz www.vivere-usg.pl

ELASTOGRAFIA

Tel. 14 676 32 63, 538 363 127

dr n. med. Robert Undas
Dębica, ul. Ks. Nosala 6

USG
jamy brzusznej 
tarczycy
tętnic szyjnych (Doppler)
inne

Pracownia USG

Uroda

Dębica, ul. Ks. Nosala 4
Tel: 570 208 708

www.openmed.eu

ORTODONCJA / IMPLANTY 
KOMPLEKSOWE LECZENIE

STOMATOLOGIA
openmed

ul. Głowackiego 51
Tel. 608 361 545

SALON URODY MAGNIFIQUE
Zapraszamy na trwałe usuwanie 
włosów najnowocześniejszym 
laserem na rynku oraz na inne 

zabiegi kosmetyczne.

Informacja dotycząca ochrony danych osobowych
Informujemy osoby �zyczne, zlecające druk ogłoszenia drobnego lub reklamy w tygodniku Obserwator Lokalny, że administratorem Państwa danych oso-
bowych jest Agencja Wydawnicza Agard, 39-200 Dębica, ul. Żeromskiego 10; kontakt: pajura@ol.com.pl. Dane te będą przetwarzane tylko w celu realizacji 
umowy, czyli druku ogłoszenia/reklamy, na podstawie otrzymanego zlecenia. Będą przekazywane odbiorcom zewnętrznym tylko w celu wykonania obo-
wiązków księgowych. Okres przechowywania danych - 5 lat, wymagany przepisami prawa podatkowego. 
Ogłoszeniodawcom przysługuje prawo dostępu do swoich danych osobowych, do ich sprostowania, usunięcia lub ograniczenia przetwarzania, prawo do 
wniesienia sprzeciwu wobec przetwarzania, a także prawo do przenoszenia danych oraz prawo do wniesienia skargi do organu nadzorczego.
Podanie danych osobowych jest warunkiem druku ogłoszenia/reklamy, wynikającym z przepisów podatkowo-księgowych.

NOCNE
DYŻURY
APTEK

29.03-4.04.2021
Apteka „Millennium”, Dębica, 
ul. Krakowska 94e; tel. 14 682 76 51

22-28.03.2021
Apteka „Medella”, Dębica, 
ul. Krakowska 88a; tel. 14 676 33 50

Ogłoszenia medyczne
przyjmujemy drogą elektroniczną:

reklama@ol.com.pl
Tel. 609 516 600

Ogłoszenia drobne przez SMS
w Obserwatorze Lokalnym

Wyślij SMS na nr 79567 wpisując w treści:

DEBICA.INNE spacja treść ogłoszenia.

Koszt SMS – 11,07 zł (9,00 zł + VAT 23%).

Regulamin na www.debica24.eu lub w redakcji

cd. na str. 26

Ogłoszenia drobne
DZIAŁKI

 ● Braciejowa 20 arów: budowlana, 

uzbrojona, dobry dojazd, płaska, wi-
dokowa. Tel. 605 967 149.

 ● Sprzedam działkę budowlaną 15,5 
ara, ul. Tetmajera, Dębica wszystkie 
Media, wydane WZ. Tel. 668 442 713.

 ● Sprzedam działkę 32 a, Pustków Osie-

dle, koło Góry Śmierci. Tel. 507 192 
597.

 ● Sprzedam działkę 37 arów, w Pilź-

nie, przy ulicy Koprowskiego, media 
w drodze, zakrzaczona. Kontakt: 510 
066 205.

KUPIĘ

 ● Kupię dęby. Kontakt 604 115 735.

KREDYTY, POŻYCZKI

 ● Kredyty hipoteczne, gotówkowe, eks-

presowo na oświadczenie, również 
działalność. Tel. 531 411 512, Tel. 531 
646 259.

MIESZKANIA, DOMY

 ● Mieszkanie do wynajęcia. Kawalerka, 
na parterze, Strażacka. Tel. 791 993 
021.

 ● Pilnie kupię mieszkanie, może być do 
remontu, jestem osobą prywatną – 
płacę gotówką. Tel. 881 528 534.

 ● Sprzedam dom w miejscowości Róża 
193 a, w stanie surowym zamkniętym 
o powierzchni 140 m2 leżący na dział-
ce o powierzchni 1800 m2 Cena:150 
000 zł. Kontakt tel.:605 380 326.

 ● Sprzedam mieszkanie wraz z gara-

żem, powierzchnia mieszkania 73 m2, 

drugie piętro, na osiedlu Słonecznym. 
Tel. 533 994 771.

MOTORYZACJA

 ● A. Skup aut. Całe, zadbane, skorodo-

wane, zniszczone, bez opłat. Płacimy 
najwięcej. Tel. 601 500 160.

 ● Konserwacja podwozia samochodo-

wego, rama, nadkola, progi, cena od 
500 zł. Tel. 509 541 017.

 ● Skup samochodów w każdym stanie. 
Płacimy najwięcej. Tel.: 574 283 937.

NIERUCHOMOŚCI, RÓŻNE

 ● aokazja.pl szuka: mieszkanie, działka, 
las, pole, lokal, gospodarstwo, dom. 
Tel. 607 720 930.

PRACA

 ● Firma budowlana zatrudni doświad-

czonych robotników ogólnobudow-

lanych, murarzy, tynkarzy, zbrojarzy, 
malarza konstrukcji stalowej a także 
operatora koparki, koparko-ładowarki, 
dźwigu 10 i 30 ton. Osoby zaintereso-

wane prosimy o kontakt telefoniczny 
lub mailowy w celu umówienia na spo-

tkanie, na którym zostaną przedsta-

wione warunki zatrudnienia. tel.: 664 
740 723 e-mail: panbud89@gmail.com

 ● Firma budowlana zatrudni osoby 
z orzeczeniem o stopniu niepełno-

sprawności min. na stanowiska: za-

opatrzeniowiec, kierowca kat. B, 

magazynier, elektryk, robotnik bu-

dowlany. Kontakt tel.: 664 740 723.

 ● Firma zatrudni murarzy, cieśli. inży-

niera budowy, monterów konstruk-

cji stalowych, spawaczy. Tel. 14 682 
28 02.

 ● F.U.H ZDZISK – SPAW zatrudni spawa-

czy metodą 141 TIG, oraz monterów 
heftujących i czytających rysunek 
izometryczny z koordynatami. Pra-

ca za granicą: Kontakt: 667 124 265, 
783 689 991.

 ● Jeśli lubisz zajęcia wśród roślin, to za-

praszam do sezonowej pracy w du-

żym ogrodzie. Miejsce: Dębica i oko-

lice. Tel. 606 809 721.

 ● Kosztorysant. Zatrudnię pracownika 
do wyceny stolarki aluminiowej. Wy-

magane doświadczenie oraz znajo-

mość języka obcego. Kontakt tel.: 14 
651 09 74, 668 682 832.

 ● Monter mebli, praca w Dębicy – tel. 
692 037 920.

 ● Sklep z materiałami budowlany-

mi, poszukuje osoby na stanowisko: 
sprzedawca – magazynier. Mile wi-
dziana znajomość kasy fiskalnej oraz 
programu Optima. Zainteresowanych 
prosimy o przesłanie cv na e-mail:  
dominika@pan-bud.pl lub kontakt 
tel. 664 787 527.

 ● Przyjmę na umowę o pracę, kierow-

cę samochodu ciężarowego w trans-

porcie międzynarodowym, wynagro-

dzenie brutto od 9000 PLN. Proszę 
o kontakt: 605 682 517.

 ● Przyjmę pracowników do malowania 
dachów. Tel. 881 564 317.

 ● Szukam odpowiedzialnej opiekunki do 
starszej i chorej pani, lat 86 – całodobo-

wej, na zmianę co miesiąc. Tel. 796 438 
409. Miejsce: Dębica, Rzeszowska 77.

 ● Zatrudnimy kierowcę kat C+E z upraw-

nieniami na HDS. Praca na miejscu – 
Dębica i okolice. Kontakt: 668 155 652.

 ● Zatrudnimy operatora ładowarki 
względnie osobę posiadającą pre-

dyspozycje do pracy na sprzęcie. Dla 
chętnych ewentualna możliwość uzy-

skania uprawnień. Gwarantujemy 
wysokie zarobki. Informacje pod nr. 
tel. 14 681 20 18, 602 727 953.

SPRZATANIE

 ● Czyszczenie dywanów, wykładzin, ta-

picerki meblowej, ozonowanie samo-

chodów. Jerzy Matłok, Dębica, Szkot-
nia 2. Tel. 604 244 919.

 ● Czyszczenie kostki brukowej, elewa-

cji, ogrodzeń z doświadczeniem, so-

lidnie. Tel. 796 643 529, 14 682 40 04.

 ● Czyszczenie kostki brukowej, posa-

dzek przemysłowych, hal magazyno-

wych, itp. F-ra vat. Tel. 733 433 311.

 ● EWA LUX czyszczenie dywanów i wy-

kładzin oraz tapicerek meblowych 
i samochodowych. Myjnia parowa. 
Wstawiamy faktury Vat, Dębica, Bo-

janowskiego 3. Tel. 696 952 833.

eprasa.pl b72bd596dc

http://www.vivere-usg.pl/
http://www.openmed.eu/
mailto:pajura@ol.com.pl
mailto:reklama@ol.com.pl
http://www.debica24.eu/
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mailto:dominika@pan-bud.pl
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Obserwator Lokalny

Ogłoszenia, reklamy

Ogłoszenia drobne przyjmujemy do piątku poprzedzającego wydanie wtorkowe do godz. 13:00

Ogłoszenia drobne przyjmujemy drogą elektroniczną:
reklama@ol.com.pl

lub przez sms na nr 79567 wpisując w treści:
DEBICA.INNE spacja treść ogłoszenia
Koszt SMS - 11,07 zł (9,00 + Vat 23%)

Regulamin na www.debica24.eu 

SPRZEDAM RÓŻNE

 ● Sprzedam drewno miękkie, opałowe. 
Tel. 661 536 379.

 ● Sprzedam drewno opałowe łupane, 
kominkowe buk i inne. Kontakt 604 
115 735.

 ● Sprzedam łuparkę świdrową do drew-

na 4 kW. Stan bardzo dobry. ŁĘKI DOL-
NE. Tel. 796 099 051.

 ● Sprzedam ziemniaki jadalne, sadze-

niaki i paszowe oraz pszenicę ozimą. 
Tel. 798 819 122.

 ● Sprzedam ziemniaki sadzeniaki, od-

miana Denar. Tel. 668 193 666 Róża.

 ● Tani opał, zrzyny dębowe, cena 80 zł/
m3

. Tel. 607 611 868.

TŁUMACZENIA

 ● Alemannia Centrum Tłumaczeń. 
Wszystkie języki. Dębica, ul. Kolejowa 
18; pon. – pt.: 8:00 – 16:00. Tel. 14 682 
18 08, 785 992 307.

UBEZPIECZENIA

 ● UBEZPIECZENIA na każdą okazję, dla 
CIEBIE i TWOJEJ RODZINY. Ponad 20 
firm w ofercie, na rynku od 1992 r. Za-

praszamy pn. – pt.: 8:30 – 17:00, 39 – 
200 Dębica, Rynek 16. Tel.: 14 682 65 
15, 14 670 22 01. www: ubezpiecze-

niamarco.pl

USŁUGI KOMINIARSKIE

 ● Czyszczenie kominów, doradztwo, 
ekspertyzy, opiniowanie. Mistrz ko-

miniarski Dariusz Pieniążek. Tel. 664 
492 296.

 ● Frezowanie (rozwiercanie) kominów. 
Montaż i sprzedaż wkładów kwaso-

odpornych, żaroodpornych i cera-

micznych. Tel. 505 871 128.

USŁUGI BUDOWLANO – REMONTOWE

 ● Adaptacja poddaszy, podwieszane 
sufity, szpachlowanie, malowanie, 
układanie płytek, paneli podłogo-

wych, ściennych, przeróbki elektrycz-

ne, hydrauliczne. Tel. 537 268 782.

 ● Atrakcyjne ceny, malowanie dachów, 
elewacji, ogrodzeń. Czyszczenie i my-

cie dachówki i blachodachówki z po-

rostów i zabrudzeń. Prace remonto-

we. Tel. 886 231 674.

 ● Bezpyłowe cyklinowanie, komplek-

sowa renowacja podłóg, parkietów. 
Usuwanie subitu. Tel. 14 676 03 31, 
880 597 732.

 ● Budjan. Remonty, adaptacja podda-

szy, docieplenia budynków, tynki gip-

sowe i cementowo – wapienne (ma-

szynowe). Tel. 668 854 123.

 ● Cyklinowanie bezpyłowe, układanie 
podłóg, renowacja schodów, wypoży-

czę cykliniarkę. Tel. 888 056 895.

 ● Docieplenia budynków, elewacje, 
podbitki, malowanie elewacji. Tel. 
14 682 38 07, 696 396 690.

 ● Docieplenia pianką poliuretanową. 
Izolacja idealna. Izolacja poddaszy, 
hal, przechowalni. www.piotrowski-
-okna.pl, tel. 509 655 100.

 ● Kopalnia Kruszywa Wola Żyrakowska, 
sprzeda: piasek zasypowy, piasek płu-

kany, piasek żółty, żwir, kamyk, zie-

mię ogrodową, kliniec, tłuczeń, gry-

sy, korę kamienną. Transport. Tel. 510 
457 303.

 ● Malowanie dachów. Tel. 516 267 207.

 ● Malowanie dachów, mycie, malowa-

nie elewacji, montaż rynien i śniego-

łapów, obróbka kominów. Konkuren-

cyjne ceny, 5 lat gwarancji, faktury 
vat. Tel. 788 060 441.

 ● Malowanie dachów, mycie, montaż 
orynnowania, obróbki kominów, pra-

ce dekarskie. Tel. 880 898 632.

 ● Malowanie i mycie dachów, elewacji, 

wnętrz, czyszczenie kostki brukowej, 
montaż rynien, śniegołapów, okuwa-

nie kominów, rachunek i 5 lat gwa-

rancji. Tel. 881 564 317.

 ● Malowanie, mycie, dachów, obróbki 
kominów, malowanie elewacji, wy-

miana orynnowania. Tel. 575 783 406.

 ● Malowanie, szpachlowanie, adapta-

cja poddaszy, płytki, panele, regipsy. 
Tel. 692 930 325.

 ● Montaż ogrodzeń panelowych, 
ogrodzenia ozdobne, kostka bruko-

wa, odwodnienia, usługi remontowo 
– budowlane. Tel. 730 633 756.

 ● Szpachlowanie, malowanie, tapeto-

wanie, regipsy, układanie płytek. Tel. 
792 309 545.

 ● Świadczymy usługi HDS-em, wywrot-
ką, dźwigiem (10 i 30 ton) oraz kopar-
ko – ładowarką. Kontakt: 668 155 652.

i porządkowe odpłatnie oraz prace fi-
zyczne (w tym rozbiórki drewniane). 
Tel. 661 536 379.

USŁUGI RÓŻNE

 ● Czyszczenie pierza, przeróbka pie-

rzyn, szycie kołder, poduszek. Tel. 14 
683 11 17, 663 603 807.

 ● Montaż i naprawa anten satelitar-
nych, telewizyjnych, instalacje we-

wnętrzne. Tel. 14 683 34 10, 602 199 
038.

 ● Montaż, naprawa anten satelitar-
nych, naziemna telewizja cyfrowa, in-

stalacje. Tel. 728 392 010.

 ● Skupujemy antyki – starocie: radia, 
zegary, aparaty, maszyny itp. Tel. 698 
693 846.

USŁUGI STOLARSKIE

 ● Meble na wymiar: kuchnie, sza-

fy wnękowe, meble nietypo-

we itp. Tanio, szybko, solidnie. 
FPHU Vega, Brzeźnica, ul. Złota 1, 
www.meble-tobola-krzysztof.pl. Tel. 
663 795 727.

USŁUGI TRANSPORTOWE

 ● Przeprowadzki kompleksowo, trans-

port, bus 9 – osobowy. Tel. 14 681 64 
91, 607 231 561.

ZWIERZĘTA

 ● A. Ferma Drobiu Orkisz w Kozłowie 

oferuje w sprzedaży: od 21 kwietnia – 
kokoszki, od 1 maja – indyki, kurczęta 
brojlery, kaczki (kaczo-gęsi), gęsi, per-
liczki. Atrakcyjne ceny. Tel. 14 677 00 
14, 14 677 00 22, 608 093 307.

 ● Ferma Drobiu Machowa – Beata For-
nal oferuje: kokoszki, brojlery, kaczki, 
gęsi, perliczki. Tel. 600 137 375, 14 626 
50 87.

 ● Ferma Drobiu Żmuda w Zdziarcu po-

siada w sprzedaży: kokoszki 9 – tygo-

dniowe Karmazyn 11 zł/szt., brojler 
kurzy 4 – tygodniowy na żółtej nóżce 
– 6 zł/szt., perliczki brojlerowskie, od-

chowane 5 – tygodniowe – 15 zł/szt. 
W sprzedaży pasza. Tel. 14 681 13 
53, 602 817 064.

 ● Sprzedam cieliczkę; czerwona, tygo-

dniowa. Tel. 535 347 224.

 ● Sprzedam prosięta, tel. 794 327 653.

 ● Usługi koparką – 4 tony oraz wodzi-
dłem – 5 ton (wyburzenia, niwelacja 
terenu, wykopy pod fundamenty itp.)
Wolne terminy, szybka realizacja. Tel. 
537 114 117.

 ● Usługi remontowo – budowlane, 
ścianki, poddasza, sufity, komplekso-

we remonty budynków 692 908 966.

 ● Wykonam prace brukarskie oraz 
ogrodzenia nr tel.: 886 411 706.

 ● Wylewki anhydrytowe. Tel. 509 655 
100, www.piotrowski-okna.pl.

 ● Wylewki maszynowe, niwelo-

wanie laserem, zacieranie me-

chaniczne, wysoka jakość, krót-
kie terminy. Tel. 509 655 100,  
www.piotrowski-okna.pl.

USŁUGI OGRODNICZE

 ● Wycinka i pielęgnacja drzew trud-

nych, metodami alpinistycznymi, 
usługi ogrodnicze. Tel. 663 198 971.

 ● Wykonuję różne prace ogrodowe 

Wypożyczalnia 
przyczep, skup złomu

w Głowaczowej

Tel. 508 461 117

Rewelacyjne ceny wynajmu przyczep 
i skupu złomu.

Usługa ważenia - waga do 30 ton.

zaprasza firma Tomex Tomasz Czapla

Wójt Gminy Żyraków działając na podstawie art. 

35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce 

nieruchomościami (tekst jedn. Dz. U. z 2020 r. poz. 

1990 ze zm.) informuje, że na tablicy ogłoszeń Urzędu 

Gminy w Żyrakowie oraz na stronach internetowych 

Gminy Żyraków dostępny jest wykaz nieruchomości 

przeznaczonej do zbycia w drodze zamiany, położonej 

w miejscowości Nagoszyn (IiGK.6840.10.8.2016). 

Szczegółowe informacje można uzyskać w Urzędzie 

Gminy w Żyrakowie z/s 39-204 Żyraków 137, w pokoju 

nr 1 lub telefonicznie: 14 6807 101.

Sprzedam lub wynajmę 
dom z halą o pow. 400 m2

Działka 0,25 ha. Dom 
2-piętrowy zlokalizowany 
w Lubzinie przy trasie e-94

O więcej informacji proszę 
kontaktować się na numer: 

733 216 001

eprasa.pl b72bd596dc
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Sport
Narciarstwo

Zamknięte stadiony, boiska i baseny

Pochowany został w Ciężkowicach

To był drugi memoriał 
Grzegorza Matyfiego

Rozgrywki zawieszone

Zmarł były prezes Wisłoki 
Władysław Szybowski

Organizatorzy i uczestnicy liczą, że w przyszłym roku będzie można zrobić imprezę z prawdziwego zdarzenia.

Władysław Szybowski był m.in. 
młodziezowym mistrzem Polski.

Dlaczego akurat ośrodek pod 
Gorlicami? Jak tłumaczy syn Grze-
gorza Matyfiego, Michał, to miasto 
było bliskie sercu jego taty.

- Właśnie tam stawiał swoje 
pierwsze sportowe kroki - mówi.

Kierując się troską o zdrowie 
uczestników, w związku z pande-
mią Michal Matyfi podjął decyzję, 
że zawody odbędą się w kameral-

nym gronie, a uczestnikami będą je-
dynie młodzi narciarze klubu MKN 
Gorlice. Wystartowało łącznie 38 
zawodników, którzy oddali hołd 
zmarłemu dębiczaninowi. Narcia-
rze startowali w slalomie gigancie, 
w pięciu kategoriach wiekowych. 
Odpowiedzialnym za ustawienie 
slalomu i przeprowadzenie impre-
zy był Ryszard Cygańczuk.

Na terenie ośrodka Magura Ski Park odbyła się kolejna 
impreza upamiętniająca dębickiego trenera.

- Wierzymy, że w przyszłym ro-
ku będziemy mogli zorganizować 
memoriał bardziej huczny - mówi 
Michał Matyfi. 

Grzegorz Matyfi był utytuło-
wanym sportowcem, medalistą 
mistrzostw Polski Sitn, cenionym 
instruktorem narciarstwa zjazdo-
wego, trenerem tenisa, a przede 
wszystkim osobą, która wychowy-
wała w sportowym duchu miesz-
kańców Dębicy. Zmarł 25 czerwca 
2018 roku.

Grzegorz Król

Władysław Szybowski do Dę-
bicy trafił z Raby Dobczyce. Bia-
ło-zielonych reprezentował na 
zapaśniczych matach w latach 
1974-1984. Był członkiem mło-
dzieżowej kadry narodowej, jak 
również kadry seniorów. Jeszcze 
jako młodzieżowiec wywalczył 
tytuł mistrza Polski. Później, kie-
dy występował jako senior został 
wicemistrzem kraju oraz dwu-
krotnym zdobywcą brązowego 
medalu MP.

Po przejściu na sportową eme-
ryturę działał społecznie w sekcji 
zapaśniczej, której był sponsorem. 
W latach 1995-1996 pełnił funkcję 
prezesa KS Wisłoka Dębica.

- Był bardzo uczynny, koleżeń-
ski i nad wyraz pracowity - pi-
sze we wspomnieniu Stanisław 

Jodłowski, były zapaśnik, trener 
i działacz Wisłoki.

Jego trzej synowie poszli w ślady 
ojca i również trenowali zapasy. 
Mieszkał w Ciężkowicach, gdzie 
go pochowano w piątek 19 marca.

rar

Chodzi o drużyny uprawiające 
sport amatorski, a więc wszystkie 
z IV ligi podkarpackiej, z klasy 
okręgowej, a także z A i B klasy. 
Swoje mecze będzie rozgrywała III 

liga podkarpacko-lubelska, w któ-
rej występuje Wisłoka Dębica.

Zamknięte zostały również ba-
seny i korty tenisowe, a także 
boiska wielofunkcyjne, w tym or-
liki. Wstępnie ograniczenia mają 
obowiązywać do 9 kwietnia. Co 
będzie dalej, tego nikt nie jest w sta-
nie określić.

rar

Były zapaśnik dębickiego 
klubu, a także sponsor miał 
66 lat.

W związku z kolejnymi 
obostrzeniami w kraju piłkarze 
nie wybiegną na murawę.

Burmistrz Miasta Dębica informuje, 

że na tablicach ogłoszeń w budynku 

Urzędu Miejskiego w Dębicy 

przy ul. Ratuszowej 2 i na stronie 

internetowej Urzędu wywieszony 

został wykaz nieruchomości 

obejmujący: 

- część działki nr 209/1 obr. 1 

położoną w Dębicy przy ul. Ludowej, 

działkę nr 1048/7 obr. 5 położoną 

w Dębicy przy ul. Czwartaków, 

stanowiące własność Gminy 

Miasta Dębica, przeznaczone do 

oddania w dzierżawę w drodze 

bezprzetargowej na poprawę 

warunków zagospodarowania 

działek własnych.

Szczegółowe informacje 

zamieszczono w wykazie.

Wójt Gminy Dębica 
informuje, że w siedzibie 

Urzędu Gminy Dębica przy 
ul. Stefana Batorego 13 na 

tablicy ogłoszeń wywieszony 
został na okres 21 dni wykaz 

nieruchomości przeznaczonej 
do dzierżawy obejmującej 

działkę o nr 548/30 położoną 
w Pustkowie na terenie SSE 

EURO - PARK MIELEC Podstrefa 
Dębica. Nieruchomość 

stanowi własność Gminy 
Dębica. Szczegóły na stronie 

internetowej www.ugdebica.pl 
w BIP w dziale ogłoszenia oraz 
pod numerem tel. 14 680 33 27. 

eprasa.pl b72bd596dc
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Tak długo dla biało-niebieskich nie grał nikt

Nie stracili żadnej bramki

Pewna epoka dobiegła 
końca. Sasza w Czarnovii

Chemik zdeklasował rywali

W końcu przyszedł moment, by 
ustąpić miejsca młodszym kole-
gom. W maju tego roku Damian So-
cha skończy 38 lat. Ale nie kończy 
przygody z piłką nożną. Przeszedł 
- jak wcześniej wielu zawodników 
Igloopolu - do Czarnovii Czarna. 
Gra tam z innym rekordzistą Mor-
sów z Adrianem Brzostowskim. 
Nikt w ponad czterdziestoletniej 
historii klubu nie zdobył tyle bra-
mek, co on - 133. 

Ale w drużynie z Czarnej wystę-
pują też Tomasz Siwula, Grzegorz 

Jeleń, czy Kamil Łukaszewski, 
w przeszłości również związani 
z Igloopolem.

- W imieniu zarządu klubu Iglo-
opol Dębica składamy serdeczne 
podziękowania za 16 lat znako-
mitych występów, dziękujemy za 
wszystkie zdobyte bramki dla na-
szego klubu. Życzymy wszystkiego 
najlepszego i przede wszystkim du-
żo zdrowia w kontynuowaniu dal-
szej kariery - czytamy na oficjalnej 
stronie biało-niebieskich.

Grzegorz Król

Damian Socha był najbardziej doświadczonym zawodnikiem Igloopolu. 
Fot. Igloopol.info

Młodzi piłkarze Chemika nie stracili żadnej bramki.

Żartowałno, że Damian 
Socha grał w Igloopolu, 
zanim drużyna powstała.  

Dla tych, którzy Morsom zaczęli 
kibicować, kiedy doszło do fuzji 
Kolejarza i Igloopolu, a także do 
awansu tej drużyny do IV ligi pod-
karpackiej, tak właśnie mogło się 
wydawać. Od sezonu 2004/2005 
rosły obrońca reprezentował utwo-
rzony przez Edwarda Brzostow-
skiego klub. 

Żaden zawodnik przed nim nie 
grał tak długo w zespole ze Spor-
towej. I pewnie jeszcze długo nikt 
wyniku Damiana Sochy nie popra-
wi. Gdyby nie roczna przerwa, kie-
dy wyjechał do pracy za granicę, to 
byłby on jeszcze bardziej okazały.

Ale przygoda z Igloopolem Sa-
szy, jak mówili na niego koledzy 
z boiska, zaczęła się na długo przed 
tym, jak ta drużyna powróciła do 
seniorskich rozgrywek. Damian 
Socha grał w juniorach. 

Potem stanął przed dylematem, 
bo osiągnął wiek seniorski, a biało-
-niebiescy takiej drużyny nie mieli. 
Miał do wyboru - zakończyć przy-
godę z piłką, lub grać dla innego 
klubu. Wybrał IV-ligową Sanovię 
Lesko. Po roku gry w tej drużynie 
przeniósł się do Stali Sanok. Z tymi 
drużynami rywalizował później 
wielokrotnie, już jako piłkarz Iglo-
opolu, do którego wrócił po na-
mowach trenera Leszka Pisza oraz 
ówczesnych działaczy Igloopolu 
Stanisława Baczyńsiego i Adama 
Wiszyńskiego. 

Solidny i doświadczony obrońca 
był również katem wielu drużyn. 
Kiedy wykonywany był na przy-
kład rzut rożny, w polu karnym 
przeciwnika prawie zawsze stawał 
Damian Socha. Nie było wielu za-
wodników, którzy dorównywali 
mu wzrostem. On to świetnie wy-
korzystywał.

Zdobyli łącznie 32 bramki pod-
czas halowego turnieju Euro Pilzno, 
nie tracąc żadnej. Chłopcy z roczni-
ka 2011 pokonali m.in. Siarkę Tar-
nobrzeg i Igloopol Dębica. 

Drużyna zagrała w składzie: 
Jakub Świętoń, Maciej Gąsiorek, 
Jakub Lik, Szymon Matłok, Ty-
moteusz Sąsiadek, Karol Pielech, 
Kamil Strzałka, Miłosz Kulig. Kie-
rownikiem była Marta Gąsiorek, 
a trenerem Jarosław Kulig. Maciej 
Gąsiorek został królem swtrzelców.

rar

Drużyna Akademii Piłkarskiej 
Gminy Dębica Chemik Pustków 
odniosła 7 zwycięstw.
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III liga Sumo

Dobrą passę Wisłoki 
przerwali piłkarze z Kraśnika

To najlepszy ich występ 
podczas mistrzostw kraju

Mikst Julia Bartłomiejczuk/Mikołaj Krystek wywalczył brązowy medal. Ten drugi zdobył go także w deblu.

Kwidzyn okazał się szczęśliwy dla zawodników LUKS Lubzina.

Stal przerwała passę Wisłoki dziewięciu meczów bez porażki.

Badminton

Dwójka z medalami w Sulęcinie
W zawodach udział wzięli ju-

niorzy młodsi (U17) oraz młodzicy 
młodsi (U13). Łącznie 211 najlep-
szych badmintonistów z całego 
kraju. Także reprezentanci UKS 
Orbitek Straszęcin. Do Sulęcina po-
jechało czterech zawodników: Emi-
lia Skrzek, Bartosz Kufel, Oliwia 
i Mikołaj Krystek. Emilia i Mikołaj 
do domu wrócili z medalami. 

W grze podwójnej juniorek młod-
szych (U17) wystąpiła para Skrzek/
Stankiewicz (Białystok) oraz Kry-
stek/Bartłomiejczuk (Suchedniów). 
Dziewczęta wygrały zdecydowanie 
grupę eliminacyjną i awansowały 
do ćwierćfinału. Tam pokonały pa-
rę Tatomir (Jelenia Góra)/Nowiń-
ska (Pabianice). W meczu o finał 
uległy parze Stokfisz/Wójcik, zaj-
mując 3. miejsce. 

Debel Krystek/Bartłomiejczuk 
po jednej porażce i jednym zwy-

cięstwie sklasyfikowany został na 
8. miejscu. 

W grze podwójnej juniorów 
młodszych wystąpiła para Kufel/
Wąsik. Zostali sklasyfikowani na 
miejscu 17. W grze mieszanej ju-
niorów młodszych (U17) zagrali 
Skrzek/Kraft oraz Kufel/Krystek. 
Mikst Skrzek/Kraft w fazie gru-
powej wygrał dwa pojedynki oraz 
poniósł jedna porażkę i sklasyfiko-
wany został na miejscu 8, natomiast 
druga para Kufel/Krystek ponisoła 
trzy porażki i zajęli 22 miejsce. 

W grze podwójnej młodzików 
młodszych (U13) wystąpili Kry-
stek/Piekarczyk (Mazańcowice), 
którzy wywalczyli brąz. 

W grze mieszanej młodzików 
młodszych (U13) zagrali Krystek/
Bartłomiejczuk również zajęli 3. 
miejsce.

rar

dził sobie Dariusz Cygan, który do-
środkował do Adama Zawieruchy, 
który nie pomylił się i podwyższył 
prowadzenie. Chociaż 2:0 mogło 
być kilka minut wcześniej, kiedy 
w 86. minucie spotkania do bram-
ki Wisłoki trafił Kamil Wolski, ale 
sędzia liniowy dopatrzył się spalo-
nego.

To była pierwsza porażka Wisło-
ki od października 2020 roku, kiedy 
przegrali z Wólczanką Wólka Peł-
kińska 2:1. W kolejnych dziewięciu 
spotkaniach podopieczni Dariusza 
Kantora byli niepokonani. W trzech 
pierwszych meczach rundy wio-
sennej zdobyli komplet punktów, 
strzelając aż jedenaście bramek. 
Okazją do tego, by powrócić na 
właściwe tory będzie mecz z ŁKS 
Łagów, w sobotę 27 marca, o godz. 
15, na własnym stadionie.

rar

Ponad 200 zawodników wzięło udział w Otwartym Grand 
Prix w Sulęcinie.

 Ostatni mecz biało-zieloni 
przegrali w październiku 
ubiegłego roku.

Stal Kraśnik - Wisłoka Dębica 2:0 
(0:0)

1:0 Kozłowski (67-samobójcza), 
2:0 Zawierucha (90+3)

Wisłoka: Libera - Król, Cabała, 
Kozłowski (75 Mazur) - Wójcik (75 
Pawlak), Fedan, Prokop (64 Palo-
nek), Rębisz (82 Lubera) - Sojda, 
Siedlik (64 Łanucha), Kamiński.

Żółta kartka: Fedan
Początek spotkania nie zapowia-

dał tego, co dzisiaj już wiadomo. 
To Wisłoka dominowała na bo-
isku, a piłkarze Stali Kraśnik mie-
li problem z wyjściem ze swojej 
połowy boiska. Po okresie domi-
nacji biało-zielonych kraśniczanie 
zaczęli sobie pozwalać na więcej, 
ale pierwsza połowa zakończyła 
się bezbramkowo.

W drugiej odsłonie meczu było 
ciekawiej, znów Wisłoka atakowa-
ła, jednak nadal brakowało skutecz-
nego wykończenia akcji.

W 67. minucie spotkania 
uśmiechnęło się szczęście do go-
spodarzy. Rzut wolny dla Stali, do 
piłki podchodzi Krystian Michalak, 
który dośrodkowuje w pole kar-
ne. Jan Kozłowski próbuje wybić 
futbolówkę głową. Niestety, jego 
interwencja była na tyle niefortun-
na, że przelobował Tomasz Liberę 
i trafił do własnej bramki.

Druga bramka dla drużyny 
z Kraśnika wpadła w doliczonym 
czasie gry. Lewą stroną rajd urzą-

Jak mówi trener Andrzej Jedy-
nak był to najlepszy występ jego 
podopiecznych w historii klubu. 
Zawodnicy LUKS Lubzina pod-
czas Młodzieżowych Mistrzostw 
Polski U-21 i U-23, jak również 
podczas Pucharu Polski Juniorów 
wygrali praktycznie wszystkie 
walki eliminacyjne. Zawody odby-
ły się w Kwidzyniu, gdzie LUKS 
Lubzina zajął pierwsze miejsce 
w klasyfikacji klubowej Pucharu 
Polski Juniorów, pierwsze miejsce 
w klasyfikacji klubowej Młodzie-
żowych Mistrzostw Polski U-21, 
taką samą lokatę w klasyfikacji 
Młodzieżowych Mistrzostw Polski 
U-23, jak również w turnieju druży-
nowym mężczyzn Młodzieżowych 
Mistrzostw Polski U-21.

Ale na tym nie koniec. Kolej-
ny laurem było pierwsze miejsce 
w turnieju drużynowym mężczyzn 
MMP U-23. Ale także indywidual-
nie wygląda to imponująco. MP 
U-21: złoto - Gabriela Warchoł (50 
kg), Hubert Dęborowski (77 kg), 
Jakub Nowakowski (100 kg); sre-
bro - Izabela Woźny (60 kg), Da-
niel Ziobroń (70 kg); brąz - Dawid 
Kieraś (77 kg), Sławomir Ochał 
(100 kg), Jakub Micek (+115), Jakub 
Nowakowski, Jakub Micek (open); 
MP U-23: złoto - Izabela Woźny (60 
kg), Hubert Dęborowski (77 kg), Ja-
kub Nowakowski (100 kg)l; srebro 
- Gabriela Warchoł (50 kg), Jakub 
Nowakowski (open); brąz - Dawid 
Kuraś (77 kg), Sławomir Ochał (100 
kg), Jakub Micek (+115); PPJ: złoto - 
Daniel Ziobroń (60 i 70 kg), srebro - 
Gabriela Warchoł (50 kg), Sławomir 
Ochał (open); brąz - Dawid Kuraś 
(80 kg), Sławomir Ochał (100 kg).

rar

Dwadzieścia cztery medale 
wywalczyli zawodnicy 
LUKS Lubzina.

1 Wisła P. 24 60 69:20
2 Sokół 24 52 44:19
3 Stal St. W. 23 41 43:27
4 Wisła S. 24 40 37:32
5 Wólczanka 24 39 47:33
6 KSZO 24 38 39:28
7 Siarka 24 38 43:34
8 Avia 23 37 47:23
9 Chełmianka 24 37 42:34

10 Łagów 24 37 37:36
11 Wisłoka 24 37 37:25
12 Podhale 23 36 34:29
13 Stal K. 24 29 32:35
14 Lewart 24 28 28:27
15 Wiązownica 24 28 34:51
16 Cracovia II 24 26 27:31
17 Orlęta 24 25 28:49
18 Podlasie 23 25 33:57
19 Korona II 24 24 37:51
20 Jutrzenka 24 16 27:65
21 Hetman 24 7 19:78
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To cmentarz, a nie 
wesołe miasteczko
Agnieszka Majba-Pochwat

Dla swoich świętości 
jesteśmy jak lwy 

broniące młodych. 
Dla cudzych - 

niekoniecznie, a bywa, 
że wcale.

- Wilki zaatakowały drwali na Podkarpaciu. Mieli piły spalinowe... - in-
formuje poseł Jan Warzecha. Ale że wilki te piły mieli? To sprytna wataha.

- Na zdjęciu Pan wiceburmistrz Maciej Małozięć bierze do ręki prezen-
ty, które zostaną przekazane Seniorkom - czytamy pod jednym ze zdjęć 
z Dnia Kobiet opublikowanych na stronie dębickiego MOPS. - Po wzięciu 
ich do ręki prezenty rozbłysły cudownym światłem, zaczęły lewitować, 
a wokół czuć było zapach fiołków - chciałoby się dopisać.

Pod kolejną fotografią czytamy, że: Na zdjęciu Pani Dyrektor MOPS 
Małgorzata Kędzior przemawia do zgromadzonych osób. Gdyby przema-
wiała do niezgromadzonych to dopiero byłaby sensacja.

O ile autora wspomnianych wyżej podpisów szanujemy i darzymy mi-
łością dozgonną, o tyle postawą osób odpowiedzialnych za Życie Gminy 
Dębica jesteśmy mocno rozczarowani. Tylko dwa zdjęcia wójta Stanisława 
Rokosza na cały numer?! Naprawdę! Co to za standardy? Kiedyś to i sie-
dem i dziewięć było mało. Oj nie będzie premii w tym miesiącu...

Wyobraźcie sobie Państwo taką 
sytuację. Przyjeżdżacie na cmen-
tarz, by odwiedzić groby bliskich, 
a tam nagle... mecz piłki nożnej. 
Akurat kilkanaście metrów od 
mogił jest kawałek wolnego placu, 
więc ktoś rozstawił bramki, wyty-
czył linie. Dzieci z zapałem kopią 
piłkę, rodzice przyglądają się z bo-
ku zabawie milusińskich, a dooko-
ła groby...

Dziwna sytuacja, prawda? Przy 
czym dziwna to takie eufemi-
styczne dość określenie i mało 
dosadne w tych okolicznościach. 
Wielu z Państwa poczułoby się do-
tkniętych i oburzonych. No, bo jak 
to? Tuż przy mogiłach? W takim 
miejscu? I trudno się z taką reakcją 
nie zgodzić.

W styczniu na żydowskim cmen-
tarzu ojciec bawił się z synem. Nie 
wiem, czy oni, ale ktoś próbował 
zbudować tam igloo, więc młody 
mężczyzna z kilkulatkiem wesoło 
spędzali czas przy śnieżnej budow-
li. I w sąsiedztwie macew, znaczą-
cych miejsca pochówku dawnych 
mieszkańców Dębicy. 

Znalazł się taki, któremu ten wi-
dok stanął ością w gardle. Próbo-
wał wytłumaczyć dorosłemu, że to 
nie na miejscu urządzać sobie plac 
zabaw na cmentarzu. Swoją drogą 
dziwne, że w ogóle trzeba to komu-
kolwiek tłumaczyć. Ale rozbił się 
o mur obojętności i braku zrozu-
mienia. Zawiadomił zatem policję, 
a potem prokuraturę. 

Postępowanie wszczęte zostało 
szybko i równie szybko umorzo-
ne z konkluzją, że do znieważenia 
miejsca pochówku (tak się to w ko-
deksie karnym nazywa) nie doszło. 
Tym bardziej, że przesłuchany na tę 
okoliczność młody tata stwierdził, 
że przecież od macew byli daleko 
i on nic nie znieważył, koniec krop-
ka i po sprawie. Nie ma winy, nie 
ma kary.

A ja się zastanawiam, czy ta-
ki sam finał miałaby ta sprawa, 
gdyby rzecz działa się nie na tym 
cmentarzu? Czy w ogóle komukol-
wiek przyszłoby do głowy, żeby 
pójść z dzieckiem na cmentarz, by 
tam się pobawiło? Raczej wątpię. 
Do swoich świętości z większym 
pietyzmem wszak podchodzimy. 
A o szacunek dla tych cudzych nie 
ma się zwykle komu upomnieć.

I jeszcze jedna refleksja. Pan tłu-
maczył się w prokuraturze, że to 
dzieciak przeszedł przez dziurę 
w ogrodzeniu, a on tylko podążył 
za nim. Ok, to mogę zrozumieć. 
Ale tylko do połowy. Mianowicie, 
że nieświadome dziecko wlazło, 
gdzie nie powinno i zachowało się 
niestosownie- nie z premedytacją 
- ale nieświadomie, bez wiedzy, 
gdzie się znajduje i co robi. Tak 
samo skłonna jestem rozgrzeszyć 
inne dzieci, które w tym samym 
miejscu grały kiedyś w piłkę , czy 
ulepiły bałwana. Nie wiedziały, bo 
nikt im nie powiedział - nikt z do-
rosłych. Dla rodzica, który pobłaża 
takim zachowaniom dziecka, po-
błażania nie mam. Tylko wstyd za 
niego czuję.

majba@ol.com.pl
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